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W IZ Y T A
M A R S Z A Ł K A

Marek Woźniak, m arszałek woje­
wództwa wielkopolskiego, pod­
czas wizyty w Krotoszynie spotkał 
się z młodzieżą i sam orządowca­
mi w auli I Liceum Ogólnokształ­
cącego, odwiedził szpital powiato­
wy i kościół famy oraz redakcję 
Rzeczy. Najwięcej uwagi poświę­
cono dwóm tem atom  -  przyszło­
ści krotoszyńskiego 
szpitala i jakości na­
szych dróg.

STRACILI DACH NAD GŁOWĄ
W  środowe południe w budynku na Zanikowym Folwarku w Krotoszynie wybuchł pożar. Żywioł 
strawił poddasze. Ewakuowano sześć rodzin zajmujących mieszkania na parterze. Najprawdo­
podobniej przyczyną zaprószenia ognia był porzucony niedopałek papierosa.

U T Y L IZ A C J A
K O Ł O  M A H L E

Zakład termicznej utylizacji śmieci 
powstanie na działce naprzeciw 
przedsiębiorstwa MAHLE w Kroto­
szynie. Jeszcze w tym roku ma się 
zawiązać spółka, która w ciągu 
dwóch lat skompletuje dokumen­
tację techniczną projektu wartego 
50  min euro. Gmina 
właśnie podpisała poro­
zumienie w tej sprawie.

WYBORY
PARLAMENTARNE

2007
Skutecznie 

powalcz o głosy!
ZAMÓW REKLAMĘ 

W  RZECZY!
______ _____________ I Poddasze całkowicie spłonęło. Pani Halina z rodzinę z trwogę przypatrywała się szalejęcemu pożarowi 

-------------  R E K L A M A  --------------------------------------------------------- :------------

CZYNNE: PON.-PT. 8»-18", ZDUNY, UL. ŁACNOWfl 48, TEL. 062 721 50 63,0602 831 703

COSINUS
UCZCIWE SZKOŁY LIC EA  I  SZKOŁY
PO LICEA LN E DLA DOROSŁYCH

INFORMATYKA • LOGISTYKA. REKLAMA.  TURYSTYKA • HOTELARSTWO 
ADMINISTRACJA • RACHUNKOWOŚĆ • OCHRONIARSKO-DETEKTYWISTYCZNA 

SEKRETARSKO-ASYSTENCKA. EKONOMIA

W e  w s z y s tk ic h  s z k o ła c h  n a u k a  
Z U P E Ł N IE  Z A  D A R M O !

TŁUMIKI, KATALIZATORY HAKI HOLOWNICZE Kalisz, ul. Śródmiejska 10/5, tel./fax: 062 767 34 81 www.cosinus.pl
Zaświadczenia do WKU i ZUS-u GRATIS

Możliwość rezygnacji z nauki w dowolnym czasie bez żadnych konsekwencji.

GABINET WETERYNARYJNY

VETINA
Oferuje usługi weterynaryjne^" 
z zakresu  profilaktyki, 
diagnostyki i leczenia 
chorób m ałych zwierząt 
oraz ultradźwiękowe 
usuw anie kamienia nazębm 
Najwyższej jakości KARMY, 
oraz specjalistyczne DIETY 
weterynaryjne firm:
Eukanuba i Royal Canin.
Krotoszyn, uL Piastowska 30, teL 062 722 08 46 

Pn. - p t 8.00 -13.00, sob. 8.00-1200 
Tarnin wizyty można ustalić telefonicznie 606 534 983

http://www.cosinus.pl
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Konkurs
D o w c i p n i e  p o d p i s z ! W y w i a d  t y g o d n i a

z  prof. Lechosławem Łomozikiem z  Wydziału Chemii Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu

podpisz!
M oja propozycja podpisu to :

Imię i nazwisko:....................................

A d re s :................ ............................................

Wypełniony kupon prosimy wysłać na adres 
redakcji lub wrzucić do skrzynki RK -  Sienkiewicza 2a

---------------------------------------------------- REKLAMA ----------------------------------------------------

K rotoszyn, ul. M ahle 4 
tel. 062  722 0 0  10 
w w w .w odnikhotel.pl 
recepcja@ w odnlkhotel.pl

Nasza m isja
Jesteśmy tygodnikiem redagowanym przez rodowitych krotoszy- 
nian. Nasza gazeta powstała z wielkiego ruchu „Solidarności”. 
Jesteśmy niezależni i reprezentujemy polski kapitał. Mamy za so­
bą tradycję kilkunastu lat i przywiązanie do spraw żyjących obok 
obywateli. Czujemy się cząstką historii Krotoszyna. Opisujemy 
zdarzenia i problemy, by nasze życie było lepsze. Nawet wtedy, 
gdy wytykamy uchybienia, mamy dobre in-
tencje. My piszemy, że tutaj warto żyć ...

D o 1 7  p a źd z ie rn ika  o cze ku je m y  od ­
po w ie dz i na  k o le jn e  za d a n ie  k o n ku r­
so w e . P a ń s tw a  ro lą  b ę dz ie  w ym yś le ­
n ie  p o d p is u  p o d  z a m ie szczo n e  po ­
w yżej zd ję c ie , z ro b io n e  przy  b o is k u  
o s ie d lo w y m  o b o k  S zko ły  P o d s ta w o ­
w e j n r  8  w  K ro to szyn ie . W id a ć  na  

n im  m a rs z a łk a  w o je w ó d z tw a  w ie lk o ­
p o ls k ie g o  M a rk a  W o źn ia ka  (p o  p ra ­

w e j) o raz  b u rm is trz a  K ro to szyn a  Ju­
lia n a  J o k s ia  (z lew e j -  w s k a z u je  pa l­

cem ).
F u n d a to re m  n a g ro d y  je s t  f irm a  Piz­

za  a n d  C a ffe  K r is -M a rz  u l. B e n ick ie j 
w  K ro to szyn ie

(p op /)

~ oferujemy pokoje 
(TV-sat., telefon, 
in ternet, łazienka),

~ w  cenę pokoju wliczone
śniadanie, basen, 
sanna, yacouzzi,

~ możliwość korzystania 
z kręgielni,

~ w restauracji hotelowej 
organizujemy bankiety, 
spotkania towarzyskie, 
prywatne i firmowe.

Kilkanaście dni tem u w  Poznaniu od-
była się uroczystość z udziałem 
władz i profesorów Wydziału Chemii 
UAM oraz krotoszyńskich samorzą­
dowców -  burmistrza i starosty, za­
mykająca działalność oddziału za­
miejscowego w  Krotoszynie...
Tak, a le  dz ieka n  naszego  w ydzia łu , 

p ro f. d r hab . G rzegorz S chroeder, 
s tw ie rdz ił, że to  raczej p rze rw a  w  dz ia ­
ła ln o śc i o ś ro d ka , pon iew aż być m oże 

w  przyszłości uda  s ię  o tw orzyć w  Kro­

toszyn ie  inną  spe c ja lność . S p o tka n ie  

w  Poznaniu  by ło  te ż  u roczystym  za­

kończen iem  s tu d ió w  trze c iego  roczni­

ka  a b so lw en tó w . O ś ro d e k  dz ia ła ł od 

2 0 0 2  r. W io sn ą  ta m te g o  roku  re k to r 
UAM i s ta ro s ta  k ro toszyńsk i p o d p isa ­

li s to so w n ą  um ow ę, dz ięk i czem u roz­

poczę liśm y nabór.

Jaka była przez te  lata pomoc powia­
tu?
Zasadn icza . P rzede w szys tk im  w spa r­

c ie  fina nsow e , a le  także  bezp ła tny  d o ­
s tę p  d o  sa l Z e spo łu  S zkó ł P onadgim - 

nazja lnych n r 1 . W  kosztach  u trzym a­
n ia  o ś ro d k a  p a rtycyp o w a ł rów n ież  

Urząd M ie jsk i.

Ilu absolwentów wykształcił kroto­
szyński ośrodek?
Ponad 5 0 . W szyscy o trzym ali dyp lom y 

szko ły  wyższej zaw odow ej p ie rw szego

K o m e n ta rz e  d o  n a szy ch  te k s tó w  i te g o ,  c o  n ies ie  ż y c ie

Z PIĘŚCIAMI NA PRACOWNIKA

M yślę, że  każdy  pracow nik  zdąje sobie 
spraw ę z  tego, ja k  uciążliw e m oże być 
zw olnienie lekarskie d la  pracodaw cy. Ja  
pracując zaw odow o, w  niektórych przy­
padkach nie zaw ierzałem  lekarzow i i od­
m aw iałem  odebrania zw olnienia, ale czy 
m ógł tak postąpić pan R obert, nie w iem . 
M oim  zdaniem  m ógł uzgodnić z  praco­
daw cą, że zam ierza udać się do  lekarza, 
a  pracodaw ca być m oże inaczej by go po ­
traktow ał (...)

M arian -  Krotoszyn

N ie w iem  dlaczego, ale tem u gościow i nie 
ufam . Pracodaw ca także nie pow inien uży­
w ać przem ocy, tylko po  skończeniu zw ol­
nienia w ylać gościa dyscyplinarnie.

Endi

STAROSTA PRZEPROSIŁ

B ardzo dobrze, że  padło słow o przep ra ­
szam  ze  strony starosty. A le jeśli się pow ie­
działo A , to należy  pow iedzieć B. C óż to 
bow iem  za w spółpracow nicy w prow adzi­
li w' b łąd pana starostę? Jakie konsekw en­
cje ich za  to spotkały? Jaki był cel tych 
działań? Przecież ucierpiał na tym  zdarze­
niu autorytet urzędu starosty. Jaw ność ży­
cia publicznego w ym agałaby odpow iedzi 
na  te pytania.

Wyborca

s to p n ia  o  spe c ja ln o ­
śc i ana liza  chem icz­

na  i in fo rm a tyka  
w  o ch ro n ie  ś ro dow i­

ska .

Czy kontynuują stu­
dia, aby zdobyć dy­
plomy magistrów?
N ieste ty , na  UAM 
w  Poznaniu w  ogó­

le n ie  m a  zaocz­
nych s tu d ió w  

m a g i s t e r ­
sk ich  d rug ie ­

g o  s to p n ia .
W iem  n a to ­

m ia s t, że n ie ­
k tó rzy  nas i 

a b s o lw e n c i
k ie row a li s ię  do  W rocław ia .

Dlaczego właściwie zamknięto ośro­
dek w  Krotoszynie?
Z racji b raku  na boru . Po p ros tu  w  po­
w ie c ie  k ro to szyń sk im  za in te re so w a ­

n ie  k ie ru n k ie m  w yczerpa ło  s ię , co  n ie 
je s t  bez zw iązku z loka ln ym  ryn k ie m  

pracy. Jednak  d la  m n ie  ja k o  krotoszy- 
n ia n in a  duże znaczen ie  m a  fa k t, że 

przez k ilka  la t m o ja  rodz inna m ie jsco ­

w o ść  by ła  m ia s te m  un iw e rsy teck im , 
co  zaw sze przynos i s k u tk i p rom ocy j­
ne , i że m łodzieży, k tó ra  n ie  m o g ła

M ylić się jes t rzeczą ludzką, a  żeby szcze­
rze przeprosić, to trzeba m ieć klasę. M iło, 
że  chociaż w  naszym  pow iecie zachow a­
ły  sięjeszcze jakieś standardy przyzwoito­
ści.

mile zaskoczony

ŻAL BĘDZIE SIĘ ROZSTAWAĆ

N ie róbcie nam  tego! To najlepsze m iejsce 
w  Krotoszynie! N ie m a drugiego tak gito- 
w ego  lokalu, ja k  R andez Vous. To tam  ob­
lew ana była nasza matura! I spotykało się 
nauczycieli:) G it kawiarenka!

Zenon:)

N apraw dę w ielka szkoda...To niepow ta­
rzalne m iejsce z  superklim atem ...N ie m ó­
w iąc ju ż  o  przysm akach tam  podaw a­
nych:)

N.

(...) N ie zam ykajcie R andez kous... zaw sze 
przyw ożę tam  swoich gości. Teraz w  sobo­
tę też byliśm y i choć byli z Gniezna, to m ó­
wili, że u nich n ie m a takiego supenniej- 
sca... Byli bardzo zadow oleni, naw et po­
myśleli, żeby u nich też otw orzyć taką ka­
wiarenkę. Tam  rodzą się uczucia, je s t ro ­
mantycznie... N ie odbierajcie nam  tego...:- 
(((

Kropeczka

Z a m ały lokal. Stolik przy stoliku. N ie

s tu d io w a ć  w  Poznaniu , um ożliw iono  

uzyskan ie  dyp lo m ów  ukończen ia  

szko ły  wyższej.

Jakie są Pańskim zdaniem szanse 
na ponowne otwarcie?
Jeżeli K rotoszyn rzeczyw iście byłby za­

in te re so w a n y  s tu d ia m i na  m ie jscu , 
in ic ja tyw a pow inna  w y jść  od  w ładz s a ­

m o rządow ych . To o n e  m u szą  zab ie ­
ga ć  u re k to ra  ucze ln i o  s tw o rzen ie  

m ia s tu  ko le jne j szansy.

Rozmawiała
Romana Hyszko

m ożna było spokojnie porozm aw iać, a  ob­
sługa także nastaw iała uszy na ploteczki.

K.

Bardzo szkoda, ten lokalik był perełką. 
S łow a uznania d la pani, która go prow a­
dziła. Tam  była niepow tarzalna atm osfera 
i dobre ciastka. M oże jednak  ta pani stanie 
do przetargu i go w ygra. Szkoda, że w ła­
dze nie doceniły  tej kaw iarenki, która ro­
biła św ietne w rażenie na  gościach z  ze­
wnątrz. ktoś

PARK PARKOWI NIERÓWNY

W  Krotoszynie by m ógł być taki park, jak  
w  Koźm inie. anonim

A by  pow stał taki park, to K rotoszynem  
m usieliby rządzić inni ludzie. A  tak m am y 
trzech bunnistrzów  i nic.

mieszkaniec

NOWE OSIEDLE POCZEKA

N a zachodzie Europy w e wsiach i naj­
m niejszych m iejscow ościach nie m a kana­
lizacji, w szystkie gospodarstw a i dom y 
m ają w łasne m inioczyszczalnie ścieków. 
Jest to o  w iele tańsze rozw iązanie niż bu ­
dow a kilom etrów  kanałów. M oże warto, 
aby nasze w ładze nad tym  pom yślały?

sa.....
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Tę rub rykę  re d a g u je m y . w yko rzys tu jq c  lis tow ne , te le fo n ic z n e  i w y b ra n e  in te rn e to w e  o p in ie  C zyte ln ików . 
R e d a k c ja  n ie  p o n os i o d p o w ie d z ia ln o ś c i za  ic h  treść,

http://www.wodnikhotel.pl
mailto:recepcja@wodnlkhotel.pl


A ktua lnośc i 3

Zagłosuj już w  czw artek !
W najbliższy czwartek o godz. 17.30 w krotoszyńskim kinie Przed­
wiośnie rozpocznie się debata publiczna z udziałem kandydatów do 
Sejmu i Senatu RP wywodzących się z naszego powiatu.

Jej inicjatorzy to grupa obywateli Krotoszy­
na z Osiedla nr 7, która przyjęła nazw ę Ini­
cjatywa Obywatelska. Koordynatorem pro­
jektu jest Jan Pawlik. D o  udziału zaproszo­
no Piotra Januszkiewicza, G rzegorza N o­
wackiego, Hieronima Marszalka, Francisz­
ka M arszalka, G rzegorza M atylę, M acieja 
Orzechowskiego, Tadeusza Polowczyka, 
Sławomira Szyszkę, M irosława W łodar­
czyka.

Organizatorzy zakładają (niestety, w y­
łącznie hipotetycznie), że  Krotoszyn jest 
jednom andatow ym  okręgiem  wyborczym , 
a debata m a pom óc jeg o  m ieszkańcom  
w  dokonaniu przem yślanego w yboru naj­
lepszego reprezentanta powiatu.

C zy Unia dofinansuje?
N a 14 października zaplanowano uroczyste 
oddanie do użytku gruntownie zmodernizo­
wanej świetlicy wiejskiej w  Baszkowie. 
Zdunowski sam orząd zrealizował tę inwe­
stycję dzięki finansowemu współudziałowi 
Unii Europejskiej. Zduny nie zam ierzają na 
tym poprzestać. N a ostatniej sesji Rady 
Miejskiej radni podjęli uchw ałę o  deklaro­
w anym  udziale środków  w  projektach 
współfinansowanych z  funduszy unijnych. 
Chodzi o  lata 2008 -  2013.

Sam orząd zaplanował na ten okres 14 
zadarł z  unijnymi dotacjami. Siedem z  nich 
zapisano ju ż  w  W ielkopolskim Regional­
nym  Program ie Operacyjnym  na lata 2007 
- 2013. S ą  to: budowa kanalizacji sanitarnej 

w  Zdunach i Siejewie, modernizacja dróg 
i ulic, rozbudowa sali gimnastycznej, m o­
dernizacja stadionu, rem ont Dom u Strażaka, 
konserwacja byłego zboru ewangelickiego.

Najwięcej kosztować będzie kanaliza­
cja. Kosztorys tego planowanego na lata

Porównaj ceny paliw
Ceny paliw w wybranych stacjach w Krotoszynie i powiatach są­

siednich, zaktualizowane 8 października.

P b  95 P b  98 O N

Benice, Rom an Kala, ul. O krężna 20 4,35 z! 3,79 zl

B orek  W lkp, Petrochem ia Płock.

ul. Pow stańców  W lkp. 26a 4,39 zl 4 ,54  zł 3,89 zl

Jarocin. Alex, ul. Z aciszna 2 4,29 zł 3,84 z l ’

Jarocin, P K N Ó tien , ul. Poznańska 26a 4,29 zł 4,39 zł 3,83 zł

K rotoszyn, Bliska, Ć hw aliszcw ska 4,32 zł 4.44 zł 3,89 zł

K rotoszyn, Slatoil, ul. K oźm ińska 60 4,39 zl 4,59 zl 3.89 zł

O strów  W lkp., Shell, ul. K aliska 4 4 ,09  zł 4.29 zl 3,78 zl

O k n a  PCV b e z  ołowiu nagrodzone!!!
Firma BUDVAR Centrum SA po raz kolejny 

okazała się liderem w  swojej branży i zdy­
stansowała konkurencję otrzymując presti­
żowy tytuł Laur Konsumenta „Odkrycie Ro­

ku 2 0 0 7 " za okna bez domieszek ołowiu. 
Co wyróżnia tą  firm ę od innych na rynku? 
BUDVAR je s t prekursorem nowych techno­

logii, w  trosce o środowisko naturalne 
i przyszłe pokolenia produkuje okna z pro­
fili stabilizowanych wapniem i cynkiem. Ja­

W  pierwszej części każdy z  kandyda­
tów  będzie miał dwie m inuty na autopre­
zentację. Później w szyscy odpow iedzą na 
testow e pytania opracowane przez gim na­
zjalistów i uczniów  szkól ponadgimnazjal­
nych. Każdy kandydat będzie m ógł też za­
dać jedno  pytanie innemu, w ybranem u 
przez siebie potencjalnemu parlamentarzy­
ście. Dodatkowo każdy odpowie na jedno 
pytanie, tym  razem  wylosowane.

Obserwatorzy otrzym ają kartki do glo­
sowania. Postaw ią znak x  przy w ybranym  
nazwisku. Głosy zostaną zebrane w  trakcie 
ostatniej tury pytań, a wyniki sondy będą 
ogłoszone na końcu spotkania w  Przedwio­
śniu. (er)

2008 -  2013 przedsięwzięcia opiewa na po­
nad 30 m in zł, blisko 4  m in zapłaci gmina. 
M odernizacja ulic kosztować będzie 7,8 
m in zł. U nia przeznaczy na ten cel 6,6 min 
zł. Lata 2009 -  2010m ająbyć czasem budo­
w y sali gimnastycznej. Wartość tego zada­
nia to 2,5 m in zł. Z  samorządowej kasy po­
chodzić będzie jedynie 375 tys.

Pozostałe inwestycje znalazły się w  Pro­
gramie Rozwoju Obszarów Wiejskich na la­
ta 2007 -  2013. Najwięcej, bo 4  m in zł, 
kosztować m a remont stacj i uzdatniania w o ­
dy w  Bestwinie i rozbudowa sieci wodocią­
gowej Bestwin -  R uda (2008 -  2009). Za­
kłada s ię  że U E  sfinansuje trzy czwarte tej 
inwestycji. M ilion złotych kosztować będzie 
przebudowa świetlicy wiejskiej w  Konarze- 
w ie w raz z  utworzeniem  obok tego budyn­
ku terenu rekreacyjnego i placu zabaw dla 
dzieci (2008 -  2009). W  tym  przypadku 
gm ina pokryje połowę kosztów.

Sławek Pałasz

ko jedyny producent okien pcw wystawia 
certyfikat na brak ołowiu w produkowanych 

przez siebie oknach.
Szczegółowe informacje dotyczące okien 

bez ołowiu można uzyskać pod nr infolinii: 
0  8 0 1  40 4  8 0 1 , 0  6 0 1  9 0 8  9 0 8  oraz 
w  biurze BUDVAR Centrum SA które znaj­
duje się:

KROTOSZYN, pl. Jana Pawła II lb .  
tel. 062  722  76  45

Złodziei zamknięto w krotoszyńskim areszcie

Pies odszukał 
włamywaczy
W  nocy ze  środy na czw artek w  Targoszy- 
cach (gm ina Kobylin) trzech m ieszkańców 
tej m iejscow ości (1 8 ,2 3 , 23 lat) w łam ało 
się od silosu z  pokarm em  dla zwierząt 
i ukradło stamtąd 410 kg  paszy za 500 zł.

Ł up zanieśli do sw ojego m ieszkania, 
które znajduje się kilkadziesiąt m etrów  od 
m iejsca rabunku. Po kilku godzinach 
spraw cy zostali zatrzym ani przez policję. 
Funkcjonariuszy doprow adził do złodziei

M e d a le  d la  ju b ila tó w
2 p aźd z ie rn ik a  w  sali rep rezen tacy jnej 
k ro toszyńsk iego  R a tusza  dziew ięciu  pa­
ro m  m a łżeń sk im  b u rm is trz  sto licy  na­
szego  po w ia tu  Ju lian  Jo k ś w ręczy ł m e­
d a le  Z a  D łu g o le tn ie  P o ży c ie  M ałżeń ­
sk ie , p rzy zn aw an e  p rzez  P rezy d en ta  
R zeczpospolite j Polskiej.

O trzy m ali je :  T eresa  i K az im ierz  
B arto s iow ie , A n to n in a  i H enryk  G ospo- 
darkow ie , H alina  i Jó z e f  G robeln i, Jan i­

/•+ • ......

Rzecz w  tym , że n ie  w ia d o m o , czy 
ko sz to w n e , ja k  zw yk le  z re sz tą , 

i w ybo ry  p a r la m e n ta rn e  zm ie n ią  w  za- 
i sad n iczy  s p o s ó b  po lityczny kra jobraz 
i P o lsk i. N a  p e w n o  z m ie n iły  na sze  

i m ia s ta  i m ia s te c z k a  ze w n ę trzn ie ,

: w yp e łn iły  je  ko lo ro w ym i p la k a ta m i, 
i u lo tk a m i, b a n e ra m i. W  K ro to szyn ie  

j o s ta tn ie  ka m p a n ie  byw a ją  te ż  n iepo- 
; w ta rza ln ym i o ka z ja m i d o  k ró tko trw a - 
: łe g o  u d a w a n ia , że to ,  co  za s ła n ia ją  
: w ie lk ie  w ize ru n k i kandydu ją cych , n ie  

; je s t  szp e cą cym  m ia s to , za n ie dba - 
i nym  h o te le m . C o c ie k a w e , w ie lu  lo - 
• ka ln ych  p a tr io tó w  o zd o b iło  sw o je  wi- 

ł try n y  p la k a ta m i s p a d o ch ro n ia rzy , 
i ja k b y  naw o ływ a li: G łosu j na  ja ro c in ia - 

: n ina , b o  Tw o je  m ia s to  n ie  zas łu g u je  

i na  sw o je g o  p o s ła . Tak o to , d o ś ć  
I spe cy fic zn ie , ro z u m ia n e  byw a po ję- 

1 c ie  lo ka ln e g o  pa trio tyzm u , 
j W czora j w e  W rze śn i o d b y ły  s ię  
i praw ybory . T ru d n o  je  uzn ać  za uda- 

i ne . P rób ne  g ło s o w a n ie  p rz e s ta ło  in-

pies policyjny, który szybko podjął trop. O d 
razu zatrzym ano dw óch włam ywaczy, na­
tomiast trzeci skrył się na  poddaszu, za ko­
m inem . M iejsce to .okazało się m izerną 
kryjówką, gdyż po kilku m inutach targo- 
szyczanin był ju ż  w  rękach policji.

Jak się okazało, nie było to pierwsze 
przestępstwo tej trójki. M ężczyznom  grozi 
kara pozbawienia wolności do 10 lat:

(szop)

n a  i Jó z e f  Jaśko w iak o w ie , T eresa i Jan  
K ierzk o w ie , S ab ina  i Jó z e f  P rzew o źn i, 
H elena  i H en ry k  S kołudow ie , M arianna 
i S tan isław  W alk iew iczow ie , Jan ina  
i S ław om ir W ierdakow ie. W  u ro czy sto ­
ści udz ia ł w zię li rów nież: p rzew o d n i­
cząca  R ad y  M iejskiej Z o fia  Jam ka i k ie­
ro w n ik  U rzędu  S tanu  C y w iln eg o  W ło ­
dzim ierz  Spruch.

(red .)

te re s o w a ć  m ie szka ń có w , o  czym  

św iadczy  ledw ie  o ś m io p ro c e n to w a  
fre kw e n c ja . Z a m ia s t o d w ie dzać  lo ka ­

le w yborcze , w rz e ś n ia n ie  w o lą  
u cze s tn iczyć  w  k o n c e rta c h , a  przy 

s to is k a c h  p a rt i i po litycznych  za trzy­
m u ją  s ię  g łó w n ie  d la  au tog ra fów , fo ­

to g ra fii i ga dże tó w . W  ko ń cu  n ie co ­
d z ie n n ie  m o żn a  d o s ta ć  k ra w a c ik  

w  u k o śn e  b ia ło -cze rw o ne  p a s k i, d łu ­
g o p is  u g ru p o w a n ia  R o m a n a  G ie rty ­
cha , p ły tę  z na g ra n ia m i ze sp o łu  Bay- 

e r  Fu li czy  w yborcze  c ia c h o  z m in i- 
ch o rą g ie w ką  ludow ców .

R zadk im , a  przez to  a tra kcy jn ym  

w id o k ie m  byw a te ż  n ie s p o ty k a n a  
w  innych  o ko liczn o śc ia ch  przyjaźń lu­

dzi z są s ia d u ją c y c h  ze s o b ą  n a m io ­

tó w  S a m o o b ro n y  i PSL-u. Jed en  

z działaczy, u b o le w a ją c  nad  b ra k ie m  

p o ro z u m ie n ia  na  w y so k im  szczeb lu  

m ięd zy  w s z y s tk im i p a r t ia m i zw iąza ­
nym i ze  w s ią , w yraz ił n a w e t ś m ia ły  

p o g ląd , że by łoby  o n o  m o ż liw e ,

P rz y ja d ą  p a r la ­
m en ta rzy śc i. W e 
wtorek. czyli 
w  dniu, w  którym  
ukaże się to w yda­
nie Rzeczy, 
o godz. 14.00 Pra­
w o i Spraw iedli­
w ość podczas 
konferencji praso­

wej z udziałem  sw oich parlam entarzy­
stów  przedstawi krotoszynianom  kan­
dydatów' tego ugrupow ania do Sejm u 
i Senatu RP. STO P.

P osiedzen ie zw iązku  gm in . Rów nież 
9  października w  sali sesyjnej kroto­

szyńskiego Urzędu M iejskiego spotkają 
się o 9.00 przedstaw iciele sam orządów  
należących do  Zw iązku G m in  Zlew ni 
Górnej Baryczy. STO P.

D zień p a tro n a  Z S P  n r  3. 16 paździer­
nika Zespół Szkół Ponadgim nazjalnych 
nr 3 w  K rotoszynie obchodził będzie 

św ięto sw ego patrona, Jana Paw ła II. 
U roczystości rozpoczną się M szą  św. 
o  godz. 9,00 w  kościele pw. św. A ndrze­
j a  Boboli. STO P.

K o n fe re n c ja  P C K . Tego sam ego dnia 
o  godz. 13.00 w  restauracji D uet Zarząd 
R ejonow y Polskiego C zerw onego 
K rzyża organizuje pow iatow ąkonferen- 
cję dla opiekunów  szkolnych kół tej 
organizacji. STO P.

D o N iepo k a lan o w a . U czestnikom  or­
ganizow anej przez Fundację G rodzką 
w ycieczki do  W arszawy i N iepokalano­
w a  przypominamy, że autokar wyjeżdża 
w  najbliższy piątek o  godz. 14.00 z  M a­
łego Rynku w  Krotoszynie. STO P.

T u rn ie j deblistów'. 13 i 14 października 
na  koźm ińskich kortach przy ul. Floriań­
skiej odbędzie się turniej am atorów  
w  grze deblow ej ty tenisie ziem nym , 
Debliści, którzy chcą w ziąć udział w  im ­

prezie, proszeni s ą  o  kontakt telefonicz­
ny (503 669 662) do 12 bm. STO P.

w szkże  pod w a ru n k ie m  w ye ksp e d io ­
w a n ia  lid e ró w  na  od le g ły  k ra n ie c  
św ia ta  z b ile ta m i w  je d n ą  s tro n ę .

W e W rześn i tru d n o  by jo  n ie  d o ­

s trz e c  a k c e n tó w  k ro to s z y ń s k ic h . 

W  s to is k a c h  PSL-u d o m in o w a li ka n ­

dydu jący d o  p a rla m e n tu  b ra c ia  M a r­

sz a łk o w ie  -  H ie ro n im  i F ranc iszek. 
A w ażnym  u c z e s tn ik ie m  pokazyw a­
ne j w  te le w iz ji k o n fe re n c ji p rasow e j 
P la tfo rm y  O b yw a te lsk ie j w e  w rze s iń ­
s k im  ra tu szu  by ł M a c ie j O rze chow ­

s k i. B a rd zo  pozytyw n ie  o je g o  pracy 

w  w ie lk o p o ls k im  s e jm ik u  s a m o rz ą ­
d o w ym  m ó w iła  rozda jąca  u lo tk i wrze- 
ś n ia n k a  K rys tyn a  P o ś le d n ia , w ice ­

m a rs z a łe k  n a szego  w o jew ó dz tw a .

Tak w ię c  każdy k ro to szyn ia n in , 
k tó ry  w  n ie d z ie lę  o d w ie d z ił W rze­
śn ię , m ó g ł s ię  ta m  poczuć tro c h ę  j a k ’ 

u s ie b ie . I uw ie rzyć , że je g o  m ia s to  

n a p ra w d ę  za s łu g u je  na  sw o je g o  po ­
s ła .

Romana Hyszko

ra z © c z 9 październ ika 2 0 0 7
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Nie przestawili znaku

14 w rześnia mieszkanka Zdun zam ów iła 
przez internet bluzę. Zapłaciła za  n ią  194 zł. 
Pieniądze wpłaciła na wskazane konto. D o 
tej pory nie otrzymała ani b luzy  ani zwrotu 
gotówki.
19 w rześnia na krotoszyńskim rynku czte­
rech nieustalonych do tej pory m ężczyzn 
pobiło 22-letniego m ieszkańca Krotoszyna. 
Poszkodowany doznał urazu głowy.
28 w rześnia złodziej w łam ał się do sklepu 
przy ul. Piastowskiej w  Krotoszynie. Skradł 
stamtąd nam iot i ponton. Przedm ioty te by­
ły warte 300 zł.
M iędzy 28 w rześnia a  2 października nie­
znany sprawca w łam ał się do mieszkania 
przy ul. Krotoszyńskiej w  Kobylinie i skradł 
stamtąd 2 tys. 500 zł.
29 września z  pom ieszczenia zakładu przy 
ul. Młyńskiej w  Krotoszynie nieznany zło­
dziej skradł portfel zawierający: 110 zł, do­
w ód osobisty, prawo jazdy oraz dw ie karty 
-  bankom atow ą i kredytową.
1 października mieszkaniec gm iny K roto­
szyn wpłacił na konto bankow e torunianina

8 października w  Lipow cu prowadzący au­
to marki alfa romeo jarocinianin potrącił 18- 
letniego rowerzystę z tej miejscowości. Do 
zdarzenia doszło w  momencie, kiedy cykli­

O d 24 do  30 w rześnia na terenie naszego 
pow iatu policja zatrzym ała siedm iu nie­
trzeźw ych kierowców. W  Krotoszynie: na 
ul. M ickiew icza -  56-latka z  G um ienic 
(2,36 prom .), na ul. W ojciechow skiego -  
35-lctnicgo krotoszynianina (2,64 prom .), 
na ul. Kobierskiej 33-lctniego krotoszy­
nianina (3,42 prom .); na  trasie K rotoszyn

500 zł -  zaliczę za zakup traktora. Do tej po ­
ry nie dostarczono m u ciągnika ani nie 
zwrócono pieniędzy.
1 października nieznany w łam yw acz ukradł 
ze  stojących w  krotoszyńskim  lokalu ga­
stronom icznym  autom atów  do gry 4  tys. 
605 zł.
2 października na  ul. Kosynierów w  Koź­
m inie 18-letniej m ieszkance Borzęciczek 
skradziono telefon kom órkow y w art 300 zł. 
Policja ujęła złodziejkę. B yła to 28-letnia 
koźminianka.
W  nocy z  3 na 4  października w  budynku 
przy ul. Benickiej w  Krotoszynie nieznany 
w andal uszkodził skrzynkę na  listy. Straty 
w ynoszą 1 tys. zł.
W  nocy z  4  na 5 października na krotoszyń­
skim  rynku w ybito szyby w  samochodzie 
osobowym. Naprawa będzie kosztowała ty­
siąc zł. Wandali nie złapano.
W  nocy z  5 na  6 października na ul. W ielko­
polskiej w  Krotoszynie w łam ano się w  do 
naczepy ciężarówki i skradziono z  niej pa­
sy mocujące. M ienie było warte 450 zł.
Tej samej nocy nieznany w łam yw acz 
wkradł się do krotoszyńskiego sklepu przy 
ul. 56 Pułku Piechoty i skradł stamtąd 20 pa­
czek papierosów. Straty w ynoszą 120 zł.
W  nocy z 6 na 7 października 37-letni kro- 
toszynianin koszem  na śmieci w ybił szybę 
sklepu spożywczego przy ul. Konstytucji
3 M aja w  Krotoszynie.

sta wyjeżdżał z  posesji na drogę g łów ną 
Z  urazem czraszkowo-mózgowym oraz zła­
m anym i nogami został przewieziony do 
szpitala. Policja bada okoliczności wypadku.

-  Sulm ierzyce -  m ieszkańca K rotoszyna 
( 1,72 prom .); na ul. K rotoszyńskiej w  K o­
bylinie 49-letniego krotoszynianina (2,4 
prom .); na ul. Krotoszyńskiej w  K oźm inie

24-lctnicgo koźm inianina (2, 18 prom .) 
oraz na ul. O strow skiej w  Z dunach - 20- 
letniego m ieszkańca K rotoszyna (1,52 
prom .).

Stojąc w tym miejscy drogowskaz nie spełnia swej funkcji

\N marcu Powiatowy Zarząd Dróg obiecał zająć się źie usta­
wionym drogowskazem w  Benicach, wskazującym kieru­
nek na Starygród. Znak m iał stanąć w miejscu widocznym 
dla kierowców. Niestety, na obietnicach się skończyło.
Lokalizacja tabliczki jes t fatalna. K ierow ­
cy jadący  w  stronę K rotoszyna nie m ogą 
ujrzeć znaku, bo zasłania go gęsty świerk. 
Trudno też zauw ażyć go, poruszając się

Targi d la  p rzysz łych  p ra c o w n ik ó w
P o n ad  600  m ło d y ch  osó b  o d w iedziło  
2 p aźd z ie rn ik a  Targi P racy  O tw arci na  
w yzw a n ia  w  Z esp o le  S zkó ł P onadg im - 
n az ja ln y ch  n r  2. Z o rg an izo w a li j ą  
w sp ó ln ie  C e n tro m  E dukacji i P racy  
M ło d z ie ży  p rzy  O ch o tn iczy m  H ufcu  
P racy  w  K aliszu  o raz  Z S P  2 p rzy  po m o ­
cy  P ow iatow ego  U rzęd u  Pracy.

W  targach  u czes tn iczy ło  czterech  
p raco d aw có w : D u d a  P o lsk i K oncern  
M ię sn y  z  G rąb k o w a, M A H L E  P o lska  
sp. z  o.o. z  K ro toszyna, E co p a k ir  z  S u l­
m ierzy c  i sp ó łk a  H a lsen  z  N o w y ch  
S kalm ierzyc . W ystaw cam i by ły  rów ­
n ież  uczeln ie  w y ższe  z  L eszn a  i K alisza, 
k ro to szy ń sk ie  in sty tucje  p racu jące  
z  o so b am i po szu k u jący m i za tru d n ien ia  
lu b  chcącym i s ię  p rzek w alifik o w ać , 
a  także  szko ły  języ k o w e.

Specja liśc i pop ro w ad z ili w arsz ta ty

A u to b u s  o d je ż d ż a  o  g o d z in ę  p ó ź n ie j

w  przeciwnym  kierunku. D rogow skaz zo­
stał um ieszczony równolegle do ul. Kroto­
szyńskiej, jadący samochodem m oże go uj­
rzeć dopiero wjeżdżając w  ul. Armii Krajo­

Młodzież zwiedza stoiska

dotyczące  w chodzen ia  na  rynek pracy  i 
zakładania w łasnej finny. Z organ izow a­
no  rów nież  sem inarium  dla pedagogów ,

wej, a  w ięc ju ż  za zjazdem  na Starygród.
Instytucją odpow iedzialną za  ten stan 

rzeczy jes t adm inistrator drogi, czyli Po­
w iatow y Zarząd Dróg. W  m arcu tego roku 
Tadeusz Hybsz z tej instytucji nie wyjaśnił 
nam , dlaczego drogow skaz stoi w  tak 
dziw nym  m iejscu, ale obiecał, że problem  
usunie. Niestety, znaku do tej poty  nie prze­
stawiono. C zy siedem  miesięcy to dla pra­
cow ników  PZD  za  krótki okres, by  to zro­
bić?

C o na to przełożony H y b szą  dyrektor 
K rzysztof Jelinow ski? W ydzwanialiśm y 
do niego przez trzy dni, złapaliśm y  dopie­
ro w  piątek. Z  rozm ow y wynikało, że nic 
jest zorientow any w  sprawie to dziwne, 
biorąc pod uw agę wcześniejsze zapew nie­
nia jeg o  podwładnego. -  Zapoznam  się  
z  sytuacją i  je szcze  w  poniedziałek zadzw o­
nię do was, by  poinformować, co postano­
wiłem  oświadczył K. Jelinowski. N ieste­
ty, w  poniedziałek nic dotarta do nas żadna 
informacja -  ani od szefa PZD , ani z  kiero­
wanej przez niego placówki.

(s z o p )

nauczy c ie li, d o rad có w  zaw odow ych  
o raz k onkurs w iedzy  o  tynku  pracy.

(p o p /)

M iędzy I a  7 październ ika Pow iatow a 
Stacja Pogotow ia R atunkow ego w  K roto­

szynie udzieliła pom ocy  9 osobom  po­
szkodow anym  w  w ypadkach, w  tym  
dw óm , które ucierp iały  w  w ypadkach na 
drogach. D o nagłych zachorow ań pogoto­
w ie w yjeżdżało  86 razy, a  60 pacjentów  
przyjęto na leczen ie .w  szpitalu p rzy  ul. 
M ickiew icza. Z  pom ocy lekarskiej w  am ­
bulatorium  w  K rotoszynie oraz koźm iń­
skiej i kobylińskiej podstacji pogotow ia 
ratunkow ego skorzystało 127 osób.

....... /

2  października z  drzew a rosnącego na ul.

M ickiew icza w  K rotoszynie zaw odow i 
strażacy usunęli nadłam any konar.
3 października na-ul. Rawickiej w  K obyli­
nie paliła się  obora. O gień ugasili ochotni­
cy z  Zalesia W ielkiego i Kobylina.
4  października na  trasie K oźm in -  W ał­
ków  ochotnicza straż z  K oźm ina zabez­
pieczyła m iejsce kolizji drogow ej.

(szop)
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Przystanek Wronów I -  poranny autobus wyjeżdża stąd o 6.08

Miejski Zakład Komunikacji przesunął o godzinę poranny kurs auto­
busu linii nr 4  (Krotoszyn -  Wielowieś -  Krotoszyn), co bulwersuje na­
szą Czytelniczkę z Wronowa. Jej zdaniem straci na tym wiele osób.

D o spraw y pow racam y po  raz drogi, autobus wyjeżdżał z  jej miejscowości po 
W  czerwcu br. (RK  nr 26) zwróciła nam  na godz. 6.00. Na szóstąjeździ o wiele mniej 
n ią uw agę m ieszkanka W ronowa. W tedy osób, a  te  które musiały znaleźć sitpw Kroto­

szynie p rzed  szóstą  zrezygnowały z  usług  
M Z K  i do pra cy  dojeżdżały autostopem lub 
rowerami -  m ów iła nam  w  czerwcu. Kwe­
stia została poruszona na sesji krotoszyńskiej 
Rady Miejskiej. W iesław Galęski, dyrektor 
M ZK, zgodzi! się w tedy na eksperyment 
i przesuną! kontrowersyjny kurs autobus 
wyjeżdżał z  Wronowskiego przystanku 
o  5.10. Dyrektor zaznaczył jednak, że jeśli 
liczba pasażerów nic będzie duża, połącze­
nie zostanie wycofane.

Autokar jeździł według nowego rozkła­
du od 1 lipca. Niestety, klientów korzystają­
cych z  rannego połączenia nie było wielu. 
D o pojazdu wsiadało z  reguły zaledwie kil­
ka osób. Kiedy funkcjonował przedwaka­
cyjny plan, pasażerów było przynajmniejkil­
kunastu stwierdza szef MZK. Dlatego zde­
cydował się na powrót do dawnego rozkła­
du (teraz autobus wyjeżdża z. Wronowa zno­
w u o  6.08 z. przystanku W ronów  I i o  6.09 
z przystanku W ronów - świetlica). Wycofa­
no natomiast poranne połączenie istniejące 
przez kikanaście poprzednich tygodni.

Skorzysta na tym o  wiele większa liczba na­
szych klientów -  dodaje W. Galęski. Jego 
zdaniem prośba o  umchomienie wcześniej­
szego kuisu była chybiona, (szop)
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Marszałek województwa

M a rsza łe k  w o je w ó d z tw a  w ie lk o p o ls k ie g o  M a re k  W oźn iak  w  zeszły 

c z w a rte k  o d w ie d z ił K ro toszyn. U cze s tn iczy ł w  s p o tk a n ia c h  w  szp i­

ta lu , I L iceum  O g ó ln o ksz ta łcą cym , b y ł te ż  k ró tk o  w  S ta ro s tw ie  

P o w ia to w ym  i k o ś c ie le  fa rnym  oraz w  re d a k c ji Rzeczy K ro toszyń ­

s k ie j. In ic ja to re m  w iz y ty  M . W oźn iaka  b y ł M a c ie j O rzech ow sk i, 

radny s e jm ik u  w o jew ódzk iego .

Pobyt w  K rotoszynie m arszałek W ożniak 
rozpoczął od krótkiego spotkania w  na­
szej redakcji. Z  zain teresow aniem  prze­
gląda! najstarsze w ydania R zeczy  K roto­
szyńskiej, drukow ane m etodą Gutenbeiga. 
O kazało się, że na początku lat 90. ub. 
w ieku sam  w spółtw orzył pism o lokalne 
w  podpoznańskim  Suchym  Lcsie, podob­
nie składane i korzystające z  ołow ianej 
drukam i.

MHMVd 'W Pozostawią pociągi
Do auli I LO przybyli samorządowcy i dyrektorzy Podczas spotkania m arszałka z  m łodzieżą

i sam orządow cam i w  auli I L iceum  O gól-
Szpital w  ciasnocie
M arszalek zw iedził szpital pow iatow y 
m ieszczący się  w  starym , ponadstuletnim  
budynku przy ul. M ickiew icza. Paw eł Ja­
kubek, dyrektor Sam odzielnego Publicz­
nego Zakładu O pieki Z drow otnej, opo­
w iedział o  zainw estow aniu w  ostatnich la­
tach w  ten obiekt 11,5 m in  zł, dzięki k tó­
rym  udało się  zakupić m .in. now oczesny 
tom o g ra f kom puterow y i rentgen. P od­
kreślił jednak , że pom im o w ysokich stan­
dardów  usług  m edycznych potrzeba je sz ­
cze dużych nakładów  finansow ych. B rak 
pow ierzchni użytkow ej je s t najw iększym  
problem em  szpitala, d latego od kilku lat 
dyrekcja ubiega się o dofinansow anie je ­
go rozbudow y. Z głoszony  w  2004 r. 
w niosek o 16 m in  zl dotacji ze środków  5 
Z integrow anego Program u O peracyjnego 2

SYLWESTER 
(NA BAŁTYKU
h S z a m p a ń s k a  z a b a w a  

n a  s t a t k u  o d  550 z l
: Oferujemy europejskie połączenia autokarowe: SINDBAD ■

■ INTARCARS, EUROUNES, EUROBUS, AGAT, PINIOR,; 

H ORBIS TRANSPORT, SANDRA, SOŁTYSIK, OMAR 

: Karta EUR()<26 - ubezpieczenie dla młodzieży 
[ PROMY: POLFERRIES,UNITY LIN Ę, EUROTUNEL

i i EXTRATOUR Biuro Podróży
ul. Podgórna 1, K rotoszyn 

H________ tcl./fax 062 725 44 43 j,

na lata 2004-2006 nie został zakw alifiko­
w any, choć uzyskał w ysokie oceny eks­
pertów. D ecyzja kom itetu sterującego, na 
czele k tórego stał ów czesny  m arszałek 
Stefan M ikołajczak, została podjęta w  at­
m osferze n iedom ów ień, w ręcz skandalu. 
K rotoszyński SPZO Z  i w ładze pow iatu 
w iążąd u że  nadzieje z  pozyskaniem  kolej­
nych pieniędzy transferow anych do  P o l­
ski z  U nii Europejskiej.

Marszalek w towarzystwie kandydatów do parlamentu

Planow ane są  dw a w nioski — o  rozbudo­
w ę  oddziału ratunkow ego n a  parterze (z 
p rogram u M inisterstw a Z drow ia) oraz 
drugi, obejm ujący b lok  operacyjny, izbę 
przyjęć i rozdział w ew nętrznych dróg -  
ratunkow ej od szpitalnej (z W ielkopol­

skiego R egionalnego Program u O pera­
cyjnego, czyli od  Zarządu W ojew ództw a 
W ielkopolskiego). Z w racając się bezpo­
średnio do  m arszałka w ojew ództw a M ar­
ka  W oźniaka, sz e f  krotoszyńskiego 
S PZ O Z  w yraził nadzieję, że  procedura 
naboru  w niosków  o  dofinansow anie in­
w estycji w  W ielkopolsce będzie tym  ra-

zem  uw zględnia­
ła  ocenę m eryto­
ry czn ą  panelu  
ekspertów . - 1 ż e  
będą pre ferow a­
ne  pro jek ty  roz- 
w iązujące p ro ­
b lem y na  dzie­
sią tki lat -  dodał 
Jakubek.

N a  konferen­
cji prasow ej M a­
rek W oźniak
przyznał, że  krotoszyński szpital w ym aga 
rozbudow y. -  Problem  ciasno ty m ożna  
za ła tw ić tylko p o p rzez  zw iększen ie  kub a ­
tury  -s tw ie rd z ił. D ecyzje o rozdziale pie­
n iędzy z  W R PO  tym  razem  będzie podej­
m ow ał Zarząd W ojew ództw a W ielkopol­
skiego i najw ażniejsze będzie kierow anie 
się za sa d ą  by kryteria były  ja k  najbardziej 
precyzyjne i obiektyw ne, i by to one o  do­
finansow aniu. -  N ie w szystkim  to się  p o ­
doba. C zasam i oczekiw ania są  większe, 
m ów i s ię  o  innych czynnikach, a le  będzie­
m y  chcieli zb liżać s ię  do  ideału -  stw ier­
dził W oźniak.

noksztalcącego im. H ugona K ołłątaja du­
żo  czasu  pośw ięcono  d rogom  i kom uni­
kacji K rotoszyna z  Poznaniem . R adny 
w ojew ódzki M aciej O rzechow ski po in ­
form ow ał o  u trzym aniu  bezpośredniego 
połączenia kolejow ego do P oznania oraz 
godzin  kursow ania pociągów  -  dogod­
nych  d la  o sób  do jeżdżających do pracy 
i szkół z  K ro toszyna do  O strow a czy 
z  K obylina do  K rotoszyna. P rotest O rze­
chow skiego, starosty i burm istrzów  gm in 
przeciw ko likwidacji korzystnych kursów  
okazał się potrzebny i skuteczny. N aszych 
sam orządow ców  zapew ni! o  tym  podczas

Marszałek przegląda archiwalne wydania Rzeczy, obok radny wojewódzki Maciej Orzechowski

wcześniejszej w izy ty  w  K rotoszynie czło­
nek zarządu w ojew ództw a W ojciech Jan- 
kowiak.

Na drogi -  łączniki
U rząd  M arszałkow ski m a pieniądze na 
drogi w ojew ódzkie, pow iatow e i gm inne, 
ale w edług  zapew nień  M arka W oźniaka

Licealiści zadawali gościowi pytania

najw iększy ich strum ień popłynie na dro­
gi w ojew ódzkie. -  B ez tych d ró g  n ie  m a  
kom unikacji w ew nątrz regionu, bo łączą  
każde m iejsce z  P oznaniem  i innym i cen­
tram i w  W ielkopolsce -  zaznaczył. Jed­
nakże problem  złego stanu dróg je s t tak 
w ielki, że ju ż  w  tej chw ili istnieje lista in­
w estycji drogow ych, k tóra niestety nie 
rozw iązuje problem u. -  A p ien iędzy  unij­
nych w ystarczy na realizację p o ło w y  tych  
przedsięw zięć  -  pow iedział w  auli m ar­
szałek. Jeśli chodzi o  drogi pow iatow e 
i gm inne m arszałek uw aża, że  trzeba je  
w spółfinansow ać w  połow ie. N a  dofinan­
sow anie z  sam orządu w ojew ódzkiego 
m ogą liczyć te, k tóre b ęd ą  pełnić rolę 
istotnych łączników  z  drogam i krajow y­
m i czy  w ojew ódzkim i. Z  ust m arszałka 
padla też bardzo w ażna deklaracja, że bę­
dzie on usilnie zabiegał o  w sparcie rozw o­
ju  terenów  regionów  położonych poza 
aglom eracją m iejską Poznania, bo  ten w e­
dług niego rozw ija się sam.

Na sale niewiele
M arszalek W oźniak poinform ow ał sam o­
rządow ców , że procedura naboru w nio­
sków  do W ielkopolskiego Program u 
O peracyjnego na lata 2007-2013 ruszy od 
początku 2008 r. W tedy  też zostaną ogło­
szone konkursy.-Szczegóły W R PO  om ó ­
w ił G rzegorz Potizebow ski, dyrektor de­

partam entu  polityk i regionalnej w  U rzę­
dzie M arszałkow skim  W ojew ództw a 
W ielkopolskiego, k tóry  pochodzi z  K ro­

toszyna.
G rzegorz D engusiak  ze Z dun  pytał, 

czy  będ ą  p ieniądze na m odernizację i roz­
b udow ę obiektów  sportow ych. G ość w y­
jaśn ił, iż w  ram ach  W R PO  nie m a  zbyt 
dużej kw oty  na  ten  cel, bo  tylko 14 m in 
euro. -  C ały czas m yślim y o  fu n d u sza ch  
z  Totalizatora Sportow ego, a le  M inister­
stw o  Sportu  obcina  środki. D o  tej p o ry  
m ieliśm y 18 m in zl, teraz je s t  13 m in  z!, 
a  o d  następnych la t będzie tylko 8  m in  z l  
- stw ierdzi! M. W oźniak. Jak na  cały  re­

g ion  w ielkopolski, są  to w ięc niew ielkie 
środki.

M arszalek  W oźniak w  czasie w izyty  
w  K rotoszynie odw iedzi! także rem onto­
w any  kościół fam y oraz podziw iał boiska 
p rzy  Szkole Podstaw ow ej n r 8 i G im na­
zjum  nr 4.

Sebastian Pośpiech
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Sławomir Pałasz. Tel. 0 6 2  725  33  54 ZD U N Y

Autorka twierdzi, że jest 
szczęśliwa piszqc książki

Gimnazjalistka Magda w rozmowie z pisarką

3 października Biblioteka Publiczna w Zdunach zorganizo­
wała dwa spotkania z Beatą Ostrowicką, autorką książek 
dla dzieci i młodzieży.
O sobno  z  p isa rk ą  spo tka ły  się dzieci 
z  p ierw szych  k las zdunow skiej p o dsta­
w ów ki, o sobno  uczn iow ie  g im nazjum . 
Beata O strow icka  opow iadała , ja k  po- 
w s ta ją je j  książki. Z apew nia ła , że  stara 
się p rzedstaw iać p raw dziw ych  bohate­

rów  i sytuacje. N ie  stroni od w pla tan ia  
w  opow ieści osobistych w ątków  b iogra­
ficznych lub sytuacji i w ydarzeń, z który­
m i spotykali się  je j  najbliżsi. -  Jestem  
szczęśliw a, p iszą c  książki -  m ów iła.

M łodzi ludzie dow iedzieli się, że na

stw orzenie pow ieści O strow icka potrze­
buje około  roku. Z an im  rozpocznie p isa­
nie na  kom puterze, robi odręczne notat­
ki.

P isarka pytała , czy  k toś z  obecnych  
czy tał je j książki. Z achęcała  do  opow ie­
dzen ia  ich treści. -  N ie  ch cę  spraw dzić, 
c z y  napra w d ę  czytaliście. K ied y  p roszę  
o  streszczenie, to dlatego, że  zaw sze  m nie  
ciekaw i, ja k  czy te ln icy  odbierają  p o w ie ­
ści, co  j e s t  d la  n ich  n a jw ażn ie jsze  -  za­
pew niała.

P isarka m ieszka w  K rakow ie, je s t ab ­
so lw entką  W ydziału Filozofii U niw ersy­
te tu  Jagielońsk iego . M a m ęża  i dw óch  
synów . D ebiutow ała w  1995 r. pow ieścią 
N iezw yk le  wakacje. D otychczas napisała 
13 książek, m .in. Z a led w ie  kilka  dni, Z!ą  
dziew czynę, Ltdaki, Tajem nicę szkatułki.

Jest lau reatką  k ilku  prestiżow ych  
konkursów  na najlepszą książką d la m ło­
dzieży. W  2002 r. je j Św ia t do  g ó ry  noga­

m i  o trzym ał II nagrodę w  konkursie 
K siążka  Roku, p rzy zn an ą  przez  P o lską  
Sekcję  M iędzyanarodow ego  S tow arzy­
szen ia  P rzy jació ł K siążek  d la M łodych  
IBBY. W  ub ieg łym  roku pow ieść A le  j a  
taić chcę!  uznan a  zosta ła  za  najlepszą  
książkę  d la  m ło d eg o  czy te ln ika  w  kon­
kursie B estseller R oku 2007.

(m at)

Pyrek to chyba najbardziej ..imprezowy" policjant

P a s o w a n ie  z P yrk iem

hK j •
B

W  czw artek  w  Szko le  P odstaw ow ej 
w  Z dunach  pasow ano  p icrw szoklasi- 
stów  na uczniów . H onorow ym  gościem  
był sierżant Pyrek , k tó iy  przybył z  k ro to­
szyńskim i policjantam i.

P yrek  to  m asko tka  w ielkopolsk iej 
poiicji, zapro jek tow ana przez  zw ycięzcę 
konkursu  d la  uczniów . -  Je s t naszą  m a ­
sko tką  o d  je s ie n i  2003  roku -  w yjaśn ia  
kom isarz  W łodzim ierz  Szał, rzecznik  
KPP, uczestnik u roczystości w  Zdunach.

-  To on uczy  d ziec i bezp iecznego  zacho­
w ania  i p o m a g a  im  rozpoznaw ać zagro ­
żen ia .' P odczas uroczystości m łodzi 
uczn iow ie zaprezentow ali p rogram  arty­
styczny  na  tem at bezpiecznej drogi do 
i ze  szkoły.

P o tem  p ierw szoklasiśc i zostali o fi­
cja ln ie  przy jęci d o  szkolnej braci. Jesz­
cze  tego  sam ego  dn ia  Pyrek odw iedzi! 
p ierw szaków  w  Sm olicach.

(jorge)

Szymon Pawlak. Tel. 0  6 6 9  3 7 0  964
K O ŹM IN 062  725  33  54 C IE SZ K Ó W

U lica  b ę d z ie  ła d n ie js z a

Nieestetyczne płyty zastąpi kostka brukowa

W spółpracu ją  z N iem cam i
Siedmioosobowa reprezentacja niem ieckiego Wiprecht-Gimnazjum w  Groitzsch gości­
ła od 27  do 29  września w  cieszkowskim  Gimnazjum Publicznym. Była to  kolejna w i­
zyta Niemców w  ramach trw ające j od k ilku la t współpracy pomiędzy szkołami.

U lica K ościelna w  K oźm inie nie grzeszy 
urodą. Zdaniem  bum iistrza M acieja Brat- 
borskiego rem ont chodnika i elew acji bu­
dynków  z pew nością popraw iłby je j este­
tykę. O  pierw sze w  najbliższym  czasie za­
dba gm ina, o drugie pow inni się  zatrosz­
czyć mieszkańcy.

Z a kilka tygodni w zdłuż całej ulicy 
Kościelnej pobiegnie chodnik z  polbruku. 
D o  tej pory  now oczesną kostką w yłożony 
był tylko odcinek od Z am kow ej do  Ple- 
banki. T rotuar od Plebanki do Boreckiej 
składa się z  w iekow ych, nieestetycznych 
płyt chodnikow ych (w yjątek stanowi kil­
kanaście m etrów  kw adratow ych polbruku 
położonych przez p ryw atną osobę).

G m ina p rzeznaczy na rem ont 60 tys. 
zł. Pieniądze będ ą  pochodziły  z tegorocz­
nych oszczędności budżetow ych. Jeszcze 
w  tym  tygodniu zostanie ogłoszony prze- 
targ. - Inw estycja na p ew n o  zakończy się  
p iz e d  nastaniem  zim y  -  inform uje M. 
Bratborski. M a on nadzieję, że now y 
chodnik  będzie pozytyw nym  bodźcem  
dla właścicieli nieruchom ości i zm obilizu­
je  ich do odnow ienia elew acji budynków.

Jeśli o  urodzie m ow a -  pozostaje jesz ­
cze spraw a przebudow y jezdn i. O becnie 
jes t ona w  fatalnym  stanie. O kazuje się, że 
o  budow ie now ej jezdn i będzie m ożna 
m ów ić dopiero po  skanalizow aniu całej 
ulicy. (szop)

D o Cieszkowa przyjechały cztery uczenni­
ce: Laura, Francesca, Nicol i Izabel oraz na­
uczyciele: Gunter Thim ann (prace technicz­
ne) i M arie Bartli (chemia). Towarzyszyła 
im Joucle Moner, francuska nauczycielka ję ­
zyka niemieckiego z  Guebwillcr w  Alzacji, 
obecnie przebywająca w  Groitzsch.

Młodzież z Niemiec w zdunowskiej kaflami

Gimnazja z  Cieszkowa, Groitzsch i G u­
ebwillcr uczestniczyły niedawno w e wspól­
nym  projekcie, polegającym na opracowa­
niu i wydaniu kalendatza ściennego na 2008 
r. Przedsięwzięcie sfinansował międzynaro­
dow y program  SOKRATES, wspierający 
współpracę szkól z różnych krajów Unii.

Program pobytu gości z  zachodniej czę­
ści Europy byl wypełniony po brzegi. Za­
częło się od zajęć wspinaczki górskiej pro­
w adzonych na ściance w  miejscowej sali 
gimnastycznej.

W  drogim dniu pobytu w  Polsce goście 
zwiedzili zdunow skąkaflam ię,zakład liczą­
cy  sobie blisko 150 lat..Młodzi ludzie z  za­
przyjaźnionej z  Cieszkow em  szkoły zwie­
dzili M uzeum  Pierwszych Piastów i lednic­
ki skansen. W  ostatnim dniu goście obejrze­
li gospodarstwo rybne w  Rudzie Sułow- 
skicj, gdzie delektowali się smażonymi kar­
piami.

Podczas pobytu w  Cieszkowie nocowa­
li w  domach miejscowych pedagogów i ro­
dziców uczniów. Gimnazjalistka Ewa W ia­

trak gościła w  swoim dom u Laurę, a  Nata­
lia Andrzcjak z  Ttzcbicka -  Franccscę. 
Z  niemieckimi koleżankami rozmawiały po 
angidsku.

-  Wizyta miała charakter czysto towa­
rzyski N ie rozmawialiśmy o  możliwościach 
tworzenia kolejnych wspólnych przedsię­
wzięć. Jesteśm y jed n a k  na laką ewentual­
ność cały czas otwarci podsum owuje Bo­
gusława M roczek, dyrektor cieszkowskiego 
gimnazjum. Staw ek Pałasz
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Daniel Borski. Tel. 0 6 2  725  33  54

SU L M IE R Z Y C E Sebastian Pośpiech. Tel. 0  500  862  418 K O BY LIN

Najpiękniej u Rozpoczęli nowy sezon
Marleny Szczesnowskiej w odnow ionej harców ce
Niedawno rozstrzygnięto ogłoszony przez burmistrza mia­
sta konkurs na najpiękniejszy sulmierzycki dom i ogród. 
Do walki o zwycięstwo przystąpiło pięć pań. Jury najwyżej 
oceniło uroki posesji i ogrodu Marleny Szczesnowskiej.
O rgan iza to ro m  k o n k u rsu  za leża ło  na  
p rom ow an iu  najbardziej zadban y ch  po ­
sesji, co m a  się  p rze łożyć  na  popraw ie­
nie estetyki ca łego  m iasta . K o m isja  oce­
n ia jąca  w ysiłk i g o sp o d y ń  dom o w y ch  
d w ukro tn ie  w izy to w ała  m iejsca  ry w ali­
zu jące o  m iano  najp iękn iejszych .

N ajw ażn ie jszy m i k ry teriam i p rzy ­
znaw an ia  punk tów  były: es te ty k a  i.po­
rządek  (w yg ląd  zabudow ań , podw órza, 
og rodu  o raz  o toczen ia), stan  traw ników , 
u p raw a n iezby t często  sp o tykanych  ga­
tunków  roślin , s tw o rzen ie  terenu  p rze­
zn aczonego  do  rekreacji.

P o  b ardzo  w y ró w n an e j w a lce  w ła ­

Nagrodzony ogród

śc ic ie lką  najp iękniejszej posesji okazała  
s ię  M a rlen a  S zczesnow ska . D rug ie  
m iejsce  p rzyzn an o  A lic ji K alak , a  trze­
c ia  lokata  p rzy p ad ła  w  u d z ia le  B eacie  
K oprow sk ie j. N ag ro d y  po c ieszen ia  
w ręczo n o  M a łg o rzac ie  Jaś o raz  
A gn ieszce  Traw ińsk iej. O cen ia jący  w y ­
g ląd  posesji ju ro rz y  zgodn ie  tw ierdzili, 
że  k ażd a  z  uczestn iczek  p rzy g o to w ała  
się do  k onkursu  bardzo  dok ładn ie i rze ­
telnie.

L okalne  w ładze  m a jąn ad z ie ję , że  do 
p rzy sz ło ro czn eg o  kon k u rsu  zgłosi się  
zdecy d o w an ie  w ięcej chętnych.

(debe)

H arcerski S ta r t to  impreza rozpoczynająca kolejny rok 
działalności kobylińskich harcerzy i zuchów. Tym razem 
m iała ona szczególny charakter, gdyż oddano do użyt­
ku odnowioną harcówkę.

Festiwal piosenki harcerskiej

Tradycyjnie ju ż  w  ostatnich dniach września 
pod kobylińskim harcerskim głazem  odby­
w a  się uroczystość upamiętniająca utworze­
nie Szarych Szeregów. Harcerze i zuchy 
z  1 Szczepu Z H P rozpoczynają w ów czas 
kolejny rok działalności.

W  spotkaniu uczestniczyli przewodni­
czący Rady M iejskiej Piotr Chlebowski 
i bunnistrz Bernard Jasiński oraz duchowni 
i przedstawiciele organizacji społecznych.
Przybył rów nież kom endant hufca ZH P 
w  Krotoszynie, podharcmistrz Piotr Paterek.

Druh Zenon Swiderski, kom batant Sza­
rych Szeregów, przypom niał zebranym  
udział harcerzy w  w alkach z  hitlerowskim 
najeźdźcą w  latach 1939 -  45. Następnie 
osobom  szczególnie zasłużonym  dla koby- 
lińskiego harcerstwa nadano tytuły człon­
ków  honorowych K ręgu Starszyzny Har- Harcerze złożyli kwiaty pod głazem upamiętniającym Szare Szeregi

cerskiej Ogniwo. Otrzymali je  wspierający 
od lat działalność harcerską Teresa Łuko- 
w iak (stowarzyszenie BIEDA) oraz ojciec 
Tycjan Zgraja z  zakonu franciszkanów.

Po tej części uroczystości harcerzom 
prcekazano oficjalnie pomieszczenia har­
ców ki w  kinie Świt, w yrem ontow ane nie­

daw no przez samorząd. M agdalena K o ­
nieczna, kom endantka kobylińskich harce­
rzy, twierdzi, że dzięki tem u blisko siedem­
dziesięciu członkom  ZH P stworzono opty­
m alne warunki do pracy. Przedstawicielom 
w ładz sam orządow ych harcmistrcyni po­
dziękowała za zmodernizowanie lokalu.

27 września w  sali Świtu odbyła się pią­

ta edycja Festiwalu Piosenki Harcerskiej La­
tające Namioty. Jury konkursu najwyżej 
oceniło występ 14 Drużyny W ędrowniczej 
im. Zawiszy Czarnego w  Kobylinie. N a za­
kończenie przeglądu zaśpiewała Aleksandra 
Kielb, poetka i daw na wokalistka zespołu 
State Dobie Małżeństwo.

Inaugurację kolejnego roku działalności 
1 Szczepu Harcerskiego w  Kobylinie za­
kończyło ognisko. (popi)

Ś roda,

3  października 
2 0 0 7  r.
Tata ca łe  popo­

łu d n ie  pogwiz- 
i du je . N a prze- 
i m ian : P ozna­

łe m  g o  p ó  czar­

nym  ka p e lu szu  
o raz B ia łą  flagę.
dziś d o b ry  n a s tró j. B o ja k  m a  gorszy, 
to  gw iżdże w  innych b a rw ach ; g łów n ie  

C zerw onego  ja k  ceg ła  na  zm ian ę  
i z Ż ó łtym i ka len da rzam i. A ja k  m a  na- 

i s tró j zupe łn ie  d o  bani, to  n ie  gw iżdże 
1 w  żadnym  ko lo rze , ty lko  wyzywa. W te- 

i dy d o  akc ji w kracza  m a m a, ja k o  nego- 

j c ja to r p ropon u jący  rozw iązan ia  po lu ­

bow ne . Tak o k re ś la ją  w  TV go śc ia , 

k tó ry  ta rgu je  s ię  z te rro ry s tą  o to , czy 
te n  m a  d o s ta ć  dożyw ocie , czy ty lko  

dw adz ieśc ia  p ięć la t o d s ia d k i. Oczywi­

śc ie  -  w  spo rach  z ta tą  zwykle to  ja  je ­

s te m  te rro rys tą .
A le dz iś  sp o ko jn ie  sp y ta ła m , co  ta ­

k iego  s ię  w ydarzyło , że ta ta  m a  do b ry  
I n a s tró j. M ożliw e były różne opc je . Na 

i przyk ład -  ta ta  m ó g ł tra fić  w  Lo tku . Al­

w  I 
W  - i»58

I n b

bo  d o s ta ć  p rem ię . A lbo  k tó ry ś  z rzą­

dzących po lityków  znow u d a ł p lam ę. 
A lbo  k to ś  znany znów  prow adz ił wy­

k ład  po n iezłe j ba landze . A lbo  Leszek 
M ille r s ta r tu je  z lis ty  M łodzieży 
W szechpo lsk ie j. A lbo  s z e f ta ty  d o s ta ł 

na ganę  z c e n tra li. . .  No, sp o ro  je s t  
sp o so b ó w  na popraw ien ie  h u m oru  ta ­

ty.
Lecz dz is ia j chodz i o  co  innego. 

O tóż ta ta  d o w ie d z ia ł s ię , że radn i 

uch w a lili zao s trze n ie  p rzep isów  d o ty ­

czących czys tośc i K ro toszyna. Teraz 

w reszc ie  za spraw ę m a  s ię  w ziąć m ię ­
dzy innym i S traż M ie jska . Każdy w ła ­
śc ic ie l poses ji d o s ta n ie  broszurkę . Bo 

- j a k  m ów i ta ta  - je ś l i  je s t  na  ty le  tępy, 
że s ą s ia d ó w  uw aża za n ieczu jących 

i n iew idzących deb ili, to  na  p iśm ie  d o ­

w ie  s ię , że ta k  n ie  je s t .  I że w szystk ich  

obow iązu ją  pew ne cyw ilizow ane zasa­
dy. I że za ich  z łam a n ie  m ożna  będzie  
dać k o m u ś  po  k ieszen i. I że te raz  każ­

dy m oże, w reszc ie  z ja k im ś  s e n se m , 
.zg ła szać  s łu żb o m  po rządkow ym  za­

uw ażone przez s ie b ie  n a ruszan ie  czy­
s to ś c i ś ro d o w iska . W  ty m  -  czystośc i 

pow ie trza .
Na te n  bo w ie m  o s ta tn i p u n k t ta ta  

je s t  uczu lony od  czasu , k iedy o so b i­

śc ie  w ypra ł sw o ją  b ia łą , w yjśc iow ą  ko­
szu lę , ro zw ie s ił ją  na  b a lko n ie , żeby 
p rzesch ła , a  p o te m  -  pó ł godziny 

p rzed w y jśc iem  n a  ja k ie ś  w ażne sp o ­

tk a n ie  -  c h c ia ł ją  w yp ra sow ać. I o k a ­
za ło  s ię , że o n a  zm ie n iła  ko lo r: z b a ­
na ln ie  śn ie żn o b ia łe g o  na  g u s to w n ie  

szary, z w trą conym i e le m e n ta m i czer­
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ni, g ra fitu  i brązu ja k o  o rn a m e n tyką . 
Tacie je d n a k  n ie  sp o d o b a ło  s ię  tó  ory- 

g ina lne  w zorn ic tw o . M oże d la tego , że 
koszu la  n ie  pachn ia ła  św ieżośc ią , ty l­
ko  sp a le n izną ?  Oj, dz ia ło  s ię  w tedy, 

działo ! M a m ie  cud em  uda ło  s ię  zatrzy­

m a ć  ta tę  w  do m u . Bo ju ż  w łożył buty, 
żeby iś ć  d o  naszego s ą s ia d a . Gdyż 

z ko m in a  do m u  ow ego są s ia d a  w ydo­

bywał s ię  t łu s ty  ciężki, c iem ny i śm ie r­
dzący dym . N a jp ie rw  m yś la ła m , że ta ­

ta  ch ce  te m u  panu pow iedz ieć , żeby 
oszczędza ł op a ł, bo  je s t  lip iec  i pa lić  

w  p iecu  n ie trze ba . A le n ie  -  ta ta  sp o ­
ko jn ie  w y jaśn ił m i, że chc ia ł grzeczn ie  

doradzić  panu sąs iad ow i, żeby te n  du ­
reń  w a ln ą ł s ię  w  sw ó j pusty, zaku ty  
łeb  i w reszc ie  so b ie  za ła tw ił ku b e ł na 
śm ie c i. I żeby ów  ską p y  ch a m , za­

m ia s t pa lić  odpady, p łac ił za ich coty­

g o dn iow ą  w yw ózkę. Bo jeźdz i now ym  

a u te m , p a la n t je d e n , łaz i w  m arko- 

w ych c iu ch a ch , k m io t z b e zguśc iem , 

a le  oszczędza na śm iec ia ch . B o chce 

m ie ć  szpanersk i og ród , now obogack i 

m a to ł, a le  m o k rych  liśc i i zbu tw ia łego 

s ia n a  n ie  wywozi, ba ran  bezczelny, tyl­
ko  rob i z n ich  og n isko . I p ro d u ko w a ­
nym  przez s ie b ie  sy fe m  po d tru w a  i 
w szys tk ich  w o kó ł, na raża  ich n a  as t- i 

m ę , raka  oraz na po brud zen ie  b ia łe j, i 

w yjśc iow ej koszu li.
Lub ię , ja k  ta ta  m a  d o b ry  hum or, i 

W ięc dz iś  ug ryz łam  s ię  w  ję zyk  i n ie  j 
pow tó rzy łam  m u, co  m ów i B aśka : że- i 

by chw a lić  te n  po m ys ł radnych dop ie - j 
ro  w tedy, gdy on  s ię  sp raw dz i w  pra- i 

n iu. M ó j ta ta  od  ja k ie g o ś  czasu n ie  lu- j 
bi s łow a  p ra n ie . Gdybym  m u  za te m  ś 

pow tó rzy ła  s ło w a  B aśk i, to  pew n ie  I 

znów  kon ieczne byłyby negocjac je  m a- j 
my. A m a m a  je s t  za ję ta : w ła ś n ie  my- s 
je  okn a , k tó re  o s ta tn io  po kry ły  s ię  ta - j 

ką  ja k b y  t łu s ta w ą  s a d z ą ...

Pamiętnik odnalazł i 
/' do druku przygotował i 

Maciej R. Hoffmann i
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Chór jub ilat  
i daw ny organista
28  września w  koście le  pw. św. Ap. P iotra i Pawła w  Krotoszynie odbył się koncert z okazji 
10-iecia istnienia chóru parafialnego. Śpiewali chórzyści, g ra ł Tomasz G łuchowski, dawny orga­

nista te j św iątyni, obecnie pełniący tę  rolę we wrocław skim  kościele dominikanów, doktorant 
Akademii Muzycznej.

i N a d  Bożym S łow em
14 października 2007 r.,

IXXVIII niedziela zwykła tk  17,11-19

S łow o w stępne w yg łosił ks. p roboszcz  
Leon Spaleniak. P rzypom niał, że  zespół 
śp iew aczy  dzia ła ł w  parafii ju ż  ponad  
d w adzieśc ia  lat tem u, a  p row adził go 
ów czesny  organista A dam  S taszko. Z e  
w zg lędu  je d n a k  na  z ły  stan zd ro w ia  nie 
m ógł dalej pracow ać z  chórzystam i i ze ­
spół zaprzesta ł działalności.

N ow y  ch ó r rozpoczął p racę  10 lat te­
m u. O d  p oczątku  je g o  d y rygen tem  byl 
i nadal je s t  M arek  O lejn ik , o b ecn y  d y ­
rek to r P aństw ow ej S zko ły  M uzycznej 
I s topn ia  w  K ro toszyn ie. Z d an iem  ks. 
Spalen iaka  p o w ażn y m  sp raw dzianem  
dla zespo łu  było  p rzygo tow an ie  opraw y 
m uzycznej M szy  św., k tó rą  T V  P o lon ia 
kilka lat tem u transm itow ała  z  k ro to-

Chór, którym dyryguje Marek Olejnik, ma już 10 lat

• szyńsk iego  kościo ła . C hórzyści dobrze 
zdali ten  egzam in . -  N ied a w n o  byłem  
w  ka lisk ie j kur ii diecezjalnej, g d zie  sp o ­
tkałem  księdza  M a cie ja  Jóżw iaka , kape­
lana b iskupa  ka lisk iego  S tan isław a  N a­
piera ły , k tó ry  p rzyp o m n ia ł tam to  w yda­
rzen ie  i gra tu lo w a ł też w spania łego  n y - 
s tę p u  naszego  chóru  p o d cza s  osta tn iego  
bierzm ow an ia  -  m ów ił ks. Spaleniak.

C hórzyści odebrali życzen ia  od  w i­
ceburm istrza Franciszka M arszałka i U r­
szuli O le jn ik  ze  Z w iązku  O sób  N iepeł­
nosp raw nych  In tegracja .

C h ór-jub ila t w y k o n a ł o siem  u tw o ­
rów. B y ły  w śród  nich: P ana j a  w zyw ać  
będ ę  M iko ła ja  G om ółk i, P oka rm ie  n a ­
sze j d ro g i Jó zefa  H aydna, A ve rerum

C o rp u s  W olfganga A m ad eu sza  M o zar­
ta.

W  drugiej części ju b ileu szo w eg o  
k oncertu  zab rzm ia ły  kośc ie lne  organy. 
T om asz G łuchow ski zag ra ł u tw ory  Jana 
S ebastiana  B acha, F eliksa  M endelssoh- 
na-B artho ldy  i F lo ra  Peetersa.

P ochod zący  z  K ro toszyna m uzyk  
je s t  abso lw en tem  w rocław sk ie j A k ade­
m ii M uzycznej (organy, k law esyn), w y ­
stępu je  z  rec ita lam i so low ym i w  kraju 
i za  gran icą, pe łn i funkcję  o rganisty  
w  kośc iele  św. W ojciecha w e  W rocła­
w iu , nagra ł p ły ty  C D  z  m u zy k ą  organo­
w ą  i k am era ln ą  (m .in. C ztery  p o ty  roku  
A .V ivaldiego).

S ław ek Pałasz

1 Czy n ie  dz ies ięc iu  zo s ta ło  oczyszcza  

I nych ?  Gdzie je s t  dz iew ię c iu ?  Ż a den  
I s ię  n ie  znalazł, k tó ry  by  w róc ił i o d d a ł 

I chw ałę  Bogu, ty lko ten  cudzoziem iec. 

j W  innym  m ie jscu  Ewangelii m ożem y 
i przeczytać s łow a: Przyjdźcie do  M n ie  

i wszyscy, k tó rzy  u trudze n i je s te ś c ie ,
I a  Ja  w as po krzep ię . Tych dz ies ięc iu  

i też  było utrudzonych. M a ło  teg o , czło- 
i w iek  cho ry  na trą d  m u s ia ł od izo low ać 

i s ię  od  reszty spo łe cznośc i, a  k iedy 
i k to ś  ko ło  n iego przechodził, m u s ia ł 

I w o łać : nieczysty!

Tacy ludzie , dośw iadczen i przez 
i cho robę  i c ie rp ien ie , w łaśc iw ie  nie 

j m ie li ju ż  n ic  do  s tra cen ia . W  bezna- 
i dzie jnym  s tan ie  przyszli do C hrys tusa  

i i p ros ili o  cud  uzdrow ien ia . Ich prośby 

i zosta ły  w ysłuchane. Zo s ta li uzdrowie- 
: n i, a le  szybko zap om n ie li, kom u to  
I zawdzięczają.

i C złow iek m oże zapaść na o w ie le  
i gorszą od  trądu  chorobę : trą d  duszy, 

i T rudno w ted y  zobaczyć Boga, k tó ry  
i przyszedł, aby uzdrow ić.

Trzeba, byśm y w  C h rys tus ie  zoba- 
I czyli teg o , k tó ry  uzdraw ia n ie  ty lko  

i z do leg liw ośc i zew nę trznych , a le 

i p rzede w szys tk im  leczy nasze  scho- 
i row ane w nętrze .

1 K ap łan , w s p ó ln o ta  K ośc io ła  -  to  
; ci, k tórzy os ta teczn ie  s tw ie rdzą : ta k !
I To B óg c ię  uzdrow ił. To on uczynił c ię  
j na  now o p ięknym  i d o b rym  człow ie- 

j k iem .

Tak s ię  p iękn ie  sk ła d a , że s łow a  

i te j pe rykopy  Ew angelii usłyszym y 
i w  naszych św ią tyn iach  w  n iedzie lę ,
\ k tórą  K ośc ió ł w  naszej Ojczyźnie prze­

żyw ał bę ­

dz ie  ja k o  

Dzień Pa- 
p i e s k i .

Jan P aw eł 

II -  ob roń ­

ca  g o d n a  
ś c i c z ła  

w ieka  -  
ta k  b rzm i 

h a s ło  te ­

go  dn ia . P iękn ie  ko respon du je  ono 
z tre ś c ią  E w ange lii, k tó ra  poprzez 

uzd row ien ie  przyw raca cz łow iekow i 
u tracon ą  go d n o ść . S ługa Boży Jan 

P aw eł II by ł w ie lk im  ob rońcą  go dno ­

śc i cz łow ieka , a  raczej tym , k tó ry  

o  n ią s ię  n ieu s tann ie  upom ina ł.
W ie le  w ydarzeń te g o  d n ia  będzie 

n a m  przybliżać p o s ta ć  Janar Paw ła II. 

Jednak na jw ażnie jsze je s t  to , abyśm y 

zdobyli s ię  na  re fleks ję , k im  d la  nas 
je s t  Bóg. K im  je s t  Bóg i k im  je s t  czło­

w iek?  K im  ja  sa m  d la  s ie b ie  je s te m ?  

Czy przypadkiem  m o jego życia nie do- 

pad ł s traszny trą d  n iew iary, ob o ję tno ­
ś c i?  Jeżeli ta k  s ię  s ta ło , p roś  Tego, 

k tó ry  u m a rł za c ieb ie , a On przyjdzie 

i da  ci życie.
C h rys tu s  p ragn ie  c ieb ie  i m n ie  

n ie u s ta n n ie  uzd raw iać. Tak s ię  dz ie­

je , k iedy przychodzim y do  N iego, aby 
p ros ić  o  oczyszczenie w  sakram enc ie  

pokuty. P ozosta je  jeszcze  je d n o  -  

abyśm y, k iedy ju ż  doznam y uzdrow ie­

nia, chc ie li przyjść i M u podziękow ać, 
ab yśm y n ie  us łysze li k iedyś: Ż a den  

s ię  n ie  znalazł, k tó ry  b y  w ró c ił i  o d d a ł 

chw a łę  Bogu. ks. Marcin Zych

Jesteśmy cząstką historii Krotoszyna.
Ze smutkiem żegnamy tych, którzy odchodzą. 

Nekrologi i pożegnania mają na zawsze zapisać ich 
w kronice naszej malej ojczyzny.

----------------------------------------------- ----- REKLAMA

Krotoszyn, ul. Farna7
tel. 725 23 93,725 24 21,0601 98 36 90,0693 345 044 

Cieszków, ul. Sikorskiego 40, tek 0608 61 73 09

USŁUGI POGRZEBOWE
8 0  la t  t r a d y c ji,  n a jw ię k s z e  d o ś w ia d c z e n ie

V 7 r«k.zal. 1924 Js

•  usługi całodobowe -  najtańsze w powiecie
•  najw iększy wybór trumien
• załatw ianie wszelkich formalności
•  bezpłatny przewóz w granicach miasta
• bezpłatna w iązanka na trumnę
• ekshumacje ZWłOk oUroczonyternńn
• krem acje zw łok j ^ p ła tn o s c i  j
•  międzynarodowy przewóz zwłok  
Bezpłatna wiązanka z kwiatów sztucznych na trumnę

Msza św. za Ojczyznę 
i męczennika
19 października, w  ko le jną  23. ju ż  roczni­
cę śmierci księdza Jerzego Popiełuszki, 
w  krotoszyńskim kościele pw. św. Andrzeja 
Boboli o  godz. 18.00 zostanie odprawiona 
M sza św. w  intencji Ojczyzny i o  rychle w y­
niesienie na ołtarze kapłana-m ęczennika

Podziękow ania: ks. proboszczow i A n­
drzejow i N ow akow i, księżom  w spół- 
cclebrantom , chórow i H arm onia, 
Ochotniczej Straży Pożarnej, Kasi i Pa­
nu A dam ow i, rodzinie, sąsiadom  i zna­
jo m y m  -  za uczestnictw o w e M szy św. 
oraz odprow adzenie na m iejsce w iecz­
nego spoczynku

ś f t p .

G rażyny  Roszczak
składa

m ąż z  dziećm i

W szystkich, dla których w ażna jest pa­
mięć o bolesnych kartach najnowszej histo­
rii Polski, do licznego udziału gorąco zachę­
ca M iędzyzakładowa Komisja N SZZ & //-  
darność.

(e s )

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 27 września 2007 r. zmarł opa­
trzony Sakramentami św. mój uko­
chany Syn, nasz Brat, Kuzyn, 
Szwagier i Wujek

Ś tfp .

Henryk Poczta
przeżywszy lat 55 

W smutku pogrążona 
rodzina

Odeszli 
do Pana...

ś f t p .

Edw ard C hudziński, lat 76

Ś f t p .

M ieczysław  Hekiert, lat 78

ś ł p .

B olesław  Jankow ski, lal 78

ś f t p .

M aria Jolanta Kalisz, lat 56

ś ^ p .

H elena N ow ak, lat 86

ś ^ p .

M arianna Pabich, lat 75

Ś f t p .

Franciszka Paterek. lat 84

ś f t p .

Jó z e f W ilk, lat 59

ś f t p .

Stefan Zim ny, lat 78
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Zam iana śm ieci w  energię  
-  naprzeciw  M AH LE

S 
PO
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Porozumienie podpisują burmistrz Krotoszyna i Jerzy Chruściel

Podpisując porozumienie z Grupą Inwestycyjną HTCW z Wro­
cław ia, gm ina Krotoszyn uczyniła pierwszy krok w  kierunku bu­
dowy zakładu term icznej utylizacji odpadów. Inwestor sfinansu­
je  to  ca łkow icie  nowatorskie przedsięwzięcie, a samorząd znaj­
dzie dla niego lokalizację i odda grunt powstającej spółce.

Zalewie kilka tygodni tem u informowali­
śm y  o  spotkaniu przedstawicieli w rocław ­
skiej fum y z  radnym i z komisji społecznej, 
a  ju ż  doszło do zawarcia wstępnej umowy. 
-J e s te śm y  p o d  wrażeniem tempa p racy  sa­
m orządu krotoszyńskiego -  powiedział Je­
rzy Chruściel, prezes Polskiej Izby Gospo­
darczej na Polską Zachodnią, która w spół­
pracuje z  niemieckim przedsiębiorstwem -

Krotoszynianie niestety nie mieli pytań
We w torek w  krotoszyńskim Urzędzie M iejskim odbyto się spotkanie 
mieszkańców stolicy powiatu z pracownikami Wojewódzkiego Urzę­
du Ochrony Zabytków. Chociaż zostało zorganizowane specjalnie dla 
krotoszynian, to  jednak z ich strony padto tylko jedno pytanie.

Tematem spotkania było w łączenie histo­
rycznego układu urbanistycznego Krotoszy­
na do rejestru zabytków. Przypomnijmy: 
wojewódzki konserwator rozpoczął ju ż  po­
stępowanie administracyjne. Jacek Piotrow­
ski oraz Beata M atusiak z  kaliskiego U rzę­
du O chrony Zabytków  poinformowali 
mieszkańców, jaki obszar Krotoszyna wzej­
dzie do układu. Chodzi o  tereny obejm ują­
ce zabudowania sprzed 1945 r. Granica bę­
dzie przechodziła przez ulice: Konstytucji 
3 Maja. Mickiewicza, Benicką, K oźm ińską 
R aszkow ską K obicrską Witosa, W iśnio­
w ą  O strow ską C cglarską Polną, Ogro- 
dowskiego. M łyńską Bolewskiego, Klono- 
w iczą  Ł ąk o w ą Z dunow ską S taszicą Or- 
k an ą  Tuwima, R aw icką Z am kow y Fol­
w ark oraz K obylińską Ochronie konserwa­
torskiej będą podlegały m.in.: układ ulic, ich

R o ln ik u  -  s p r a w d ź  a k t u a ln e  c e n y  ż y w c a  (z 8  p a ź d z i e r n ik a  b r.)

D U D A  Polski K ońcem  M ięsny SA , G rąbkow o

waga żywa W ag a bita ciepła (kf 1

5,04 zł

EJ . •  ty  '

Zakłady M ięsne SO L U S, G ohtika

w aga żywa w ag a  bita ciep ła  (kt. li)

G rupa Producentów  R olnych, K oźm in W lkp. 3,78 z ł 5,04 zł (pow iat raw icki) 3,57 zł 4,93 z!

Rzeźnia M R Ó Z  SA, B orzęeiczki (stan z 6 sierpnia) 3,78 zł 5,14 zł Zakłady M ięsne B IE R N A C K I, G olina 3,57 zł 5,04 zł

autorem nowatorskiej technologii zgazowy- 
wania (a nie spalania) śmieci i zamiany ich 
w  energię cieplną i elektryczną. Inwestycja 
nie m a negatywnego w pływ u na środowi­
sko, ponieważ prawie wszystkie odpady zo- 
stają zamienione w  energię i nic nie wydo- 
staje się na zewnątrz. W  środku likwidowa­
ne są dioksyny, ftirany i metale ciężkie. Po­
zostałe m ałe ilości odpadów  niezgazowa-

naw ierzchnią tereny zielone, zabudow ą 
mała architektura, instalacje napowietrzne.

Krotoszynianie dowiedzieli się, jakie 
formalności trzeba będzie spełnić, aby prze­
prowadzić remont obiektu objętego strefą.

M im o iż spotkanie zostało zoiganizowa- 
ne specjalnie dla krotoszynian, z  ich strony 
padło tylko jedno pytanie. M ieszkanka ka­
m ienicy była ciekaw ą które elementy bu­
dynków  zostaną objęte ocltroną konserwa­
tora. Okazało się, że w'szystko zależy od 
stopnia ekspozycji danej część nieruchomo­
ści.

D o dyskusji włączy! się także radny M a­
rian Skotrek. M ów ił o  zdewastowanym  
cm entarzu ewangelickim przy Rawickiej 
(nekropolia także wejdzie w  skład w spo­
m nianego wyżej układu urbanistycznego). 
Urzędnicy przyjęli do wiadom ości uwagi

nych w  postaci granulatu są  bezpieczne, 
a  w ięc będ ą  wykorzystywane pod budow ę 
dróg.

Jeszcze w  tym  roku m a się zawiązać 
spółka celowa o  nazw ie H T C W  Krotoszyn. 
W  ciągu dw óch lat skompletuje dokum en­
tację techniczną projektu wartego 50 min 
euro. Działkę naprzeciw przedsiębiorstwa 
M A H LE gm ina wskaże na lokalizację za­
kładu i wniesie j ą  jako swój w kład do spół­
ki. Samorząd będzie m iał zagwarantowane 
m iejsce dla sw ojego przedstawiciela w  za­
rządzie i radzie nadzorczej. Zatrudnienie 
w  spółce znajdą 53 osoby.

Najważniejsze z  punktu widzenia 
mieszkańców jest zapewnienie utrzymania 
przez okres 15 lat stabilnej ceny za odbiór 
i w yw óz śmieci. -  Pow staniefim dusz dotu­

ją c y  odbiór odpadów  komunalnych. Pienią­
dze będą otrzym yw ali m ieszkańcy albo f i r ­
m y  zajmujące się wywózką śm ieci -  zapew- 
niał A dam  Szymański, koordynator plano­
wanej inwestycji.

W edług burm istrza Juliana Joksia za­
kład rozwiążc problem  śmieci w  gminie 
Krotoszyn i oraz sam orządach stowarzy­
szonych w  Zw iązku G m in Zlewni Górnej 
Baryczy. -  9 października na zebraniu tego 
związku zaproponuję now e przedsięwzięcie, 
ja k im  je s t krotoszyński zakład termicznej 
utylizacji -  stwierdził Jokś, dodając, że jest 
ju ż  po konsultacjach z  gm inam i, które 
wstępnie zaakceptowały koncepcję. Trzeba 
w  tym  m iejscu przypom nieć, że na skutek 
oporu m ieszkańców  i w ładz Sulmierzyc

Beata Matu siak i  Jacek Piotrowski z Urzędu Ochrony Zabytków

rajcy, jednak z  ich strony nie padly żadne 
konkrety. Kaliszanie poinform owali, że 
ewentualne wątpliwości lub pom ysły zwią­

ostatecznie upad! plan wybudow ania na te­
renie tego miasta międzygm innego zakładu 
zagospodarowania odpadów. Problem 
śmieci jednak pozostał i Z G ZG B  m usi się 
z  nim  uporać. N ow y zakład powstanie bez 
infrastruktury towarzyszącej. Zatem  zwią­
zek będzie musiał się zorganizować w e wła­
snym  zakresie i stworzyć system punktów 
przeładunku śmieci i ich transportu oraz se­
gregacji. Nierozwiązana pozostanie na razie 
kwestia rekultywacji pozam ykanych wysy­
pisk.

W  spotkaniu, które sfinalizowano pod­
pisaniem umowy, uczestniczył również Pa­
w eł Szyszkowski, przedstawiciel firmy A r- 
cadis Profil, tworzącej wojewódzki plan go­
spodarki odpadam i. W yraził sw oją opinię: 
-  N as interesują dw a cele: ograniczanie ilo­
śc i odpadów  ulegających biodegradacji 
i zmniejszenie ilości odpadów  składow a­
nych. A b y  pow yższe osiągnąć, trzeba budo­
w ać różne instalacje. Zw racam y uwagę  
m.in. na to, by  odzyskiwały energię z  odpa­
dów. Ta technologia je s t więc ciekawa -  w y­
jaśnił.

M iał jednak wątpliwości, czy Minister­
stw o Środow iska zaakceptuje to przedsię- 

wzięcie. -  D o tej p o ry  odnosiło się  sceptycz­
nie do nowatorskich projektów -  stwierdził.

W edług Szyszkowskiego odpadów  ko­
m unalnych nie wystarczy do wytworzenia 
temperatury ponad 2 tysięcy .stopni Celsju­
sza. -  Będzie trzeba dodawać wysokoener­
getycznych odpadów przemysłowych.

Sebastian Pośpiech

zane z  koncepcją mieszkańcy Krotoszyna 
m ogą kierować do U rzędu O chrony Zabyt­
ków. (szop)

Oferty Powiatowego Urzędu 
Pracy w  Krotoszynie. Obok 
każdej -  m iejscowość, w  k tó ­
rej mieści się zakład lub zleco­
na je s t praca. Dane były aktu­
alne do 5 października.

• elektryk, clcktonneclianik, 
Krotoszyn, Sulm ierzyce

• ślusarz spaw acz, Sapieżyn, 
K oźm in

• kucharz piekarz, K rotoszyn
• m echanik sam ochodów  

ciężarow ych, K rotoszyn

• operator koparki, ładowarki, 
Krotoszyn

• k ierow cą kat. E/C, Krotoszyn, 
G o rzu p ią  K obylin, Borzęcice

■ brukarz, pracow nik fizyczny, 
m onter palet, Krotoszyn

• stolarz, D zielice, K rotoszyn
• operator w ózka w idłow ego, 

Krotoszyn
• kierow nik rozdzielni gazu, 

Krotoszyn
• pracow nik techniczny 

rozdzielni gazu, Krotoszyn
• m echanik m aszyn, K rotoszyn
• konstiuktor opizyiządow ania 

produkcyjnego, K rotoszyn
• kierow nik produktu, K rotoszyn
• specjalista ds.. marketingu, 

K rotoszyn
• inform atyk -  program ista, 

Krotoszyn
• pracow nik fizyczny przy obróbce 

m etalu - spaw acz, K rotoszyn
• cukiernik, Krotoszyn, O dolanów
• m echanik m aszyn rolniczych, 

trak torzystą  Stara O bra
• pracow nik do uboju zw ierząt 

i ptactwa, Tom nice
• elektryk konserw ator, K oźm in
• farm aceuta, K rotoszyn
• m agazynier, Zduny
• blacharz -- lakiernik, Koźm in
• pracow nik produkcyjny w  odlewni 

żeliw a, K rotoszyn
• stolarz m eblow y lub osoba do  przy­

uczenia, Salnia
• palacz, K rotoszyn
• asystent projektanta, K rotoszyn
• pracow nik do  kosztoiysow ania 

i przygotow ania ofert 
przetargow ych, K oźm in

• prasow acz i szw aczka, Krotoszyn
• kierow nik działu budow nictw a

i sprzedaw ca działu budow lanego, 
K rotoszyn

• operator ipkarek num erycznych 

-  pracow nik fizyczny, K rotoszyn
• m alarz, tapeciarz, Krotoszyn
• handlow iec - m echanik 

sam ochodow y, K rotoszyn
• blacharz -  dekarz, połnocnik, 

pracowni i k Ogólnobudowlany; 
Krotoszyn

• specjalista ds. sprzedaży, K rotoszyn
• tapicer, ślusarz, spaw acz, K oźm in
• instruktor nauki jazdy , K rotoszyn
• m asarz rzeźnik lub osoba 

do przyuczenia, Bialykał
• przedstaw iciel handlow y, Psie Pole

• kierow ca kat. C , B enice
• m asarz, rzeźnik. Kobylin
• pracow nik do rozbioru n iię są  

Zduny
• kierow ca kat. B handlow iec, 

Zduny
• m echanik, Zduny
• sprzedaw ca w  branży m etalowej, 

K oźm in
• handlow iec -  sprzedaw ca, Koźm in
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10 K ultura

Spotkanie z klasą

Spotkali się pięćdziesiąt lat po maturze

29  września spo tka li się w  Krotoszynie absolwenci Technikum Przemysłu M ięsnego sprzed 
pięćdziesięciu la t. M aturę zdawali w  1957  roku.

O  s o w ie c k im  p ie k le  
w  n a s zy m  m u z e u m
Wybaczamy, ale nigdy nie zapomnimy- to jedno z haseł, któ­
re przyświecały wykładowi wygłoszonemu w ubiegły czwar­
tek  w krotoszyńskim muzeum przez pracownika poznańskie­
go Instytutu Pamięci Narodowej Marcina Podemskiego.

M oże się to kom uś wydać dziwne, ale nasze 
spotkanie rozpoczęliśmy na cmentarzu, przy 
grobach szkolnych kolegów i zacnych pro­
fesorów. Ktoś powie, że to taki rocznicowo- 
-okolicznościowy zwyczaj, ja  myślę, że sze­
roko pojęta pamięć w  najlepszym tego sło­
w a znaczeniu. W  wiązankach kwiatów zło­
żonych na mogiłach nauczycieli była szcze­
ra wdzięczność za ich poświęcenie i wkład 
w  naszą edukację.

Ta św iadom ość towarzyszyła nam  na 
każdym etapie samodzielnego życia i tak zo­
stanie do końca. Cześć im  i chwała! N a 
chwilę zapadła cisza, większa od jakichkol­
wiek słów. M ów iły nasze myśli cofnięte 
o pół w ieku -  w ym ow ny milczący apel.

Po tym  szczególnym  apelu poszliśm y 
do klasy. W  przytulnym pomieszczeniu re­
stauracyjnym -  gw ar w zajem nych powitali, 
odgłosy radości, tudzież wzruszeń, m ożna 
byłoby porównać do pierwszego dzwonka. 
Rozpoczęła się sw oista lekcja wspomnień. 
Zajęliśmy miejsca. Krótkie powitanie od or­
ganizatorów i inspiratorów zjazdu przekazał 
kolega W ładysław Konieczny. Jego wystą­
pienie spotkało się z  niekłam aną życzliwo­
ścią nas wszystkich. Było jak  sprawdzanie 
obecności na początku lekcji.

Nadszedł czas słownej klasówki. M ów i­
liśmy o  swoich problemach, o  wzlotach, 
o  sprawach wesołych i sm utnych - takie 
biograficzne wypracowanie, z którego em a­
now ała szczerość. Każdy opowiadał jak  
umiał w g  swoich oratorskich umiejętności, 
bez skrępowania czy mijania się z  prawdą. 
M ożna było się dowiedzieć, gdzie kogo rzu­

cił los i dla kogo okazał się bardziej czy 
mniej łaskawy. N ie zabrakło w  tym  
wszystkim humoru.

Zdjęcia sprzed lat odświeżały 
pamięć. Przypom inały o nie­
obecnych, aczkolwiek uspra­
wiedliwionych. Z  przyczyn 
oczywistych zabrakło Kore­
ańczyków, których cenili- '
śnry za błyskotliwość, kole- 
żeńskość i nieprzeciętne 
zdolności. Ich nazwiska za- x 
chowaliśmy w  pamięci: Pak- 
Jcn-H ym , Kim-Ho-Jen £  
i Scn-Nam-I lo. Bardzo cie­
p ło wspom inaliśm y nasze­
go woźnego, pana W acława, który niejeden 
raz udzielał nam  azylu w  kotłowni -  zawsze 
uśmiechnięty, któż zresztą w  Krotoszynie 
nie znał woźnego z technikum?

Snuły się opowiadania, co chwilę poru­
szano inne wątki... K ażdy z  nas m iał prze­
cież inne doświadczenia w  dorosłym ży c ia  
Jak to w  życiu -  co człowiek, to inny świat. 
Tak sam o jednak cieszyliśmy się z  tego, że 
dane nam  było doczekać szkolnych Złotych 
Godów. Z  zakam arków pamięci wyciągali­
śm y najdrobniejsze detale aż do ostatniego 
dzwonka. Było tak, jakby  jakieś stare dzie­
ło zapachnialo świeżością. Niezależnie od 
tytułów naukowych, stanu zdrowia czy  za­
sobności portfeli czuliśmy się wszyscy rów­
ni, jednakow o ważni i potrzebni spoleczeń- 
stwiu. Tylko nieubłaganie płynący czas od­
cisną! piętno na naszych twarzach, ale ten 
sam  czas ubogacił nasze wnętrza.

Jerzy Zbierski i  autor artykułu

N ie było w śród nas nikogo, kto źle by 
wspom inał starą poczciw ą budę. Owszem , 
dotknięto tematu, które z przedm iotów  by­
ł y -  mówiąc delikatnie - zbyteczne. N o cóż, 
ówczesna ideologia spotykała się ju ż  50 lat 
tem u z  naszą dezaprobatą ale... było i minę­
ło . K ażdy na swój sposób starał się być 
w  życiu dobrym  am basadorem  tej szkoły 
i naszego miasta.

N a  jubileuszow ym  spotkaniu m ówili­
śm y również o  sw oich zainteresowaniach 
pozazawodowych. Podarowałem  każdemu 
na pamiątkę jeden z moich filmików. Kole­
dzy ciepło przyjęli m oją okolicznościową 
rymowankę. Podsum owaniem  niech będzie 
jej m ały fragment:

Cieszę się, że  spędzani czas wśród wspa­
niałych gości, cieszę się ze  spotkania z  klasą 
-  dosłownie i w  przenośni

Franciszek Konrady

W ykład był nawiązaniem  do w ystaw y cza­
sow ej Sowieckie piekło  1939-1956. 
O  zbrodniach sow ieckich na obywatelach  
polskich  (która potrw a w  m uzeum  jeszcze 
do 30 października). Zgromadzi! sporą gru­
pę ludzi w  różnym  wieku.

N ie zabrakło osób, które na własnej 
skórze dośw iadczyły okrucieństw a w ojny 
-  dla nich w ykład był szczególnym przeży­
ciem, dalej pojawili się krotoszyńscy histo­
rycy, nauczyciele oraz młodzież szkół śred­
nich.

W ystąpienie gościa składało się 
z  dw óch części. Najpierw  w  formie prezen­
tacji multimedialnej przedstawione zostały 
losy Polaków  pod okupacją sowiecką. 
Liczne, niejednokrotnie drastyczne zdjęcią 
m apy i w ykresy ukazyw ały straszliw ą 
prawdę o cierpieniach dośw iadczanych na 
każdym  kroku ze strony agresorów. Pod­
czas krótkiej przerw y m ożna było obejrzeć 
sprowadzone z Poznania eksponaty zdję­
cia, dokumenty, listy, pamiątki, a nawet ry­
sunki z  okresu drugiej w ojny światowej. 
Zw łaszcza te ostatnie w yw arły ogrom ne 
w rażenie na nas-m łodych, którym  druga

M. Podemski

w ojna przedstaw iana jest zazwyczaj w  po­
staci suchych liczb i faktów.

Po kilkunastom inutowej przerw ie od­
była się projekcja filmu dokum entalnego 
o  ciężkiej sytuacji ludzi z  radzieckich obo­
zów  pracy, czyli lagrów. Relacje naocznych 
św iadków  okrucieństw a chyba nikogo ze 
zgrom adzonych na sali nie pozostawiły 
obojętnym . Film  dotykał najdelikatniej­
szych i najbardziej bolesnych dla narodu 
spraw. Przypomniał o różnych formach tor­
tur, ukazyw ał niemniej przejm ujące co­
dzienne życie więźniów. Dzieci wybierają­
ce z ziemi okruszki, w szy wielkości biedro­
nek, mężczyzna przez miesiące odżywiają­
cy się jedynie traw ą  sam ookaleczający się 
starzec...

We współczesnych realiach, w  których 
stopniowo zapom ina się o okrucieństwach 
wojny, tego typu w ykłady są  niezwykle 
ważne. M im o upływającego czasu naszym  
obow iązkiem  jest pam iętanie o prawdzie 
płynącej ze słów  pewnego więźnia gestapo: 
Łatw o o  Polsce mówić, trudniej dla niej 
umierać, a  najtrudniej cieipieć.

Karena Batoniak

D o n o s ic ie l k u ltu r a ln y

K o ź m in

M ieszko  z pow odu  rem ontu nieczynne 
do  końca roku.

K ro to szy n
P rzedw iośnie
Sim psonow ie, U SA , kom edia, 9 i 10 paź­
dziernika, godz. 18.00, bilety: 10 i 12 zł. 
Next, U SA , film  akcji/sc ience fiction,
9  i 10 październ ika, godz. 19.45, bilety:
10 i 12 zl.
11 październ ika k ino  n ieczynne (debata 
przedw yborcza)
Z akochany Molier, Francja, kom edia ro­
m an ty czn ą  12 października, godz. 18.00, 
o raz  od  13 do 17 październ ika, godz. 
20.00, bilety: 10 i 12 zt.
Zodiak, U SA , thriller, od 13 do 17 paź­
dziernika, godz. 17.00, bilety 10 i 12 zł.

I
&

K ro to s z y n

K rotoszyńska B iblio teka Publiczna im. 
A. F iedlera zachęca do  dostarczania prac 
dotyczących  Jana  Paw ia II -  rysunków , 
obrazów , grafik , haftów  itp. Z ostaną  po­
kazane na bibliotecznej w ystaw ie po­
św ięconej polskiem u Papieżowi.

G aleria R efektarz -  w ystaw a drzew ory­
tów  Salvadora D ali ilustrujących B oską  
kom ed ię  Dantego.

Z d u n y

D o 31 październ ika roku w  holu bibliote­
ki m ożna oglądać w ystaw ę W ojew ódz­
kiej B iblioteki Publicznej i C entrum  A ni­
m acji K ultu ry  w  Poznaniu. Jest pokło­
siem  konkursu  M uzyczne  obrazki.

K ro to s z y n

M uzeum  R egionalne im . H ieronim a 
Ł aw niczaka w  K ro toszyn ie zaprasza 
uczn iów  i nauczycieli na lekcje m uzeal­
ne naw iązujące do  szkolnych program ów  
nauczania (zw łaszcza historii, języ k a  pol­
skiego, -sztuki). T erm iny lekcji należy 
uzgadniać telefonicznie (062 722 61 47). 
O dpłatność: 2 zł od osoby.

R edakcja  n ie  p o n o si odpow iedzia lności 
za  zm ia n y  w prow adzone  w  osta tn iej 
chw ili p rz e z  o rganiza torów  im prez i kie­
row nictw o kin.

Lista p rz e b o jó w
W spólnie z in ternetow ym  Radiem  K rotoszyn  zapraszamy na­
szych Czytelników do tworzenia lis ty  przebojów N um ber One.

N a piosenkę znajdującą się na liście lub 
propozycję m ożna glosow ać w  czasie au ­
dycji poprzez nadsyłanie maili (m arcin- 
w olniak@ gazeta.pl), w ystanie sm s-a (tel. 
0693 221 514) lub w iadom ości na G adu  
Gadu  (nr: 3990113). K u b A ą  czyli M arcin 
W olniak, prow adzący na żyw o audycję 
w  każdy czw artek  od godz. 20.00 
uw zględni g losy  C zyteln ików  naszej ga­
zety. Każdy, kto odda glos, m oże dołączyć 
pozdrow ienia dla innej osoby, a także po­
dać swój num er telefonu, a prow adzący li­
stę podczas audycji zadzw oni do niego.

N o to w a n ie  l is ty  p rz e b o jó w  

N u m b e r  O n e  z  4  p a ź d z ie rn ik a :

1. W ill.I.A m  I  Got h  Front M y M am a
2. Fccl A g d y  je s t  ju ż  ciem no

3. ATB - F e e la lb e
4. Sunblock fi. Sandy f ia ty  f ia ty
5. M arąuess Fayamos C om paniem s
6. John M arks -  Jnsanity
7. Scan Paul -  G irę it to y o u
8. Sunrise A venue F orever Yours
9. R ihana -  Shut up a n d  drive  Infem al -  
Ten M iles"Front You

10. Shaun Baker FI.P.

Poczekalnia:
M aciej Silski G dy um iera dzień  
Soiree -  E verybody in the town  
Danzel You Spin M e R ound  
Infem al -  Ten M iles Front You 
Shaggy Those days 
Danzel Kwz Spin M e R ound

(popi)

9  października 2 0 0 7 n z e c z
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o d  30 z ł

a b o n a m e n c i e

nowoczesny 
aparat cyfrowy 

w telefonie
z a lz t

5 ,s> 
*5 •-

E
>o 25CD ZJ 
o  cn N (D O L_ N

t o  5 M O Ż E S Z  W I E C E J

Sony Ericsson
K 5 5 0 i O 2 M P X

W y b ie r z  w  u r o d z in o w e j p ro m o c ji E ry  

m u lt im e d ia ln y  te le fo n  S o n y  E r ic s s o n  K 5 5 0 i

R ó b  w y s o k ie j  ja k o ś c i z d ję c ia  ja k  

p r a w d z iw y m  a p a ra te m  c y f r o w y m  

i p o d z ie l s ię  n im i z  n a jb l iż s z y m i lu b  

p o k a ż  w s z y s t k im  w  In te rn e c ie  d z ię k i 

u n ik a ln e j fu n k c ji  fo to b lo g .

J u ż  za  1 z ł w  a b o n a m e n c ie  od 30  z ł.

Zadzwoń 0 801 202 602 lub  602 900 000.
O p ła ta  z g o d n a  z c e n n ik ie m  o p e r a to r a  s ie c i,  

z k tó re j  w y k o n y w a n e  je s t  p o łą c z e n ie .

P u n k ty  s p rz e d a ż y  s ie c i E ra : K ro to s z y n , u l. B e n icka  2a; K ro to s z y n , u l. P ia s to w ska  26.

9  października 2 0 0 7
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♦  t r s n s p a s s

Prężnie rozw ijająca się holenderska firm a, zajm ująca się 
obsługą polskich przedsiębiorstw  dzia łających w branży 
drogow ego transportu  m iędzynarodow ego, w  zakresie 
oferowanych przez nas kart kredytowych do opłat paliwa i 
autostrad oraz zwrotu podatku VAT z zagranicy, posiadająca 
przedstaw icie lstwa w: NL, De, Lt, Lv, Est, Sk, Cz, Malta, PI z 
oddzia łam i w  Gdyni, Rzeszowie, W arszaw ie oraz Ostrowie 
Wlkp.

poszukuje kandydatów  
do w spó łp racy na stanow isko:

P R A C O W N IK  B IU R O W Y
DO PRAC

ADMINISTRACYJNO -  FINANSOWYCH
W y m a g a n ia :
-  w y k s z ta łc e n ie  m in . ś re d n ie
-  u m ie ję tn o ś ć  o b s łu g i k o m p u te ra  (W ord , E xce l)
-  z n a jo m o ś ć  o b s łu g i u rzą d ze ń  b iu ro w y c h
-  m ile  w id z ia n a  z n a jo m o ś ć  ję z y k a  

n ie m ie c k ie g o /a n g ie ls k ie g o  (n ie w y m a g a ln a )
-  p o z y ty w n e  n a s ta w ie n ie  d o  p ra cy  

O fe ru je m y :
-  d o b re  m ie s ię c z n e  w y n a g ro d z e n ie
-  p ra cę  w  s ta b iln e j i p rę żn ie  ro zw ija ją c e j s ię  firm ie
-  m ie js c e  p ra cy  -  b iu ro  w  O s tro w ie  W lkp .

O fe rty  w  fo rm ie  e le k tro n ic z n e j (CV, lis t m o ty w a c y jn y  i z d ję c ie )  
p ro s im y  p rz e s y ła ć  d o  2 2  p a ź d z ie rn ik a  2 0 0 7  r. 

w ra z  z  p o d a n ie m  n u m e ru  k o n ta k to w e g o  na  a d re s  e -m a il: 
e.gajowczyk@transpass.pl

M o ż liw o ś ć  p rz e s ła n ia  o fe rt fa k s e m  pod  n r  0 6 2  5 9 2  7 8  32

Pożar w Krotoszynie

Sześć rodzin
straciło dach nad głową
Środa, godzina 11.40. Pani Ha­

lina, mieszkanka wielorodzin­
nego budynku przy ul. Zamko­
wy Folwark, zaprowadziła już

Strażacy użyli do akcji podnośnika

Po powrocie oddała się 
codziennym obowiąz­
kom. Nagle do je j 
mieszkania wbiegła 
sąsiadka. -  Hali­
na, uciekaj! 
krzyknęła prze­
rażona. -  Pali­
m y się!

-p e e fltg  jawitaajjny,
-zab ieg i wspomagane 

uftratfźwięfomi,
-  profesjonalny makijaż twarzy.

'fttflcure wijfynywanyjest za pomocą profesiorialncifrezarki elektrycznej/

‘.\rotoszgn, ut. “Rynek 2 - ‘klasztorna Czynne pn.-pt. od 10.00do 18.00
(przejście 'Jyoscibi - Rynek) sobota informacja telefoniczna, lei. 0514 420661'.

b luzy  rozp

9 ° %

Dom Handlowy
E W A  (na piętrze)

K ro to szyn , R ynek 27  
po rt. -  p L  10“  -  18“  

sS fa ^y  1O°° -  13“

11

k u rtk i ju ż  za 2 5 ° °  zł

body (dl. rękaw) 1 1 5OZ.

ZAPRASZAMY
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D ym  wydobywający się pomieszczenia na  
poddaszu zauważyli pracownicy firmy Fu- 
g o r —budynek mieści się w  sąsiedztwie za­
kładu, a  w łaścicielem  jest jego  szef. -  K ie­
row nik natychm iast zaalarm ow ał straż -  
powiedział reporterowi Rzeczy  jeden z  pra­
cowników. Zgłoszenie przyjęto o  godz. 
12.09. Strażacy szybko przybyli na  miejsce. 
W  tym  czasie ogień trawił ju ż  północną 
część poddasza. -  Tutaj m ieszka sześć ro­
dzin -  m ów iła przez łzy pani Halina. - Z  te­
go, co wiem, nikogo nie m a  w  środku. Jej 
słow a potwierdziła sąsiadka -  pani Irena. 
-  Tak, tam nikogo ju ż  nie ma. Starsza pani, 
niepełnosprawna, która m ogłaby mieć p m -  
blem z  wyjściem, nie przebyw a  w  domu, le­
ży  w  szpitalu. To szczęście  w  nieszczęściu. 
Najważniejsze, że  nikomu z  m ieszkańców  
nie grozi niebezpieczeństwo.

Ratowali dobytek
Mieszkańcy, początkowo kompletnie zagu­
bieni, ze strachem patrzyli, jak  pożar szale­

j e  na  strychu. K iedy zorientowali się, że 
ogień nie zagraża parterowi budynku, gdzie

są  ich mieszkania, rzucili się ratować swój 
dobytek. Pomagali im pracownicy Fugom . 
-  Tutaj mieszkają nasi koledzy, a  poza  tym  
przecież nie można przyglądać się bezczyn­
nie ludzkiej tragedii -  powiedział jeden 
z  nich. W ynoszono wszystko, co możliwe: 
meble, sprzęt RTV, odzież. M im o dużego 
zadym ienia lokatorzy do końca ratowali 
majątek, być m oże grom adzony przez całe 
życie. N ie zrezygnowano z  tego naw et w te­
dy, kiedy z  dachu zaczęły spadać ciężkie da­
chówki. Jak się okazało, zagrożeniem  dla 
przedm iotów był nie tyle ogień, co w oda ze 
strażackich sikawek. -  U  nas w  jednym  p o ­
koju o d  wilgoci wygiął się sufit, pew nie za­
raz się zaw ali -  powiedziała pani Irena.

Z ziemi i powietrza
N a miejsce przybyło dziesięć jednostek stra­
ży pożarnej: z  Krotoszyna, Benic, Biadek 
i Zdun. Zaw odow cy i ochotnicy walczyli 
z  ogniem  na strychu, w  aparatach tleno­
wych, i na zewnątrz. N a dach lały się strugi 
w ody z ziemi i z  powietrza -  z  podnośnika 
um ieszczonego nad budynkiem . Strażacy

Pomagali pracownicy Fugoru

nie pozwolili, aby żywioł przedostał się na 
niższą kondygnację. Sytuację udało się opa­
nować dopiero ok. godz. 17.00.

Chociaż spłonęła tylko część budynku, 
trudno się spodziewać, aby nadawał się do 
dalszego użytkowania. Dach został kom ­
pletnie zrujnowany, a  parter jes t zalany. 
O baw y te potwierdza Franciszek M arsza­
łek, zastępca burm istrza Krotoszyna. 

Szukają lokali
-  Obecnie dwie najliczniejsze rodziny (w  su­
m ie chodzi o  dziewięć osób -  przyp. red.J 
umieszczono  rc hotelu. Ich pobyt finansu je  
właściciel budynku  -  w yjaśnia wicebur­
mistrz. Pogorzelcy będą tam  przebywać ty­
dzień. W  tym  czasie gm ina znajdzie dla 
nich now e lokale. Pozostałe osoby przeby­
w ają w  mieszkaniach swoich najbliższych.
-  S ą to  osoby starsze-AoAajcF. Marszałek.
-  Obecnie nie m a możliwości znalezienia od  

razu sześciu mieszkali. Dlatego teraz priory­
tetowo traktujem y zapewnienie godnych  
warunków  życia najliczniejszym rodzinom. 
W iceburmistrz nie wyklucza, że  być m oże 
dla wszystkich poszkodowanych znajdą się 

inne lokale.

Przyczyna pożaru?
M ieszkańcy spalonego budynku, z  którymi 
udało nam  się porozmawiać, nie wiedzą, jak  
m ogło dojść do pożaru. -  N a  poddaszu o d  
dwóch lat nikt nie m ieszka Prądu chyba też 
tam nie było -  powiedziałam  nam  pani Ha­
lina. Więcej na ten temat m a do powiedze­
nia Robert Rutkowski, rzecznik krotoszyń­
skiej straży pożarnej. -  Najprawdopodob­
niej przyczyną zaprószenia ognia była nie­
ostrożność osób dorosłych. N a  spalonym  
strychu strażacy znaleźli prymitywne posia­
nie i pozostałości p o  melinie. D o tragedii 
m ógł doprowadził ktoś, kto pozostawił nie­
dopałek papierosa. N a  razie spraw cy nie 

ustalono.
Straty materialne oszacowano wstępnie 

na 80 tys. zł. Szym on Pawlak

mailto:e.gajowczyk@transpass.pl
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Wodnik po remoncie

W klapkach do Ciechocinka
N ow ości w  W odn iku ! Już nie w o lno  w chodz ić  w  bu­

ta c h  do sza tn i, a n iebaw em  zostan ie  o tw a rta  m ała 
tężn ia , dzia ła jąca ja k  te  w  C iechocinku.

D obiega końca rem ont Wodnika. W praw ­
dzie po  szesnastu  dniach  obiekt został 
otw arty dla klientów, ale jeszcze  w  sobo­
tę trw ały ostatnie prace w  narożnym  base­
niku z  biczam i w odnym i i m ęskiej szatni. 
Tam  zakres robót znacznie poszerzono 
w  stosunku do pierw otnych zaleceń Sane­
pidu i zam ierzeń kierow nictw a obiektu.

N a  rem ont w ydano  d  tej pory około 
400 tysięcy złotych, z  czego 315 tys. sta­
now iło dotację Rady M iejskiej na w ym ia­
nę centrali w entylacyjnej. E fekt jes t oczy­
w isty -  zarów no z hali basenow ej, ja k  
i z  holu, gdzie zam ontow ano dodatkow y 
klim atyzator, zn iknął dokuczliw y w cze­
śniej, intensyw ny zapach chloru.

R em ont objął m .in dach, halę baseno­
w ą, szatnie. W  dam skiej częściow o w y­
m ieniono płytki ścienne i podłogow e, 
w  m ęskiej -  całkow icie. W iele robót pra­
cow nicy Wodnika wykonali samodzielnie, 
m .in. dokładnie czyszcząc, napraw iając 
i konserw ując w szystkie urządzenia do 
technologii w ody na najniższej kondygna­
cji budynku.

Po latach, w  których do w ew nętrznych 
szatni m ożna było  w chodzić w  butach, 
postanow iono w prow adzić w  Wodniku 
zasady identyczne ja k  w  innych podob­
nych kąpieliskach. Teraz w  przestronnym

korytarzu, przed w ejściem  do  szatni, trze­
ba  będzie zdjąć bu ty  i w łożyć je  do  przy­
gotow anego przez  pływ alnię w oreczka, 
a  po tem  um ieścić w  sw ojej zam ykanej 
szafce. O bow iązujące obuw ie to baseno­
w e klapki.

Podczas rem ontu urządzono pom iesz­
czenie, w  którym  lada dzień stanie tężnia 
solankow a. To rodzaj sali inhalacyjno- 
-relaksacyjnej. T ężn ia działa w  oparciu 
o  p rodukty  w ytw arzane w  ciechocińskiej 
w arzelni soli, tw orząc specyficzny, zbliżo­
ny  do nadm orskiego m ikroklim at z  jo ­
dem . Podobne urządzenia zainstalow ano 
ju ż  w  K udow ie Zdroju, Św ieradow ie i ki­

lku innych polskich uzdrowiskach.
Pobyt w  tężni w spom aga leczenie cho­

rób układu oddechow ego, tarczycy, sta­
nów  w yczerpania czy  problem ów  z  nadci­
śnieniem  tętniczym . Z asada działania jest 
taka sa m ą  ja k  w  Ciechocinku: solanka pa­
ruje, spływ ając po  gałęziach tarniny. Prze­
byw anie w  tężni przez  czas od 45 m in. do 
godziny daje daw kę jo d u  podobną do  tej, 
ja k ą  m ożem y w chłonąć podczas trzydnio­
w ego pobytu nad m orzem .

Tak w ięc Wodnikowi przybędzie kolej­
na now ość, jak  niem al w szystkie atrakcje 
tego obiektu -  służąca i zdrow iu, i rekre­
acji. R om ana H yszko Tak wygląda tężnia pod dachem

T E K S T S P O N S O R O W A N Y

W ierność poglądom  i zasado
Rozmowa z  Janem Mosińskim, kandydatem Prawa i Sprawiedliwości do Senatu RP
O b serw u ję  P ań s ką  drogę od 1 9 9 0  

roku . Jest w  n iej w ie lk a  konse­
kw e n c ja , w ierność poglądom  i zasa­

dom .
Z a w sze  m a rzy łe m , aby na sz  kra j by ł 
rządzony przez osoby, d la  k tó rych  bu ­

d o w a  s o lid a rn e j i s p ra w ie d liw e j Po l­

s k i je s t  c e le m  n a d rzę d n ym . K o n s e ­

k w e n tn ie  s ta łe m  po  s tro n ie  ta k ic h  lu­

dzi.

P an a życ ie  zw iązan e  je s t  z W ie lk o ­

po lską i Solidarnością.
J e s te m  W ie lk o p o la n in e m  z w yb o ru  
i m iło ś c i. W  K a liszu  za łoży łe m  rodz i­

nę , przez w ie le  la t by łem  e le k try k ie m  

w  FWR R uno tex. W  s ta n ie  w o je n n ym  

z ro z u m ia łe m , że m u szę  zaa ngażo ­
w a ć  s ię  w  d z ia ła ln o ś ć  n a  rzecz w o l­

ne j P o lsk i. D z ia ła łe m  w  p o d z ie m n e j 

S o lid a rn o śc i, dz ięk i czem u p o zna łem  
w ie lu  w s p a n ia ły c h  ludz i, w ś ró d  k tó ­

rych  by ł o . S te fa n  D z ie rże k  -  je z u ita . 
W  ro ku  1 9 8 9  w s p ó ln ie  z 4 8  o s o b a ­
m i, m .in . L e ch e m  K aczyń sk im , pod­

p is a łe m  w  W arsza w ie  w n io s e k  o  re je ­

s tra c ję  N SZZ S o lid a rn o ś ć .  O d te g o  

m o m e n tu  je s te m  P rzew od n iczącym  
Z a rzą d u  R eg ionu  W ie lk o p o ls k a  P łd. 

NSZZ S o lid a rn o ść .

Jest Pan cen io nym  p a rtn e re m  do 
rozw iązyw an ia  p rob lem ów  pracow ­
niczych.

W o je w o d a  W ie lk o p o ls k i p o w o ła ł 

m n ie  d o  W o jew ódzk ie j K o m is ji D ia lo ­
gu  S p o łe czn e g o . W ie lo k ro tn ie  s k u ­

te czn ie  in te rw e n io w a łe m  ja k o  m e d ia ­

to r  w  sp o ra c h  m ię d zy  p ra c o w n ik a m i 

a p ra co d a w c a m i. D zięki te m u  u ra to ­

w a łe m  w ie le  m ie js c  pracy.

D ziała  Pan te ż  na rzecz innych śro ­
d o w isk .
S zczegó ln ie  m o c n o  c e n ię  s o b ie  

w s p ó łp ra c ę  z K o ś c io łe m . B ez życzli­
w o ś c i i w s p a rc ia  d u c h o w ie ń s tw a  ni­

gd y  n ie  z d o ła łb ym  o s ią g n ą ć  ta k  w ie ­

le. Z  s e n ty m e n te m  w s p o m in a m  po­

d z ię ko w a n ia , k tó re  o trz y m a łe m  o d  

p ry m a s a  ka rd y n a ła  Józe fa  G le m p a  

za w k ła d  w  b u d o w ę  D o m u  P ie lgrzy­
m a  n a  w a rs z a w s k im  Ż o lib o rz u , n ie ­

d a le k o  g ro b u  ks ię d za  Je rzego  P op ie ­
łu s z k i.
B a rd zo  s o b ie  c e n ię  w y ró żn ie n ie  m e ­
d a le m  K on fe d e ra c ji P rzy jac ió ł Jasne j 
Góry, k tó ry  za p racę  n a  rzecz S a n k tu ­

a r iu m  M a ry jn e g o  o trz y m a łe m  z rą k  
o b e c n e g o  G e n e ra ła  Z a k o n u  P au li­
nów, o . Izydora M a tu sze w sk ie g o . 

B lis k ie  rrji s ą  ta k ż e  p ro b le m y  po l­
s k ic h  ro ln ików , w ie lo k ro tn ie  sp o ty k a ­

łe m  s ię  z n im i. Za w sze  p o d k re ś la m , 

że p rzysz ło śc ią  nasze j w s i s ą  m a łe  
i ś re d n ie  g o s p o d a rs tw a  ro ln e .

M im o  pracy zaw o do w ej znajdu je
Jan Mosiński (pośrodku) z  rodziną. Od lewej: syn Mariusz, córka Małgorzata, młodszy syn Grzegorz, żona Elżbieta

Pan czas na naukę .
To p ra w d a . N ie d a w n o  u ko ń czy łe m  

s tu d ia  na  U n iw e rsy te c ie  im . A. M ic ­
k ie w icza  w  P ozna n iu , o b e c n ie  p iszę  
p racę  d o k to rs k ą . J e s te m  ta k ż e  a u to ­

re m  w ie lu  a r ty k u łó w  o raz 

d w ó ch  k s ią ż e k  o  te m a ty c e  

spo łe czne j.

D laczeg o  zd e cyd o w a ł 
s ię  P an s ta rto w a ć  

w  w yb o rach  do S e n a ­
tu?
N a lis tę  P raw a i S p ra w ie ­

d liw o śc i d o  S e n a tu  re- 

k o m e n d o w a l i  
m n ie  p re m ie r Ja­
ro s ła w  K aczyń­

s k i i p rze w o d n i­
czący S o lid a r­

n o ś c i Ja n u sz  
Ś n ia d e k . Aby 

m o żn a  by ło  zm ie ­

n ia ć  P o lskę , n ie ­
zb ę d n y  je s t  uczc iw y 
S e n a t. G w aran tu je  to  

zw yc ię s tw o  PiS w  wy­

b o ra ch , gdyż je s t  

to  u g ru p o w a n ie  

n a jle p ie j re p re ­
ze n tu ją c e  in te re ­
s y  P olaków .

Rozmawiała 
Rom ana H yszko
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ul. Bolewskiego 25 
(przy starym Peweksie) >  
Tel. 062 597 1419 ■

8M -17°°, sob. 8“  - 13M

Jestem kandydatem do Sejmu Rzeczypospolitej z listy Komitetu W yborczego Lewicy i Demokratów, 
gdyż chcę przyczyniać się do urzeczywistnienia potrzebnego nam wszystkim jasnego programu 
służenia Polsce i Polakom -  służenia mądrze, odpowiedzialnie, uczciwie, by mniej było politycznych 
waśni, prywaty i ludzkiej biedy, a jak najwięcej tego, co buduje dobrobyt, bezpieczeństwo i daje powody 
do narodowej dumy.

Jest to program wynikający z mojego głębokiego przekonania, że gorące dla Ojczyzny i naprawdę 
wrażliwe na społeczne problemy serce zawsze jest po lewej stronie.

Chcę, lubię i potrafię być wśród ludzi -  tych nieobojętnych, dobrych, aktywhych. Moją pasją jest 
działanie, cechą charakteru przedsiębiorczość, a źródłem satysfakcji-skuteczność.

Zawodowa i społeczna aktywność, liczne odpowiedzialne funkcje w samorządowej administracji i w 
gospodarczej sferze pom ogły mi pogłębiać wiedzę i zdobyć potwierdzone doświadczeniem 
kompetencje.

Miałem też już możliwość sprawdzić się w  parlamentarnej działalności, bowiem w  poprzedniej 
kadencji w yborcy naszego okręgu powierzyli mi mandat senatora RP. Są w  naszym regionie 
świadectwa tego, iż rzetelnie s ięz niego wywiązałem.

Jestem kaliszaninem, niegdyś prezydentem (wówczas najmłodszym w  tej roli w  Polsce) 
najstarszego z polskich miast -  Kalisza, ale zdobyta przeze mnie wiedza oraz bogate doświadczenie w 
politycznej, gospodarczej i społecznej dziedzinie, są i zawsze będą związane z naszym południowo- 
wschodnim regionem Wielkopolski.

Obecnie, podbudowany okazaną mi już razw  parlamentarnych wyborach życzliwością, . . ,
wierzę, że równieżwgłosowaniu 21 października W yborcy obdarzą mnie zaufaniem 
i poparciem, bo ja naprawdę jestem swój i jestem stąd.

Zapewniam Państwa, że będąc posłem na Sejm, 
tak jak w czasie, gdy byłem senatorem RP, 
nigdy nie zapomnę o tym,
„skąd mój ród”. I  ■ i*

r  z -**«r - t ® * .
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D o p a s o w a n i w  b iz n e s ie

P E U G E O T

w w w .s z tu k o w s k i.p e u g e o t .p l

Peugeot p ro p o n u je  sze roką  gam ę m o d e li, k tó ra  
zaspokoi p o trz e b y  tra n s p o rto w e  każdej firm y . Nasza 
o fe rta  jes t za każdym  razem  in dyw idu a ln ie  o p ra ­
c o w y w a n a  dla k lie n ta  i d opasow yw ana  d o  jego  p o trz e b  
w yn ika jących  z  p ro w ad zo ne j p rzez  niego działalności.
Zaw sze  e fe k ty w n ie  okreś lam y p re fe rency jne  w a ru n k i 
zakupu i finansow ania . Zapraszam y d o  salonu.

PEUGEOT. ZA P R O JE K T O W A N Y , BY C IE S Z Y Ć .

•  K oszt nabycia po jazdu w  3 -d rz w io w e j w e rs ji Presence 1.4 benzyna 75 K M  dla nabyw cy  -  poda tn ika  
V A T  -  z uw zg lędn ien iem  od liczen ia  VAT. P roponow ana cena auta z u w zg lędn ien iem  p o d a tku  od 
to w a ró w  i usług w yn o s i 37 536 z ł. Szczegóły w  sa lon ie Peugeot. I0 0 7  -  zużyc ie  pa liw a  
w  cyk lu  m ieszanym  w yn o s i od  4,7 do  6 .6  I/IOO km , em isja  C O j w yn o s i od  124 do  I55 g /k m ; 207 
-  zużyc ie  pa liw a  w  cyk lu  m ieszanym  w yn o s i od 4 .5  do  7,0 I/IOO km , em isja  C O j w yn o s i od  I2 0  do 
I66  g /km . In fo rm ac je  do tyczące  odzysku  i recyk lingu  sam ochodów  w ycofanych  z eksp loa tac ji 
dostępne  są na s tro n ie  in te rn e to w e j: w w w .p e u g e o t.p l

Peugeot Sztukowski 
Topola Mała 72a, 63-400 Ostrów  W lkp. 
tel. 0-62 735-02-56, fax 0-62 735-50-84

sztukowski@peugeot.com.pl

•  w y s o k ie  k w o t y  b e z  
p o rę c z y c ie li  i z g o d y  
w s p ó łm a łż o n k a

• s z y b k a  d e c y z ja  k r e d y to w a  
-  ju ż  o d  1 5  m in u t

•  d łu g i o k re s  k r e d y to w a n ia
•  b e z  o p ła t  w s tę p n y c h
• t a k ż e  d la  r o ln ik ó w

Zakład  
T ed in ik i 

W entylaćyjnej —- g
Leszek Lapawa ~

1

Instalacje wentylacyjne  
Nietypowe elementy ze stali nierdzew nej 

K urtyny m alarskie  
Instalacje odpylania i odw iórow yw ania 

Skrzynki gazowe
. Elementy do maszyn przemysłowych 
i Produkujem y wszystko ze stali!

Z attw i Ttiluafci WtMybttYfMj 
S i

•J
td . tax.
td. 40

2 0 ^

http://www.sztukowski.peugeot.pl
http://www.peugeot.pl
mailto:sztukowski@peugeot.com.pl
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APTEKI
- ' zZ^  • |  {

D yżur pełni: P odM urzynem , ul. Zdunow - 
ska 33 (725 26 20), do 11 października, 
A lfa , uL B olew skiego 8a (722 64 75), od 
12 do 18 października.

§ ii? s)
P o d  O rłem , ul. W olności 7  (548 24  12), 
8 .3 0 -  13.00, 1 4 .0 0 -  17.00, sob. 1 0 .0 0 -

HOROSKOP K R Z Y Ż Ó W K A  ZE S M A K IE M

Apteka, ul. Stary Rynek 1 (721 61 32), 
8 .0 0 -  18.00, sob. 8 .0 0 -  13.00, 
Zam kow a, ul. K rotoszyńska 6  (721 65 
24), 8.00 -  20.00, sob. 8.00 -  13.00,
Esculap, ul. Jana Paw ła II 17 (721 93 82), 
pn. pt. 8.00 18.00, sob. 8.00 -  13.00.

P izy  S taw nej, ul. S taw na 1 (721 28 54), 
pn. -  pt. 8.00 -  17.00, sob. 8.00 -  12.30.

Prima, ul. K rotoszyńska 9  (722 12 94), 
pon. -  pt. 7 .3 0 -  16.30, sob. 8.00 -  13.00.

&S u lm ierzycka ,ul. K rótka H 7 2 2  32 24),' 

pn. -  pt. 8.00 -  18.00, sob. 11.00 -  13.00.

BARAN (2X111 -  20 IV )
K iedy uznasz, żc gorzej ju ż  być  n ie  

m oże, do jdz ie  d o  n ieoczek iw anego  

zw rotu . R aptem  poczu jesz się  ja k  uskrzydlony.

BYK (2 1 IV  -  21V)
Z  pow odu  ostatn ich  w ydarzeń  strac i­

łeś z  oczu  sp raw y  najw ażniejsze.

Z e jd ź  z  te j drogi ja k  najszybciej!

O H  BLIŹNIĘTA (22 V  -  21V I)
|  j i  ( N ic  w ierz  w  w y so k ą  w y g ra n ą  ona

je s t napraw dę kw estią  przypadku. Po­

dobno  szczęście  sprzyja bogatym , a Ty d o  nich 

n ic  n a leży sz ..

p S !  RAK (22V I -  22V II)

O k aż  p rzyjacio łom , ja k  bardzo  ich  ce ­

n i s z  bo  osta tn io  przestali w  to  w ie ­

rzyć. N ic  b e z  pow odu.

LEW (23 V II -  22V III)
A r f  N ieoczek iw ane spotkanie p om oże Ci 

w  spojrzeniu  z  dystansem  n a  n iedaw ­

n e  w ydarzenia.

PANNA (23V III -  22 IX )
N iep rzypadkow o  spo tkałeś s ię  ostat­

n io  z  za rzu tem , żc zan iedbu je sz  b li­

skich. Jes t ostatn ia chw ila , że b y  to  zm ien ić, bo  

w kró tce  sp raw y  za jd ą  za daleko.

Alifarm , Rynek 19 (721 57 28), 8.00 -  
18.30, sob. 9 .0 0 -1 3 .0 0 .

WAGA (2 3 IX  -  22 X )
W w  T w oja  n ieu fność  w ob ec  o toczen ia 

w  p racy  n ic  m a  żadnych  logicznych 

podstaw . Z ach o w u jesz  się, ja k b y ś  w ierzy ł

w  sp isk o w ą teo rię  dziejów .

SKORPION (2 3 X  -  22X1)
N ie  odw leka j p o d jęc ia  decyzji, p rze ­

c ie ż  ju ż  w ie s z  co  b ęd z ie  d la  C ieb ie  

korzystn iejsze, i to  o  w iele.

STRZELEC (23X1 -  21X11)
C ie sz  się, b o  te raz  p isan y  je s t C i su k ­

ces. W reszcie zrea lizu jesz najw ażniej­

sze  życ io w e  plany!

KOZIOROŻEC (22X11 -  201)
Liczne w  ty m  tygo d n iu  spo tkan ia  

z  m iłym i ludźm i n ic  m o g ą  C i p rze­

szkodzić w  w y p ełn ian iu  obow iązków . P rzyda

się  trochę um iaru .

O j  W ODNIK (211 -  2011)
Jak  najszybciej w ybij sob ie z  g łow y  

po m y sł n iekonw encjonalnego  roz­

w iązan ia  p roblem u. Jes t w y ją tk o w o  nicroz-

RYBY (2111 -  20111)
S kup  się  i w reszcie  u w ierz  w  sw oje 

zdo lnośc i i m oż liw ości. P o m o g ą  naj­

bliżsi.

sądny!

Ożeń się z Rzeczą!
Spędzasz w ieczo ry  s a m o tn ie  przy te le w izo rze  i czasam i m asz o ch o tę  

upić s ię  lub zw a rio w a ć  z rozpaczy? N ie rób te g o ! Z  nam i znajdziesz tę  je ­

dyną, te g o  jed yn eg o . N ik t ze znajom ych s ię  n ie  d ow ie , że  szukasz dziew ­

czyny, c h ło p a k a , żony lub m ęża.

Osoby, które zam ieszczają anons, dołącza­
j ą  do listu dwie skserowane strony dow odu 
osobistego, te ze zdjęciem oraz imieniem 
i nazwiskiem. Prosim y też o  w łożenie do li­
stu większej, zaadresowanej do siebie ko­
pciły, z  naklejonymi znaczkam i na cięższy 
list (2,20 zł). Pod ogłoszeniem konieczne 
jest zamieszczenie własnoręcznie podpisa­
nego zdania: kfyrażam zgodę na prze tw a­
rzanie m oich danych osobowych, zaw ar­
tych w ofercie, dla celów  określonych w  ru­
bryce „O żeń się" , zgodn ie  z  U staw ą  
o ochłonie danych osobowych z  29.08.97 r. 
D zU  n r  133 poz. 883. Odpowiedzi na każ­
d ą  ofertę zbieram y i odsyłam y pod właści­

w y adres.
Osoby, które chcą nawiązać kontakt z auto­
rem  ogłoszenia, wysyłają do niego list na 
adres redakcji. N a dole koperty piszą w y­
raźnie O D PO W IED Ź  N A  O FER TĘ NR...

(red.)

OFERTY
27-letni k aw a le r  z  okolic Krotoszyna po­
zna miłą, sympatyczną, szczupłą dziewczy­
nę w  w ieku 23 -  27 lat, również z okolic 
K rotoszyną która m oże zmienić miejsce 
zamieszkania. M ile w idziane zdjęcie, cel - 
stały związek. (1 -  n r  30)

M a m  na  im ię  D a re k , m am  37 lat, poszu­
kuję panny, w dow y lub bezdzietnej roz­
wódki w  wieku 28 40 lat. Posiadam w ła­
sne mieszkanie, cel stały związek. Tcl. 
0698 258 748. ( 2 - n r  30)

M ę ż czyzn a  po  czterdziestce, niebrzydki, 
bez nałogów, niezależny finansowo -  po­
zna szczupłą kobietę, m oże m ieć gospodar­

stwo. Zdjęcie mile widziane. Proszę o  po­
w ażne oferty. (2  -  n r  32)

K aw aler, la t 34, wykształcenie wyższe, 
w zrost 178 cm, szczupły, ciem ny blondyn, 
oczy szare, sympatyczny, bez nałogów i zo­
bowiązań. M ieszkam  i pracuję (jako leśnik) 
w  okolicy Milicza. Oprócz zainteresowań 
przyrodniczych lubię także książki, muzy­
kę; wypoczyw am  czynnie jeżdżąc rowe­
rem, pływając, podróżując. Szukam  kobie­
ty wolnej i bez zobowiązań, z  wykształce­
niem  co najmniej średnim; tylko stały zwią­
zek. Tel. 0698 780339.

(1 -  n r  35)

W olna 46-latka, po przejściach, podobno 
niebrzydką trochę puszystą bardzo wrażli­
w ą  uczuciow ą w eso łą  bez zobowiązań 
i nałogów, aktyw na zawodowo, pozna pa­
na o  podobnych walorach w  w ieku 4 7 - 5 5  
lat, tylko z  Krotoszyna. Każdy pragnie  
szczuplej, nie wiedząc, co traci z  wątłości 
człowieka, a  wartość ważniejsza o d  wyglą­
du człowieka. (2  -  n r  35)

W olny, bez zobow iązań, niezależny finan­
sowo, pozna sym patyczną pan ią  stanu 
w olnego (uregulow anego), m oże być 
z  dzieckiem, w  wieku 30 -  45 lat. Poszuku­
ję  pani dysponującej wolnym  czasem, któ­
ra chciałaby pójść ze m ną na kawę, wyje­
chać na w eekend lub po prostu pójść na 
spacer. (3  -  n r  35)

W olny i niezależny p a n  pozna panią 
w  wieku 50 -  60 lat. Posiadam własne 
mieszkanie i działkę rekreacyjną

( I - n r 36)

W d o w a la t 56-- spokojna, zrów now ażoną 
dom atorka -  pozna pana o  podobnych za­
letach, w  odpow iednim  wieku, bez nało­
gów, któiy pow ażnie m yśli o  życiu, najle­
piej z  Krotoszyna. (1 -  n r  37)

W olny, la t 48, niezależny finansowo, po­
zna sym patyczną panią do 48 lat, stanu 
wolnego, m oże być z  dzieckiem. Proszę 
o  pow ażne oferty. (2 -  n r  37)

58-letnia w dow a -  168 cm  wzrostu, śred­
niej budow y c ia łą  em erytka o  m iłym  w y­
glądzie, znak Zodiaku: Lew, wykształcenie 
średnie, m ieszkająca w e  w łasnym  dom ku 
z  działką -  pozna pana praw nie w olnego 
w  w ieku ok. 60 -  65 lat, pow yżej 180 cm  
w zrostu, bez nałogów, z  sam ochodem , lu­
biącego przyrodę, muzykę, taniec. We dw o­
j e  wszystko m a inny wymiar... Napisz, pro­
s z ą  m oże razem  uda nam  się przeżyć miłe 
chwile. (1 -  n r  40)

20-letnia panna z  okolic Krotoszyna pozna 
m ężczyznę sym patycznego, z  poczuciem  
humoru, w  w ieku 20 -  25 lat, pow ażnie m y­
ślącego o  życiu. L ubię m uzykę, spacery 
i podróże. C zekam  na pow ażne oferty.

(2 -  n r  40)

N agrodę za  praw idłow e rozw iązanie krzyżów ki z  ostatniego w ydania (hasło: B IE­
D R O N K A ) w ylosow aliśm y dla pani Cecylii R atajczak z  K rotoszyna. Tym razem  ha­
sło składa się z  9 liter. N a kartki z  rozw iązaniam i poniższego zadania czekam y do 15 
października. D o w ygrania niespodzianka.

1 2 3 4 5 6

7 8

9

10 11 12 13

14 15 16

17 18 19 20

21

«
22 23

24

Ciastkarnia
-Piekarnia

25

Jacek Brykczyński

26 27

Poziomo Pionowo
1. C zary 1. Syberyjski obóz

4. O bóz pod gołym  niebem 2. 10 w  skali Beauforta

7. Przyszyta na  kolanie 3. K am ień w  pasem ka

8. W łaściciel czarodziejskiej lam py 4. Im preza

9. Zapora 5. Spinning lub gruntów ka

10. Pracuj, a sam  ci w yrośnie 6. B ańka na m leko

12. Zgrubienie greckich kolum n 8. K ropka w  pacierzu

14. Jedna z  tonacji 11. A gent 007

16. Tablica rejestracyjna z  G iżycka 13. . . .T u rn e r

17. Postać z  film u M a tm 15. Bruce, m istrz kung-fu

19. Babilońsko-asyryjski bóg  nieba 18. O bok niej
21. Ż ak 20. W  zębie w ypełniany p lom bą

22. Słynny kw aitet ze  Szwecji 21. Z jazd na  m iotłach

25. Roślinka na parapecie 23. D elon, am ant z  ekranu

26. O bóz cygański 24. R ura do odw adniania

27. M arka aparatu fotograficznego 25. Jeden ze składników  w łoszczyzny

F o tog ra fia , o  k tó re j p o d p is a n ie  p ro s iliś m y , z ro b io n a  z o s ta ła  p o d cza s  im ­
prezy k u lin a rn e j K ro to szyn  z  O krasą . P rze d s ta w ia  p a n ie  z k o ła  g o sp o d yń  
w ie js k ic h , k tó re  p rzyg o to w a ły  tra d y c y jn e  d a n ia  d la  m ie s z k a ń c ó w  p o w ia ­
tu . N agrodę  za p o d p is  o trzym u je  K a ro l K a s p rz a k  z B en ic . G ra tu lu je m y  I za­

p ra sza m y  w  p ią te k  d o  re d a kc ji.

r ize cz 9 października 2 0 0 7
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Pięciolecie z Amadeusem
3 1  września w  koście le  pw. św. ap. Piotra i Pawła w  Krotoszynie, z okazji p ią te j rocz­
nicy rozpoczęcia cyklu koncertów  In Regenerationem, zagrała O rkiestra Kameralna 
Polskiego Radia Am adeus  pod batu tą  Agnieszki Duczmal.

Dzieci schronisku
Od początku października w  krotoszyńskiej Szkole Podstawowej nr 
4  trw a  akcja zbierania darów dla psów przebywających w  krotoszyń­
skim  Schronisku dla Zwierząt Bezdomnych.

Z nany na  całym  św iecie zespół założony 
został w  1968 r. przez w y w odzącą  się 
z  K rotoszyna A gnieszkę D uczm al. O d 
1988 r. nosi nazw ę O rkiestry K am eralnej 
Polskiego R adia Amadeus.

K ażdego roku Amadeus koncertuje 
i b ierze udział w  festiw alach krajow ych 
i zagranicznych. W szędzie przyjm ow any 
jes t z  entuzjazm em .

Tak było i w  K rotoszynie. Św iątynię 

w ypełniła publiczność w  skupieniu słu­
chająca koncertu. M uzycy zagrali kom po­
zycje M ozarta, B acha, B occheriniego 
i Griega. Z  orkiestrą w ystąpiła skrzypacz­
ka -  A nna M aria Staśkiew icz, laureatka 
ubiegłorocznego XIII M iędzynarodow e­
go  K onkursu  im. H enryka W ieniaw skie­
go w  Poznaniu. O rkiestra b isow ała dw u­
krotnie, a  oklaskom  nie było końca.

Jak  pow iedziała nam  A gnieszka 
D uczm al, w  kościele pw. św. ap. Piotra 
i Paw ła w cześniej była tylko raz, jak o  
dziecko. C hw aliła akustykę św iątyni, w e­
dług niej idealną na koncerty kam eralne.

Inspiratoram i rozpoczętego w  2002 r. 
cyklu In Regenerationem  byli: ów czesny 
organista parafii pw. św. ap. Piotra i Paw ­
ła Tom asz Głuchow ski, prezes S tow arzy­
szenia M iłośników  M uzyki M arek  O lej­
nik i dyrektor K rotoszyńskiego O środka 
Kultury W ojciech Szuniew icz. C hodziło  
o  zorganizow anie m uzycznych spotkań, 
które byłyby także okazją  do  zbiórki p ie­

Bisowali dwukrotnie

■
’ -X,'

n iędzy na  renow ację i rozbudow ę kościel­
nych organów.

D otychczas zorganizow ano 39 kon­
certów, w iększość z  nich odbyw ała się 
w  kościele pw. św. Piotra i Pawła. W  K ro­

toszynie w ystąpili m .in.: Schola Canto- 
rum Pasnaniensis, C hór K am eralny Poli-* 
techniki W rocław skiej, Poznańskie Słowi­
ki, Polska O pera K am eralna z  Łodzi, 
Glass Duo  czy  Ajjabre Concinui. (mai)

Józefina Kowalczyk i je j przyjaciele

O d dłuższego czasu z  trzema koleżankami 
w  każdy czwartek i piątek udajemy się do  
schroniska, gdzie pomagamy zwierzętom na 
tyle, na ile nas stać -  opow iada uczennica 
VI klasy Józefina
Kowalczyk, inicja- 
to ika przedsięwzię­
c ia  Dziewczęta zaj­
m ują się rozdaw a­
niem  pożywienia, 
sprzątaniem bud, 
m yciem  i w ym ianą 
psich talerzy czy też 
- przy dobrej pogo­
dzie -  wyprowadza­
niem  zwierząt na 
spacery.

Józefina zaw sze 
chciała pom agać
zwierzętom. — Pizy pomocy’ koleżanek, 
aprobacie ze strony dyrekcji oraz wycho­
wawczyni, pani Domty Mielcarek, udało się 
rozpocząć działania. A by o  akcji dow ie­
działa się cala szkolna społeczność, Józefina 
oraz jej koleżanki, Agnieszka Minia, Sandra 
Koczurowska i Gracja Serafiniak, przygoto­
w ały  specjalny p lakat Po kilku dniach od 
jeg o  w ywieszenia rozpoczęło się przyjm o­
wanie darów. Do akcjiprzyłączyło:się wie­
lu uczniów. Już po  pięciu dniach zebrane 
rzeczy ledwie mieściły się w  bagażniku sa­
mochodu mojego ojca — cieszy się pom y­
słodawczyni. Dzieci przynoszą do szkoły 
różnego rodzaju karmę. W olontariuszki

otrzym ują również miski i koce do ociepla­
nia bud.

M im o że  akcja zakończy się dopiero 
w  połow ic listopada, dziewczęta ju ż  teraz 

rozmyślają o kolej­
nej, którą z jeszcze  
w iększym  rozm a­
chem  będą chcialy 
p r z e p r o w a d z i ć  
w  przyszłym  roku.

Niestety, psów  
>v schronisku przy­
bywa i coraz trud­
niej jes t zadbać 
o każdego z  osob­
na. Teoretycznie 
iv ośrodku może 
pomieścić się 50 
psów, a  faktycznie

jest aż 80. Pracownicy schroniska dysponu­
j ą  co prawda środkami leczniczymi, ale bu­
dy są  iv opłakanym stanie i wymagają nie­
zwłocznego remontu.

A by m óc zabrać szczeniaka zc schroni­
ska i zapew nić m u dach nad g ło w ą wystar­
c z  zapłacić 10 złotych. Za dużego psa 
uiścić należy kw otę dwukrotnie wyższą. 
-  Dodam jeszcze, że wscltmiiiskii oprócz 
kundelków znajdują się również rasowe 
psy. Jeśli nasza akcja przyczyni się do tego, 
że choćby jeden piesek znajdzie właściciela 
i przyjaciela, iw ńw eus zrobimy wszystko, 
aby ja k  najczęściej ją  ponawiać -  kończy 
Józefina Kowalczyk. (debe)

Medycyna chińska liczy sobie 
ponad 5000 lat
i znana była już w starożytności. 
Doktorzy Khamlunaa 
i Pashraljaa od 10 lat mieszkają 
w Warszawie i tam prowadzą 
Ośrodek Medyczny 
Dalekiego Wschodu.
Obaj są dobrymi znawcami 
chińskich ziół i nimi głównie 
leczą.

75
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Auto-części
do samochodów
zachodnich

nowe i używane
63 -700  K ro toszyn  
ul. O strow ska  227 
te l. 062  722  97 84 
te l. kom . 0601 4 7 9  105 

Zapraszamy:
poniedziałek - piątek 3P°- 17°° 
soboty 9 ” • 17”

Doktor Nauk Medycznych

Andrzej Milewski
Chirurgia ogólna, 

choroby tętnic, 
żył i tarczycy

PRZYJMUJE
pon. i pt. wtorki

16.30-17.30 17.00-18.00
Krotoszyn Kalisz

u l. Bolewskiego 8 a l. Wolności 8

tel. 0604 561 313

P R Z Y J M U J E M Y  19.10 (P IĄ T E K ) 
od godz. 12.00

K ro toszyn . u l. Z dunow ska  35 
te l. 062 725 43 96 ,725  34 39 -  zapisy

Lekarze diagnozują na podstawie:
-  badania pulsu (Chińczycy 

rozróżniają 90 rodzajów pulsu), 
badania palpacyjnego, wyglądu języka i skóry, 
tęczówki oka (bezinwazyjna metoda polegająca na określeniu stanu 
zdrowia w oparciu o zmiany w tęczówce).

KOMPUTERY
p o le a s in g o w e
komputery
z z a c h d n ic h  b iu r  o d  H U w  z ł

SPECJALISTA _ n
DERmatolOGlek. m ed. A lfredle k .  m e d . A l f r e d  Hess

KROTOSZYN, ul. Mickiewicza 2a
(PRZY APTECE ESKULAP) 

CZWARTKI godz. 16.00-18.00

KOŹMIN, ul. Zamkowa 2
WTORKI godz. 15.00-16.00

Leczenie: trądziku, łuszczycy, grzybicy, 
i alergii, chorób skóry, włosów i paznokci. 

Usuwanie: kurzajek, brodawek, kłykcin, i wlókniaków, naczyniaków, odcisków, itp.

Tel. dom . Poznań: 061 823 01 63 

lub 0601 819 926

Po kompleksowej diagnozie ustalają tryb leczenia.
Stosują tylko naturalne metody: zioła, masaż, akupresurę, akupunkturę. 
Lekarze chińscy leczą: serce, przewód pokarmowy, tarczycę, nerwice, 
bezsenność, kamicę nerkową, skrzywienia i schorzenia kręgosłupa, 
rwę kulszową i tym podobne.
Zajmują się zwalczaniem nałogów i leczeniem otyłości.

bardzo dobre
la p to p y  od 9 0 0  zi

Hospicjum Domowe 
w  Krotoszynie
ul. Okrężna 28
© 0  504 102 494 >
W szechstronna , H /  •/

ca łośc iow a  op ieka 
nad  pac jen tam i choru jącym i 
na n ieu lecza lne, postępu jące  
cho roby  -  g łów n ie  now otw ory.
Opieka ta  m a na celu zapobieganie 
i uśm ierzanie bólu i innych objawów.

Zg łoszenia te lefoniczne -  504 102 494  
ze  skierow an iem  od lekarza rodzinnego 
lub specjalisty. W  ram ach um ow y z  NFZ.

GABINET LEKARSKI
Janusz Kmiecik
sp e c , c h iru rg , an e s te z jo lo g

Choroby
przewodu pokarmowego, 
tętn ic i żył, układu ruchu, 

leczenie bólu przewlekłego.

WIZYTY DOMOWE
Krotoszyn, ul. Okrężna 28 (od Teominj) 
poniedziałki, czwartki od godz. 16.00 
Tel. 722 77 97, 504 102 494

k f"  Uzdrowiciel 
, Bioterapeuta

Tomasz Polaszczyk
P rzy jm u je  -  ś ro d y
Zap isy : K ro to szyn , ul. Z d u n o w s k a  35

. . .  te| 062 72S 34 39__________________

H H ttb r t r a w ie n ie ,  w r z o d y ,
B  k r ę g o s łu p ,  s ta w y , g u z y ,

■ I •  cysty, m ięśniaki,
’  P o m a g a : <  •  C iś n ie n ie , k a m ie n ie ,

V • p ro s ta ta ,  ta r c z y c a  i in n e .

Tlff O  V3 VV f l  1 P I  11 CJ V S  Krotoszyn, ul. Mickiewicza 18
1 V I c l i  U  U  i  i  l U w  Tel. 0516 175 522,0511 104 521JL m a r p o l .p l u s @ w p .p l

DORADZTWO - 1 POŚREDNICTWO KREDYTOWE

Rewelacyjny kredyt
d la  r o ln ik ó w

Pod zastaw  gospodarstwa 
-  bez dochodów!!!

Kredyty bankowe:
•  g o tó w k o w e  •  h ip o te c z n e  •  o d d łu ż e n io w e  

■ bez  B IK  u  •  o b ro to w e  d la  f i r m  
bez  z a ś w ia d c z e n ia  US i  ZUS •  s a m o c h o d o w e  
n a  o ś w ia d c z e n ie  •  re f in a n s o w a n ie

K re dy t n a  sp ła ty  
za jęć kom orn iczych, 
lea s in g  na  m aszyny, 

urządzen ia  Itp.
Pośrednictw o w  sprzedaży 

m aszyn ro ln iczych

9  października 2 0 0 7 n z e c z

mailto:marpol.plus@wp.pl
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Nie szukaj tęcz# nad Krotkiem
(seriai pisań#, odcinek 15)

J  / /  Małgorzata, Leszek i ich córki wiodą spokojne życie w piętrowym 
domku na krotoszyńskich Parcelkach, gdzie mieszkają razem z rodzi­

cami Leszka -  Antoniną i Leonem. Niespodziewany powrót 
do kraju niewidzianego 20 lat brata z USA kompletnie 
burzy ustalony porządek i daje początek zaskakującej se­

rii zdarzeń.
Tego nikt się nie spodziewał. Jenni­
fer postanowiła spakować walizki 
i wyjechać do USA. Oficjalna wer­
sja mówiła o rychłym powrocie, 
a nagłą decyzję tłumaczyła koniecz­
nością pom ocy bratu, któiy później 
razem z żoną Andrzeja miał przyje­
chać na stałe do Polski. Wierzyła 
w  niąjednak chyba tylko Asia. Wie­
rzyła, bo nade wszystko pragnęła, 
aby Mateusz jak  najszybciej znowu 
pojawił się w  Krotoszynie. W łaści­
wie było jej wszystko jedno, czy na 
początku chłopak zamieszka na Par­
celkach, czy na Kopieczkach.

Starsi państwo mieli absolutną ja ­
sność. W końcu byli świadkami nie­
ziemskiej awantury, ja k ą  Andrzej 
urządził żonie, a przedtem wyrzuce­
nia z domu i firmy jego nieślubnego 
syna. W prawdzie nie znali szczegó­
łów zdarzeń poprzedzających, ale

wiedzieli, że chodzi o romans Jenni- 
fer i Daniela.

Widać było, że Andrzej nie prze­
widział tak drastycznego zakończe­
nia rodzinnej afeiy. Mimo to nie pró­
bował odwieść Jennifer od zamiaru 
opuszczenia Polski. Do wyjazdu po­
zostały jeszcze dwa tygodnie, więc 
wierzył w  czas, który leczy rany 
i powoduje zm ianę decyzji podję­
tych pod wpływem emocji.

Jennifer żyła swoim życiem. 
Przestała rozmawiać z mężem, prze­
stała przygotowywać mu posiłki, 
przestała liczyć się z jego zdaniem. 
Zresztą Andrzej, utraciwszy odda­
nego pracownika, nie mógł zostawić 
firmy na najgorętszym etapie kam ­
panii wyborczej. Szybko zatrudnił 
następcę, ale trudno się wdrożyć do 
pracy w  ciągu kilku dni, a tenniny 
goniły. W iększą część dnia spędzał

w  biurze, mimo tego raz po raz odry­
w ał się od zajęć, zerkając w  stronę 
okna. Nie mógł nie widzieć, jak  Jen­
nifer wsiada do swego samochodu 
i odjeżdża w  kierunku centrum. Za­
reagował tylko raz, ale usłyszał, że 
ona nie jest jego niewolnicą i musi 
zrobić zakupy.

To podejrzewał najgorsze, to sam 
rozwiewał swe wątpliwości. W  ta­
kich warunkach niełatwo skupić się 
na pracy.

K iedy po kilku dniach takiego 
stanu odwiedził go Leszek, był prze­
rażony. Andrzej znacznie zeszczu­
plał, zszarzał, zniknęła gdzieś jego 
pewność siebie, przycichła dawna 
radość życia.

-  Chłopie, czy to warto tak się ba- 
bąprzejmowacł-pocieszał, ale sam 
nie wierzył w  happy end.

A lic ja

H e r b  n a  g ł a z i e  p o w i t a  k i e r o w c ó w
C ieszków  - w  przeciw ieństw ie do w ielu 
innych m iejscow ości -  nie ustaw ił przy 
drodze w jazdow ej tablic ze sw oim  her­
bem. M ieszkańcy gm iny w padli jednak  na 
inny oryginalny pom ysł je j prom owania.

Jak dow iedzieliśm y się od D om iniki 
Szczepanik, prezes Tow arzystw a Przyja­
ciół Z iem i C ieszkow skiej, na skw erze 
przy obelisku upam iętniającym  ofiary 11 
w ojny  św iatow ej na  ul. Sikorskiego ju ż  
niebaw em  ustaw iony zostanie g łaz z  w y­
rytym  herbem.- K am ień podarow ała gm i­
nie m iejscow a firm a kam ieniarska. Bę­

dzie  w idoczny  dla kie­
row ców  w jeżdżających 
d o  C ieszkow a od  stro­
ny  M ilicza. Prace p o ­
rządkow e na  skw erze 
przeprow adzono 3 paź­
dziernika, uczestniczy­
li w  nich członkow ie 

towarzystwa.
O d X V I w. C ieszków

legitym uje się  herbem  
przedstaw iającym  czerw one­
go  koguta z  trzem a złotym i

gw iazdkam i. W spół­
cześnie tarczę z  kogu­
tem  um ieszczono  na 
p ierw szym  planie, do­
dając tło  charaktery­
styczne d la herbu Lis, 
którym  legitym ow ał się 
ród  Sapiehów , gdyż 

w łaśc ic ie lką  C ieszkow a 
w  II połow ie X V III w. by­

ła księżna K atarzyna Sapie­
ha z  Opalińskich.

fspm j

stówka ...
V K ażdego roku o  tej samej porze każdy 

życzy Pani, czego tylko może. Ja, ko­
rzystając z  tej sposobności, życzę Pani 
szczęścia i wiele radości. Z  okazji imie­
nin pani Jadzi Grzesiak z  Roszek

Irena R

V Żyj w  zdrowiu i radości, nie znaj sm ut­
ku i przykrości, niech C ię wszystko zło 
omija, a  szczęście niech Ci w  życiu 
sprzyja. Slem y C i te szczere życzenia, 
żeby się spełniły Twe najskrytsze m a­
rzenia. Z okazji imienin kochanej M ał­
gosi D. najserdeczniejsze życzenia skła­
da

M a tek

2. Laura, córka D anuty N ow ickiej 
i B eniam ina Ż yto  ze  Zdun, 

ur. 5 października

3. W eronika, córka Kingi Jurak 
i Łukasza W esołka z  Benic, 
ur. 7 października

V Zdrowia, szczęścia, pomyślności, niech 
w  Tw ym  sercu radość gości. N iech 
skrom ne te życzenia spełnią wszystkie 
Twe marzenia. Kochanej siostrze -  U r­
szuli Sobeckiej ze Św inkow a z okazji 

pięknej rocznicy urodzin i zbliżających 
się imienin życzenia składa

siostra Itena

V Pędzi m ały konik po błękitnym  niebie,
gwiazdki i prezenty zbiera dziś dla C ie­
bie. Obejmjj go mocno, przytul bez oba­
w y  i przyj mij życzenia wesołej zabawy. 
Z okazji 7. urodzin kochanej córce M ag­
dzie Stefańskiej najserdeczniejsze życze­
nia przesyłają m dzice

Lubię Twoją słodką buzię, 
mój Kochany Łobuzie, 
i serduszko Twoje gorą­
ce, dlatego ślę Ci dzisiaj 
całusów tysiące. Z okazji 
ukończenia 4 lat Kacper­

kowi Dembskiemu życzą 
rodzice j  siostry

Marciniak, a nie Marcisz
W  ostatnim  num erze Rzeczy, w  artykule 
N ie cliciala znaleźnego, błędnie podałem  
nazw isko głównej bohaterki. Pani M alw i-

na nazyw a się M arciniak, a nie ja k  w cze­
śniej napisałem  - M arcisz. Z a pom yłkę 
przepraszam ! Szym on Pawlak

I . Jaś, syn A nny W łodacz 
i A riela Talagi z  R ozdrażew a, 
ur. 6  października

razecz 9  października 2 0 0 7
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• Przyjmuję nieodpłatnie stare popsute tv, 
monitory, radia, videa, odkurzacze itp. Teł. 
0665 738 188.

• Laptop, srebrny, P IV 2,2 GHz, 512 MB 
ram, 40 GB, k. sieciowa, wyjście na tv, ir- 
da. w budowane głośniki, m odem , nagr. 
CD, odtwarzacz DVD, b. dużo wejść 
i wyjść, lei. 0698 651 833, po 16.00.

• Przepływowy ogrzewacz w ody 5,5 
kW /230 V, nowy, nieużywany. Tel. 0607 
975 918.

• T e le fon  SE  T 6 I0 ,  p u d e łk o , w szys tk ie  

d o k u m e n ty , ła d o w a rk a , s tan  d b . -  100 

z ł. Tel. 0693 050 401.

• T vU niw ersum 29cali, srebrny, plaski 100 
Hz; tv Universum z DVD, srebrny, plaski, 
100 Hz. Tel. 0693 777 983.

N o w a  odz ież  d a m s k a  (b lu z k i,  spodn ie , 

spód n ice  itp .)  z  lik w id o w a n e g o  s k le p u  

w  cenie 5 z ł/szŁ  Tel. 0503 092 605.

• O dzież z Anglii, wysoka jakość za niską 
cenę, ul. Gancarska 9, czynne pon.-pt. 
9.00 -  17.30, sob. 9.00 -  13.00. Zaprasza­
my.

• Szatka komunijna dla chłopca z  parafii A. 
Boboli -  30 zł. Tel. 0602 396 116.

• Odzież używana, sortowana - 2 ,5 0  zt/kg. 
Tel. 062 722 65 79,0601 317 195.

• Ib tel stau bdb. t;inn». TeL‘ 062 722 07  89, 

wieczorem.
•- Krzesła d ę b o w e - tapicer., 4 szt., tanio; ro­

w er męski i damski, s to l i  bdb, tanio. Tel. 
062 722 03 64.

. • Kuchnia w  kol. sosny, stół, narożnik, 2 ta­
borety, zlew ozm yw ak -  chrom, okap -

. nowy, piec c.o.-gazowy. Tel. 062 722 79 
45.

• Komplet w ypoczynkow y z  funkcją do 
spania, stan bdb. Tel. 0668 194 956.

• Krzesła sosnowe, tapicerowane, stan bdb 
- 6  szt. Tel. 0668 194 956.

• Ław a +  2 fotele dębowe, kanapo-tapczan 
1-osobowy. Tel. 0609 945 325.

• Narożnik i fotel -  300 zł. Tel. 0669 955 
527.

• Sprzedaż mebli sosnowych, dębowych 
oraz porcelany i lamp, ul. Ostrowska 181, 
Krotoszyn.

• Wypoczynek: kanapa + '2  fotele. Tel. 062 
725 3 6 30.

• Kupię byczki odchowane, do 6 msc-y. Tel. 
0609428  637.

• K u p ię  ja łó w k i  h o d o w la n e , w y s o k o c ie l- 

n e -zw yk łe . Te l. 065 548  27 55.

• Kupię buraki cukrowe z przekroczenia li­
mitu w klasie C. Tel. 0693 668 793.

• Kupię rozdrabniacz do buraków  Jemioł. 
Tel. 0693 668 793.
Skup bydła, płatne gotów ką lub na konto, 
krótkie terminy oraz skup bydła wypadko­
wego. Tel. 0609 350 793.
Skup bydła w ypadkow ego oraz bydła 
rzeźnego, szybki odbiór, płatne gotówką.

OGŁOSZENIA DROBNE
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A dres  (te l.)

; m m\ H  KROTOSZYŃSKA

Kupon nie zawier^ący danych nadawcy (do wiadomości redakcji) nie będzie zamieszczany. 
Wypełniony i , iakky>ny kupon prosimy wysiać na adres Redakcji lub wrzucić do skrzynki RK.

Ogłoszenie do 1OO znaków
Uskjfii »15 A  Pogrubienie *4 zŁ

Tel. 0698 049 937.
• Skup bydła rzeźnego, płatne gotówką lub 

na konto przy zakupie; skup krów rzeź­
nych, każda ilość. Tel. 0696 037 618.

• W ynajmę w dzierżawę grunty orne, okoli­
ce Kobylina i Pogorzeli. Tel. 0502 614 
490.

• Bielenie obói, magazynów, kurników. Ta­
nio, szybko i solidnie. Tel. 0694 991 857.

• Sprzedaż pasz i koncentratów oraz dodat­
ków  mii leralnych finny Pivxial, bezpłatne 
układanie dawek żywieniowych dla bydła 
i trzody na bazie produktów firmy Pmxial. 
Punkt sprzedaży: Tomnice, ul. Krotoszyń­
ska 51, tel. 0605 695 797, czynne od 
15.00, transport gratis.

• Sprzedaż pasz i koncentratów firmy Blat- 
tin i Neoról, śruty sojowej i rzepakowej. 
M iejscowość Wyki, Kubiak, tel. 062 722 
23 09.

• Remonty kapitalne, bieżące kombajnów, 
ciągników: Ursus, Zetor, MF, John Deere, 
+  części zam ienne m aszyn towarzyszą­
cych, sam. osobowych i dostawczych. Tel. 
0607 543 108.

• Usługi orania pługiem obrotowym oraz 
siew rzepaku i zbóż agregatem uprawo- 
wo-siewnym. Amazone. Teł, 062 722 13 
20,0502  283 966.

• U s łu g o w y  z b ió r  b u ra k ó w  k o m b a jn e m  

N e p tu n ; u s łu g i beczko w o zem , ta n io . 

Te l. 0603 112 583.

• Chlewnia m acior na 100 szt., z  wyposaże­
niem, pow. gospodarstwa -  1,30 ha. Tel. 
0692 685 554.

• Beczkowozy 5 tys. 1.; pługi 3 i 4-skibowe, 
obracane; siewniki Amazone; prasy rolu­
jące. Tel. 0603 717 017,0601215 532.

• Ciągnik C-360 -  1996 r., stan db. Tel. 062 
722 31 6 1 .

• Ciągnik rolniczy Zetor 8011; prasa do sło­
m y Fortszritt K-454; ładowacz UNHZ- 
750. Tel. 0509 493 453.

• Prasa Claas Rollant 62, baloty 150 x 120. 
Tel. 0600 522 193,0697 401 894.

• Prasa Z-224 -  1988 r., z przeciw w agą 
oryginalny lakier, garażowana, stan bdb; 
przegrabiarka 5-gw iazdow ą stan bdb. Tel. 
0660 812 306.

• Prasa zw ijająca N ew  Holland -  654 -  
1996 r.. Zmienno-komorowa. Tel. 062 722 
31 6 1 ,po 20.00.

• Przyczepa wywrotka D-47, zarejestrowa­
na, stan bdb; przyczepa do zbioru zielonek 
Sempa 2, sprawna. Tel. 062 725 77 38.

• Prasa zwijająca Johndec -  545 -  1988 r„ 
zmienno-kom orowa, stan bdb. Tel. 062 
722 31 61, po 20.00.

• Rozrzutnik obornika 2 -  osiowy. Tel. 062 
721 83 35.

• Rozrzutnik do wapna RC W -3-łańcucho- 
wy, napęd 2 koła, stan bdb, po remoncie. 
Tel. 062 722 31 61.

• Rozsieu>acz naw ozów  Bąk, stan idealny 
lub zamienię na zboże paszowe; betoniar­
ka. Tel. 0607 721 307.

• Rozrzutnik obornika, 2-osiowy z nadstaw­
kami do kukurydzy, stan bdb; tylne opony 
do C-360, bieżnik ok. 80 %. Tel. 0665 120 
661.

• Pług obrotowy 2-skibowy; siewnik Jsana 
2,5 m; opryskiwacz 12 m; rozsiewacz na­
w ozu 2-taleraow y 350 1. Tel. 0668 429 
620.

• Rozsiewacz do nawozu Bąk, stan db, ta-

nio. Tel. 062 721 64 51.
• Ursus C-360, stan bdb, nowa kabina. Tel.

0667 795 455 po 16.00.
• Ziemniaki prosto z pola, odm iana Wineta.

Tel. 062 734 32 86.
• Brojlery odchowane. Krotoszyn ul. M aga­

zynowa. Tel. 062 721 49 28.
• Cielaki w  ciągłej sprzedaży. Tel. 0889 294

894.
• Cielaki. Teł. 0605 184 731.
• Jałówka hodowlana. Tel. 0601 693 989.
• Jałówka cielna. Tel. 062 734 2131.
• Jałówka hodowlana, cielna 6 mse-y. Tel.

062 721 27 88.
• Klacz ze źrebakiem. Tel. 062 725 75 00.
• K u r k i  o d ch o w a n e  o g ó ln o u ż y tk o w e .

W y lę g a rn ia  K ro to s z y  n , u l. M a g a z y n o ­

w a  4. Te l. 062 721 49 28.

• Loszki zaproszone. Tel. 062 721 14 48.

NASZE
DROBNE
S Ą  S K U T E C Z N E !

• m amy 6 tys. 

egzem plarzy nakładu 
(przy zwrotach nieprze- i 
kraczających 19 proc.)

• wszystkie ogłoszenia 
drobne dodatkowo 
zam ieszczam y
w internecie (ok. 3 tys. 
tygodniowo wejść 
na stronę www)

• istniejem y od 17 lat 
• jesteśm y najchętniej

kupowanym tygodni- | 

kiem w powiecie

• Prosięta. Tel. 062 721 1448.
• Prosięta. Tel. 0604 221 452.
• Prosięta 11 szt. Tel. 0601 093 176.
• Prosięta odsądzone. Tel. 0691 577 129.
• Prosięta, tanio. Tel. 062 721 32 80.
• Prosięta odsądzone. Tel. 0509 993 809.
• Prosięta; żyło; marchew. Tel. 0721 147 

637.
• P ros ię ta  odsądzone, duże. Tel. 0695 282 

578.

• Prosięta odsądzone 35 szt. Tel. 0506 501 
938.

• Prosięta. Tel. 0607 055 624.
• Labrador rctriver, szczenięta, umaszezenie 

biszkoptowe, ks. zdrowia. Tel. 0609 410 
529.

• Labradoiy 10 tyg. -  50 zł. Tel. 062 722 04 
73.

• Szczeniaki Husky. Tel. 0790 302 333.

3 ?  w  2 3 ®
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• Betoniarka 220 V, stan bdb.; hak holowi ,i- 

czy Opel astra 11 com bi, nowy. Tel. 0607 
721 307.

• Eurofala (eternit) -  szary i kolorowy, róż­
ne wymiary. F inna Remek Orpiszew. Tel. 
062 721 28 34.

• Krawędziarki różne wym iary na eaty lub 
inne, tarcice stolarską, sosnę lub dąb. Tel. 
0600 380 2 1 6 ,0 6 (4  073 243.

• Piece pleszewskie m iałowe -  nowość! 
A utom atyczne kotły m iałowe -  groszko­
we, nawiążemy kontakty handlowe. Tel. 
062 751 13 01 ,0509  506 802.

• Pustaki 170 szt., duże, tanio. Tel. 062 725 
70 79.

• Stopnie pod stopnie dębow e oraz parape­
ty, gr. 45 mm, klejone z  kilku elementów, 
ładnie wykonane, bardzo solidne -  400

zł/m  kw, Milicz. Tel. 0509 203 379.
• Stal z rozbiórki: druty, dwuteowniki, mry 

- ró ż n e  średnice, cena 2,60/1 kg (1 m b ru­
ry około 11 zl). Firm a Remek Orpiszew. 
Tel. 062 721 28 34.

• S przedaż węgla, m iału, groszku. Pasze, 
k o n c e n tra ty  f i r m y  P ro v im i. O trę b y  d o ­

wóz gratis! A trak cy jn e  ceny! W acho­
w iak -  Bożacin. Tel. 062 722 57 60,0606 
688116.

O głoszenia d robne
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• Brama garażowa, kasetonowa z ościeżni­

cą, 240 x 240, stan bdb. Tel. 0668 194 956.
• H u ś ta w k i o g ro d o w e  2 szt., d re w n ia n e , 

d la  4 d o ro s ły c h  osób, d w u k ro tn ie  p o ­

k r y ta  d re w n o c h ro n e m , w  k o l. c ie m n y  

o rzech , n ow e  -  350 zl. Tel. 0668 963 647.

• Kojec dla dziecka. Tel. 0500 109 073.
• Pianino Calisia, stan bdb, kol. jasny 

orzech. Tel. 0508 222 979.
• M otorowerek na akumulator, dla dziecka 

do lat 5, stan bdb, m ało używany. Tel. 
0605 392 241.

• Szlifierka, spawarka, kowadło. Tel. 0693 
668 793.

• Spacerówka dziecięca składana na laskę 
z  folią przeciwdeszczową kol. granat, stan 
bdb. Tel. 062 722 75 89,0602 610 564.

• Wagi do żywca i suwakowe. Tel. 0693 
668 793.

• K a m ie n ic a  z cz te re m a  lo k a la m i -  w y ­

n a ję te , w c e n tru m  K ro to s z y n a . Tel. 

0603 649 692.

• L.okal -  103 m  kw na cele mieszkalne, 
biurowe lub prowadzenie działalności, 
Rozdrażew. Tel. 062 722 13 49,0603 77 i 
430.

• Rozpoczętą budowę, zrobiony dach i g a ­
raż, dom  -  230 m kw, garaż -  50 m kw, 
działka 1 2 0 0 1n kw, na ul. Rolniczej. Tel. 
0602 534 480,0692 147 878.

• Garaż w  lejonie Szkoły Podstawowej nr 8. 
'lei. 0607402 933, po godz. 17.00.

• Plac -  300 m  kw w centrum  Krotoszyna 
na działalność gosp., długi okres najmu, 
dogodne warunki. Tel. 062 725 42 15.

• Pawilon handlowy -  450 m  kw z dużym 
parkingiem, 13zł/rń kw miesięcznie, M i­
licz. Tel. 0605 531 934.

• Pomieszczenie gosp. -  300 m k w, parking 
na działalność, wyposażenie pod zakład 
mechaniki pojazdowej. Krotoszyn, ul. 
Grzegorzewska. Tel. 062 722 86 14.

• Lokal handlow y z przeznaczen iem  na  
handel lub inną działalność usługow ą, 
pow. 50 m kw  + zaplecze +  W C , a tr a k ­
cyjn ie usytu low any -  Z dunow sku  97 
(bi ak  sklepów  spożyw czych), tan i 
czynsz. Tel. 062 722 29 77.

• L o k a l-o k . 5 ó m k w , os. 1000-lecit, Koź­
min Wlkp. Tel. 0607 544 172.

• M ieszkania -  9 zupełn ie nowych, ładnych, 
w  Krotoszynie, ul. Robotnicza; wysoki 
stanoard: na podłogach panele podłogo­
we, w  łazience płytki ceramiczne na ścia­
nach i podłodze; łazienki wyposażone 
w kabiny natryskowe, umywalkę, itp.; ist­
nieje możliwość wynajęcia garaży znajdu­
jących się w tym samym budynku; miesz­
kania wynajmowane są bezpośrednio bez 
pośredników najchętniej na długi okres 
czasu  Tel. 0606 250 216,

• M ieszkanie um eblowane z zabudow aną 
kuchnią, ogrzewanie gazowe, b. wysoki 
standard, centrum Krotoszyna, dla pra­
cowników firm oraz osób w delegacjach. 
Tel. 0691 631 076.

• M ieszkanie -  50 m kw. Tel. 062 722 65 
79,0601 317 195.

■ Pokój, wspólpa kuchnia, łazienka, c.o. -  
pracującej osobie w  Krotoszynie. Tel. 062 
725 01 63.

■ Pokój. Tel. 062 722 61 40 ,0669  394 756.

CENY OGŁOSZEŃ

DROBNYCH
ogłoszenie drobne................................7 ,00  zł
ogł. drobne na kuponie z gazety...4 ,00  zt
ogłoszenie o usługach..................15 ,00  zt
pogrubienie ogł. drobnego.............4 ,0 0  zt
pogrubienie ogt. o usługach.......... 7 ,00  zl

PROMOCJA -  po serii czterech ogłoszeń
piąte zamieścisz za darmo!

WAŻNE -  w szystkie  ogłoszenia ukazują 

się i w  gazecie, i w internecie. Drobne 
do najbliższego wydania przyjmujemy do 
godz. 1 0 .00  w  poniedziałek.

• Firma zdecydow anie poszukije  lokali 
handlowych 4 0 - 1 0 0  m  kw du wynajęcia 
w Rynku i w  obrębie do 50 m  od Rynku. 
Tel. 0600 239 400.

• Kupię dom jednorodzinny lub kamienicę. 
Tel. 0606 374 589.

• Kupię grunty rolne lub gospodarstwo, lub 
działkę budo a laną w  okolicy Krotoszyna. 
Teł. 0695 928 195.

• P o szu ku ję  lo k a lu  d o  w y n a ję c ia  w  cen­

t r u m  K ro to s z y n a , K o ź m in a , p iln ie . Tel. 

0506 069 727.

• K o re p e ty c je  j .  ang . -  szk. p o d s ta w o w a  

i g im n a z ju m . Tel. 0889 538 323.

• M atematyka -  studentka III roku ekono­
mii. na poziom ie szkoły pódst. i gim na­
zjum, w weekendy. Tel. 0603 910 409.

• M atem atyka -  wszystkie szkoły, Janio. 
Tel. 0609 838 324.

• M atem atyka-m gr. Tel. 0781 023 290.
• M atematyka, rachunkowość, finanse, ta­

nio. Tel. 0694 394 939.
• M a te m a ty k a  -  w szys tk ie  ro d z a je  szkó l. 

Te l. 0515 168 449.

• J. polski. Tel. 0515 182 934.
• J . a n g ie ls k i .  T e l. ,  0 6 0 1  5 4 8  0 9 1 .

• J . n ie m ie c k i, ko re p e tyc je . Te l. 0609 659 

133.
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• A  może Orillamc? Zostań konsultantką (- 

cm). M ożliwość zarobków, kosmetyki 
w atrakcyjnych cenach, szkolenia kosme­
tyczne, szkoła makijażu i wiele innych ko­
rzyści. Zadzw oń lub napis/ sinsa, tel. 0504 
157 427. .

• Atrakcyjna, dodatkowa praca umysłowa 
dla studentów, emerytów, rencistów i pra­
cujących. Teł. 0601 857 449.

• D o d a tk o w a , u m y s ło w a , w y k s z t. m in  

ś re dn ic , u m o w a  -  zlecenie. Te ł. 0693 5 7 1 

105.

• Dodatkowa, umysłowa, 2 000 zl brutto. 
Tel. 0510 062 613.

• Kobieta, sam ochód -  I 500 zl. Tel. 0691 
197 855.

• M iędzynarodow a korporacja poszukuje 
ludzi do wspóipmey, kreatywność, dyspo­
zycyjność. Tel. 0695 762 014.

• N iem iecka firma HMI zatrudni osoby 
z wykszt. mini średnim pracujące i niepra­
cujące, chcące powiększyć swoje docho­
dy. Praca samodzielna, wysokie zaiohki, 
adekw atne do wyników. Chcesz jechać r.a 
szkolenie informacyjne? Zadzw oń -  Tel. 
0604 593 659.

• Warsztat ślusarski przy ul. Rolniczej 31 
przyjmie spawaczu oraz pracowTiika, m o­
że być w niepełnym wym iarze godzin, 
umiejętność obsługi tokarki, frezarki, 
w icnatki. Tel. 062 722 03 67.

• Przyjmę tló pracy przedstawiciela handlo­
wego z  doświadczeniem w branży pokryć 
dachowych. Telefon i sam ochód służbo­
wy. Ty!ko pow ażne ylcrty. Teł. 0608 030 
303.

• PKM  DUDA S.A. zatrudni lektora j. an­
gielskiego. Tel. 065 547 70 (X).

9 października 2 0 0 7 r a z e c z
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• Przyjmę murarzy i pom ocników  budow­

lanych oraz brygadzistę. Tel. 0606 128 
033.

• P rz y jm ę  d o  p ra c  p o rz ą d k o w y c h  m ęż­

czyznę  na 1/2 e ta tu . Te ł. 062 722 07 84 

p o  19.00.

• Przyjmę pilarzy do pracy w  Niemczech. 
Tel. 0609 727 088,0663 992 212.

• Przyjmiemy na staż (pierwsza praca) do 
pawilonu handlowego o profilu technicz­
nym. Tel. 0502 524 150.

• Przyjmiem y ślusarzy i tokarzy do pracy 
doiywczej (również em erytów  i renci­
stów). Tel. 0602 102 942.

• Przyjmę solidnego rencistę lub emeryta do 
prac gospodarczych. Tel. 0602 102 942.

• Warsztat ślusarski przy ul. Rolniczej 31 
przyjmie pracownika, może być w  niepeł­
nym  wym iarze godzin, umiejętność ob­
sługi tokarki, frezarki, wiertarki. Tel. 062 
722 03 67.

• Z a t r u d n im y  osobę d o  sp rzed a ży  w  sa­

lo n ie  f i r a n  (w y m a g a n a  d o d a tk o w a  

u m ie ję tn o ś ć  szyc ia  h a  m a szyn ie ). Tel. 

0602 636 784.

• Zatrudnię osobę (złotą rączkę) do napra­
wy sprzętu ogrodniczego (kosiarki, trak- 
torki). Tel. 0603 244 888.

• Zatrudnię osobę do kierowania punktem  
skupu złomu (wymagania: prawo jazdy 
kat. B, wytszt. m inim um  średnie). Tel. 
0603 673 024.

, f '  /  '  ', 'U
50 la t, I I I  g r., p ra w  o ja z d y  k a t. C  +  w ó ­

ze k  w id l. ,  p o  k u rs ie  k o m p ., o p ie k u n  

osób s ta rszych  lu b  o c h ro n a  o b ie k tó w . 

Tel. 0605 973 132.

Pani po 50 podejm ie pracę na 4  h. Tel. 
0692 898 472.

Hemoroidy, żylaki, kurzajki, łuszczycę 
bezpowrotnie wyleczysz rewelacyjną m a­
ścią ziołow ą H em ogin  (składniki maści 
z apteki). Koźmin ul. Łączna 8 Tel. 0604 
957 327.
Instalacje elektryczne i elektrotechniczne. 
Szybki termin realizacji. Tel. 0517 218 
583,0511 680 239.
Konkretna wiedza. Wróżka M ałgorzata 
z  Wrocławia. Zapisy: 071 321 00.48,0605 
418 522, www.wrozka.pop.pl 
Odchudzanie. Tel. 0691 197 855. 
Krawiectwo „Grządka” ciężkie miarowe, 
salon sukien ślubnych-pracow nia, odzież 
damska, męska, młodzieżowa, szaty litur­
giczne, również komunijne, togi (sędzia, 
prokurator, adwokat, prawnik), haft kom ­
puterowy. Krótkie terminy realizacji. Kro­
toszyn, ul. Grudzielskicgo 19 (przed apte­
ką Parcelki), tel. 062 722 75 37.
Pożyczka, natychmiast 500 zl. Tel. 061 84 
29 130.
Makijaże, tipsy, zdobienie paznokci, za­
biegi kosmetyczne na dłonie, z dojazdem 
do klienta. Tel. 0608 763 333.
M asz problem z nadwagą? Czujesz się 
zm ęczony? Chcesz poprawić swój w y­
gląd i samopoczucie? Nic prostszego, po 
prostu zadzwoń: 0695 762 014.
Obsługa m uzyczna wesel, zabaw  i uro­
czystości rodzinnych. Duet wokalno -  in­
strumentalny +  Dj. Repertuar i sposób 
świadczenia usługi w g życzeń i potrzeb. 
Zadzwoń, dowiedz się więcej. Tel. 0692 
627 870,0664 893 835 po 20.00.
Skup kasztanów. Dobrzyca ul. Cmentarna 
14.
Szycie kołder, poduszek z pierza, przera­
bianie pierzyn, ul. Koźm ińska 16 (100 m 
od Rynku), tel. 0790 510 885. 
Tłumaczenia przysięgłe -  j. francuski, bez 
czekania. Tel. 062 736 27 62.
Tipsy żelowe -  od 50 zt, manicure -  10 zl, 
parafinka dłoni -  10 zl. Tel. 0667 295 719. 
W ypożyczalnia aut dostawczych peugeot 
boxerm axi. Tel. 0605 146 702.
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• Finna świadczy usługi w zakresie: docie- 

plenia budynków, tynki szlachetne, gipso­
wanie, malowanie, płyta karton gips, drob­
ne prace budowlane. Tel. 0888 185 893.

• Ślusarstwo wykonuje toczenie do 3 m  dl., 

frezowanie, wiercenie, spawanie. Tel.
0665 467 335.

• U k ła d a n ie  g la z u ry  i te ra ko ty ', p ra c e  

m u ra rs k ie , p ły ty  g ip s -k a rto n , p rz e ró b ­

k i  w o d y  i k a n a liz a c ji,  a d a p ta c je  s try ­

c h ó w  i  p od d a szy  na  pom ieszczen ia  

m ieszka lne  i u ż y tk o w e , fa k tu r y  V A T , 

w ycen a , d o ja z d  g ra tis . Te l. 062 722 84 

15,0601 077 4 70 ,0 6 9 3  846 910.

„Panna M łoda” now o otwarty salon su-
. kien ślubnych i wieczorowych, komis 
oraz szycie na miarę, najnowsze wzory, 
duży wybór, atrakcyjne ceny. Krotoszyn, 
ul. 56 Pułku Piechoty Wlkp. 1 a (w' pasa­
żu), tel. 0512 205 542, pon.-pt. 10.00- 
18.00, sob. 10.00-13.00, inne godziny po 
wcześniejszym ustaleniu telefonicznym. 
P ra c o w n ia  suk ien  ś lu b n ych  i w ie czo ro ­

w y c h  J o la n ty  B a rto s  o fe ru je : szycie  na  

m ia rę , p ro fe s jo n a ln e  w y k o n a n ie , a tra k ­

c y jn e  fasony, n a jn iższe  ceny, s u k ie n k i 

d la  d ru h e n e k , k o m is , w y p o ż y c z a ln ia , 

u s łu g i k ra w ie c k ie . K ro to s z y n , u l.  Spo­

k o jn a  12. Tel. 062 722 01 94, 0693 025

613.

• Suknie ślubne „M ariola” , sklep, komis, 
wypożyczania, szycie na miarę. Oferuje­
m y szeroki wybór, najniższe ceny, nowa 
od 250 zl, dogodne terminy płatności. 
Krotoszyn ul. Słowiańska 23 (koło daw­
nego Pewexu), Tel. 062 725 74 04, czynne 
p n . - p t .  1 0 -  18, sob. 1 0 -  13. W  innych 
godzinach po uzgodnieniu telefonicznym.

• BM W  318 + gaz -  1993 r., granatowy, 
A BS, el. szyby, lusterka, klima, c. zam., 
wspom. kier., air bag - 1 0  500 zł. Tel. 0607
475 664.

• Fiat 126 p  -  1996 r., 85 000 km, zielony, 
stan idealny. Tel. 0508 114 958.

• Fiat 126 p, stan db. Tel. 062 722 01 08.
• Fiat 126 p elegant -  1996 r„ czerwony, 

I właściciel, stan bdb. Tel. 0660 873 168.; 
Audi 80 -  1992 r„ zielony met, stan bdb. 
Tel. 0660 873 168.
Fiat 126 p -  1975 r„ sprawny, przegląd 
ważny do 04.2008 r„ hak. Tel. 062 725 29 
33.

• Ford escort 1,6 1989 r., turbo benzyna, tu- 
ning, stan bdb -  2 200 zl. Tel. 062 722 65 
79,0601 317 195.

• Ford escort 1,8 -  1995/96 r., śliwkowy, 
szyberdach, el. szyby. Tel. 0603 173 576.

• Fiat uno 1,4 -  1991 r„ zielony met.,
5 drzwi, hak, stan bdb. Tel. 0693 513 026.

• F ia t p u n to  1.1 - 1 9 9 7  r., c z a rn y ,3  d rz w i,

2 x a ir  bag, stan  b d b , za re je s tro w a n y  -

6 400 z l. Te l. 0886 888 889.

• Renault megane 1.4 -  1996 r., biały. Tel. 
0602 858 519.

• V W  g o lf II 1,6 -  1989 r., zielony, 3 -  
drzwiowy, stan bdb. Tel. 0516 958 130.

• V W  g o lf IV SDI -  2001 r„ srebrny met.,
3 -  drzwiowy, wspom. kier., el. szyby i lu­
sterka, c. zam., alum. felgi. Tel. 0505 175 
023.

• V W  garbus 1303 -1 9 7 3  r., ciemna zieleń, 
aktualne O C  i przegląd. Tel. 0880 355 
680.

• Komplet felg stalowych +  opony zimowe 
Goodyear 13 cali do opla w  bdb. stanie, ta­
nio. Tel. 0665 190 911.

• Z b io r n ik  to ro id a ln y  L P G  f i r m y  S ta ko  

o p o j. 50 1, ty p  z b io rn ik a  P O L -6 .0 0  W ,

Oferujemy pośrednictwo sprzedaży w kupnie, najmie i wynajmie nieruchomości
- w y c e n ę  n ie ru c h o m o  'c i  d la  w s z e lk ic h  p o trz e b  p rz e z  lic e n c jo n o w a n y c h  rz e c z o z n a w c ó w  m a ją tk o w y c h
- p o m o c  w  re g u la c ji s ta n u  p ra w n e g o  n ie ru c h o m o 'c i

Zapraszamy: pn-pt - 10:00-18:00 sob. -10:00-13:00

S PR ZED A Ż D Z IA Ł E K

* Krotoszyn -  centrum, działka budow lana 
idealna na działalność gospodarczą o pow. 
760 m kw, cena 150.000 zl
* Krotoszyn -  okolice ul. Łąkowej, działka 
budowlana 760 m  kw, cena 99.000 zl
* Krotoszyn -  rejon ul. Gorzupskicj teren do 
podziału na działki o pow. 10.000 m kw, ce­
na 350.000 zł
* Salnia- Baran-działka o pow: 2.000 mkw, 
media: woda, prąd, cena 16 zł/m kw
* Salnia-Baran-dziatkaopow.5.000m kw, 
media: woda, prąd, cena 16 zl/m kw
* Koźmin Wlkp. -  działka l .400 m kw wo­
da, prąd, asfalt (ul. ks. Goja), cena do uzgod­
nienia, 45.000 zl
* Zduny -  działka budowlana 1250 m kw, 
cena 30.000 zl
* Zduny -  działki budowlane o pow. 700 -  
900 m  kw, cena 35 zl/m kw
* Zduny -działka budowlana o pow. 482 m 
kw na osiedlu budownictwa jednorodzinne­
go, cena 40.000 zl/ DO NEGOCJACJI

S PR ZED A Ż M IE S Z K A Ń

* Krotoszyn -  ul. Zdunowska, cale II piętro 
budynku mieszkalnego wielorodzinnego 
składające się z dwóch mieszkań o łącznej 
pow. 109 m kw (na mieszkanie podpisane 
umowy najmu), nowa instalacja wodno -  ka­
nalizacyjna, nowe okna typu PCV, cena 
95.000 zł
* Krotoszyn-niedaleko centrum -m ieszka­
nie własnościowe o pow. 74 m  kw -  III pię­
t r o - 4 p + k + ł + w c +  loggia po generalnym 
remoncie (nowe okna+ zabudowa wnękowa) 
cena 140.000 zl POLECAM!!!
* Krotoszyn -  mieszkanie własnościowe 
o pow. 65 m k w - p a r te r - 3 p + k + ł+  wc +  
loggia -  nowe okna typu PCV cena 140.000 
zl
* Krotoszyn -  mieszkanie własnościowe 
o pow. 70 m kw -1  piętro -  4 p  +  k +  l + wc 
+  loggia -  cena 135.000 zł
* Krotoszyn -  mieszkanie własnościowe 
dwupoziomowe o pow. 62 m  k w - 11 piętro -  
3 p + k + 1 + ogródek -  ogrzewane piecami ka­

m o n to w a ć  go  m o ż n a  też n a  z e w n ą trz , 

w yp o s a ż o n y  w  w ie lo z a w ó r o ra z  ele­

m e n t m o c u ją c y , ś re d n ica  ze w n . l i  630 ; 

w e w n . f i  182,5; w ys . 225 m m , c e r ty f ik a t 

b ad a ń  z b io rn ik a  w a ż n y  d o  2011 r., stan  

b d b . Te l. 505 336  266.

• Fiata 126 p do 200 zt, może być uszkodzo­

ny. Tel. 0668 415 663.

• Każde auto, na chodzie lub nie -  złomo­

wanie. Tel. 0609 673 818.

M O N TA Ż  
1 REMONT

insta lacji
e lektryczne j

W L Z

usuwanie
w ym iana

88 a w a rii 

montaż rozdzielni
e le k t r y c z n e j

Tel. 071 38 45 708, 0693 453 438 
e-mail: dami1987 20@o2.pl

flowymi -  czynsz 200 zl/m-c, cena 100.000 zl

Z A M IA N A  M IE S Z K A Ń

* Zamienię mieszkanie -  Krotoszyn ul. Ra- 
wicka -  pow. 37 m  kw -11 piętro -  2  p  +  k +
1 +  loggia -  na mieszkanie mniejsze najlepiej 
jednopokojowe

S PR ZED A Ż D O M Ó W

* Krotoszyn-dom jednorodzinny wolnosto­
jący o powierzchni: 130m kw, działka 430 m 
kw, wszystkie media, atrakcyjna lokalizacja 
cena 230.000 zl
* Krotoszyn-komfortowy budynek miesz­
kalny w zabudowie bliźniaczej, (idealny dla
2 rodzin) działka o pow. 338 m kw, budynek 
po generalnym remoncie (nowe okna typu 
PCV, nowa instalacja grzewcza) cena 380.000 
zl
* Krotoszyn-domjcdnorodzinny(ocicplony, 
nowe okna) pow. 90m kw położony na dział­
ce 400 m kw wszystkie media, cena 187.000 
zł
* 12 km od Krotoszyna-budynek mieszkal­
ny wolnostojący z  poddaszem użytkowym 
o pow. 140 m kw na działce ok. 600 m kw, bu­
dynek ocieplony styropianem, materiał bu­
dowlany cegła, rok budowy 2007, cena 
175.000 zl
* 15 km od Krotoszyna -  budynek partero­
wy (z poddaszem) o pow. 80 m kw -  3p+k+l- 
po generalnym remoncie położony na dział­
ce o pow. 1,4 ha wraz dodatkowymi zabudo­
waniami (stodoła, garaż), cena 175.000 zl
* Krotoszyn -  CENTRUM -  budynek wie­
lorodzinny położony ira działce o pow. 618 m 
kw -  istnieje możliwość rozbudowy -  ideal­
na lokalizacja na bank, finnę itp., cena 
480.000 zł
* Krotoszyn -  ul. Zdunowska, nierucho­
mość zabudowana budynkiem mieszkalnym 
wielorodzinnym (6 mieszkań) całość na dział­
ce 2120m kw, cćna: 400.000 zl
* K rotoszyn-Parcelki-budynek mieszkal­
ny (bliźniak), wszystkie media, 3poziomy 
mieszkalne, 2 garaże, nowe okna PCV, nowe 
C.O. (pice na miał z podajnikiem), całość na

PRZYJMĘ DO PRACY

elektryka
lub

chętnego do pracy
Bardzo dobre zarobki, 

praca na m iejscu i w  delegacji. •

te l. 0601 43 78 99

„REJO" s.Ł Ofpiszew, teł 06272128 34 
Zapraszamy 7.00-1 5.00, sob. 7,00-13.00

P O L E C A
o trę b y

p sze n n e  i ży tn ie
w  a tra k c y jn e j  c e n ie

10%  k o n c e n tra t 
d la  tu c z n ik ó w

3 9  z ł /  2 5  kg
-  n a jta ń s z y  n a  r y n k u  p a s z o w y m

dzia łce  6 8 0  m  kw, cen a  2 90 .000  zl

* K ro toszyn  -  ul. L angiew icza, budynek  p ię­
tro w y  w o lno sto jący  o  pow . 200  nr kw  na 

dz ia łce  6 5 0  m  kw , c e n a  d o ty c h czaso w a 

3 20 .000  zl

* K ro to szyn  -  ul. B o lew sk ieg o  -  d o m  w o l­

nostojący. s tan  su ro w y  zam kn ię ty  175 m  kw, 

budyirek  g o sp o d arczy  z  ga rażem  -  ca ło ść  na 

dzia łce  o  pow . 800  m  kw, c e n a  270 .0 0 0 z ł

R O ZP O C Z Ę T E  BUDOW A
* B iadki -  rozpoczę ta  b u d o w a  b u d y n k u  

m ieszkalnego  -  w y lan e  fu n d am en ty + projekt 

+  z g ro m ad zo n e  m a teria ły  b u d o w lan e  -  na 

dzia łce  o  pow . 274 4  m  k w  cen a  60 .000  zł

G R U N T Y  R O L N E
* P rzy  trasie  K ro to szyn  -  S u lm ierzy ce  -  

g run t 3 h a  (w  ty m  1 h a  łąki i 2  h a  lasu), c en a  

4 3 .0 0 0  z l (całość)

* 4  k m  o d  K o źm in a  W lkp . -  lasy m ieszan e  

p o ło ż o n e  n a  dz ia łce  o  pow . 3 ,98  ha , c en a  

85 .000  zl

G R U N T Y  POD D Z IA ŁA LN O Ś Ć  

G O S P O D AR C ZĄ
* K ro to szyn  -  g run t inw esty cy jn y  o  pow . 

5 5 3 7  m  kw , p rzy  d ro d ze  asfa ltow ej, c en a  42  
z ł /m k w

S PR ZED A M  IN N E
* K ro to szyn  -  b u d y n ek  m ag azy n o w o -p ro - 

d u kcy jny  o  pow . 3 00  nr kw  po łożony  na dział­

c e  1600 n r  kw , n a  d zia łce  d o b u d o w an a  w iata , 
m o ż liw o ść  p ro w ad zen ia  dow o ln e j działalno­

ści gospodarcze j, cen a  2 50 .000  zl

DO  W Y N A JĘ C IA
* K ro to szyn  -  ścisłe cc n tn im  -  lokal o  pow . 
6 0  n r kw , cz y n sz  netto  4 .0 0 0  z l/m -c
* K ro to szy n  -  m ieszk an ie  -  3 p + k + ł+ w c  -  

76  nr kw , cz y n sz  1.000 zt/n r-c

* K o źm in  W lkp . - r y n e k  1 p ię tro  -  lokal b iu ­

ro w o  u słu g o w y  o  pow . 5 0  m  kw , czy n sz  6 0 0  

zl/m -c

* K oirarzew  -  budyirek  gosp o d arczy  130 m  

kw , d o g o d n y  d o jazd , c z y n sz  do  uzgodn ien ia

Kupię
ja ło w ic e
7 ,0  -  8 ,5  m -c a  c ie ln o ś c i ,  

h o d o w la n e  i u ż y tk o w e .

T e l.  0 6 5  5 7  3 8  6 3 1 , 

p o n . -p t .  8 .0 0  -  1 6 .0 0 .

„G rzą d ka ”  Krawiectwo ciężkie miarowe 

salon sukien ślubnych -  pracownia,
j odzież damska, męska, młodzieżowa, szaty litur- 
i giczne, komunijne, tog i (sędzia, prokurator, ad- 
i w okat, prawnik), haft komputerowy.

Krótkie terminy realizacji.
j ■ Krotoszyn, ul. Grudzielskiego 19 apteka Parcelki*.

te l. 062 722 75 37.

KUPIĘ
JAŁÓWKI CIELNE

od 3 do 8 miesięcy.

Tel. 0 6 6 1  70 8  535 .

iz e c z 9  października 2 0 0 7

http://www.wrozka.pop.pl
mailto:20@o2.pl
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Strony sportow e  redaguje Daniel Borski.

Srebro dla
K arola Rem isza

M q c z a k  i Stasierski 
n a  p iq ty m  m ie js c u

B ardzo udanie rozpoczęli starty karatecy 
A kadem ii Sportów  W alki N ippon. P od­
czas M istrzostw  Polski K arate W K F  Ju­
niorów  i Jun iorów  M łodszych  w  G ryfi­
n ie srebrny m edal w yw alczy! K arol R e­
m isz, a  na  s iódm ych  m iejscach  uplaso­
w ali się D aw id  W ujczyk  i A drian  K u ­
biak.

K ro toszyńscy  zaw odnicy , których 
trenerem  je s t  C ezary  G renda, o ficjaln ie  
reprezen tow ali je szcze  b arw y  K rotosza , 
bow iem  A S W  N ippon  nie je s t je szcze  za­
rejestrow ana w  Polskim  Zw iązku  Karate.

D o  zaw o d ó w  zgłosiło  s ię  36 k lubów  
z całego kraju. P rzeprow adzono 22 kon­
kurencje  indyw idualne kata  i kurnite, 
z  uw zględnieniem  podziału  na  kategorie 
w agow e. W  ryw alizacji ju n io ró w  nasze 
m iasto  reprezentow ali W ujczyk, K ubiak 
oraz M aciej M isiak.

Z  kolei w śród  ju n io ró w  m łodszych  
m ieliśm y ty lko  je d n e g o  reprezentanta. 
B ył n im  K. R em isz, k tó ry  w  kategorii do 
70-kg zdobył srebrny krążek.

T rener G renda pozy tyw nie  ocenił 
w ystęp  sw oich  podopiecznych . -  D o  
startu  u 1 G ryfinie podchodziłem  z  w ielki­
m i obaw am i, bow iem  ca la  czw órka  n a ­
szych zaw odn ików  krótko  p r z e d  za w o d a ­
m i zachorow ała . N a  szczęśc ie  w szystko  
skończyło  s ię  d o b rze  i zn o w u  m a m y  p o ­
w ody d o  radości. Co pra w d a , K aro low i

R ow eram i ś la d e m  c iu ch c i

Przed chwilą wyruszyli

22 września w  ramach obchodów Europejskiego Tygodnia Zrówno­
ważonego Transportu oraz Dnia bez Samochodu odbył się rajd rowe­
rowy szlakiem dawnej kolei wąskotorowej z Krotoszyna do Plesze­

wa, z metą w  Dobrzycy.

W  rajdzie udzia ł w zię ło  98 osób  z  U rzę­
du  M ie jsk iego  w  K ro toszyn ie , U rzędu  
G m in y  w  R ozdrażew ie , Z espo łu  S zkół 
z  O ddzia łam i In tegracy jnym i (n r 1 i n r 
2), G im nazjum  n r  2 w  K ro toszyn ie, 
G im nazjum  w  Z dunach , S zkoły  Podsta­
w ow ej w  B iadkach. W  g rup ie  byli także 
turyści indyw idualni.

O  9 .00  cyk listów  zg rom adzonych  na' 
k ro toszyńskim  rynku pow itali kom andor.

Karol Remisz (drugi z lewej) podczas dekoracji

n ie  udało  s ię  obronić w yw alczonego  
p iz e d  rokiem  tytułu m istrza  Polski, a le  
m im o  p ro b le m ó w  udow odnił, ż e  w ciąż

rajdu  A ntoni A zg ie r i b u rm istrz  Ju lian  
Jokś. Po p rzedstaw ieniu  program u i trasy 
rajdu  udali się  na plac przy  dw orcu  PKP, 
gdzie  stoi zaby tkow a kolejka w ąskotoro­
w a. N astępn ie grupam i pojechali ulicam i 
K onsty tucji 3 M aja , M asłow skiego , 
K lem czaka ,W iejską i K o źm ińską  w  kie­
runku  R ozdrażew a. P iękna słoneczna 
p o goda i lekki w ia tr  w  p lecy  dodaw ały  
u roku  w ypraw ie. Tuż po  10 .00 rajdow i-

należy  do  śc is łe j czo łów ki kara teków  
w  naszym  kraju.

(debe)

cze zam eldow ali się  w  Z SP  w  R ozdraże­
w ie, gdzie  pow itał ich w ójt M ariusz D y­
m arsk i razem  z  p racow nikam i szkoły. 
W szystk ich  zaproszono  na  zim ne i gorą­
ce  napoje. W  trakcie  tego posto ju  M ag­
dalena  M in ta i A ntoni A zg ier p rzep ro ­
w adzili konkurs n a  tem at h istorii ko le j­

ki.
P o  o d p o czynku  w szy scy  ruszyli 

p rzez  N o w ą  W ieś i K oźm in iec  do  parku 
w  D obrzycy, gdzie  znajdow ała  się  m eta 
rajdu. D otarli tam  tuż  przed  12.00.

Z w iedzili p rzypałacow y park, sztucz­
n ą  grotę  i p om nikow y  platan  -  na jw ięk­
szy  w  E uropie. Po 12.00 zjedli sm aczną 
g rochów kę, u fu n d o w an ą  p rzez  dobrzyc- 
ki sam orząd. N a  zakończen ie  w ręczono  
organ izato rom  rajdu i turystom  dyplom y 
uczestnictw a. W  konkursach  zw yciężyli: 
w  kategorii szkół g im nazjalnych  Jago­
da  Juskow iak  i M arcin  C iesio łka  z ZS  nr 
2 w  K ro toszyn ie  o raz  K inga M arcin iak , 
A neta  P iaszczyńska  i Joanna K rupińska  
ze zdunow skiego  gim nazjum . W  katego­
rii szkół ponadgim nazjalnych -  A gniesz­
ka  G m u ro w sk a  i D oro ta  O sto j z  Z SP  nr
2.

R ajdow icze  udali się jeszcze  do  pała­
cu A ugustyna G orzeńskiego, by  obejrzeć 
zgrom adzone w  nim  zbiory  m uzealne.

W  d rodze  pow ro tnej g rupa  k ro to­
szyńsk ich  u rzęd n ik ó w  zatrzy m ała  się  
je szcze  p rzy  g łaz ie  narzu tow ym  w  lesie 
ko ło  R oszek  i w  osadzie  D ąbrow a. D o 
K ro toszyna w rócili przez K obicm o.

(tyna)

N a M istrzostw ach  Polski Sen iorów  
w  Z apasach  w  Stylu W olnym , które 
w  dniach  28 -  29 w rześn ia  odbyty  się 
w  B rzegu  D o lnym , n ieź le  spisali się 
dw aj zaw odn icy  C eram ika. P rzem ysław  
M ączak oraz  Szym on Stasierski (kat. do 
96 kg) ukończyli ryw alizację  na  p iątym  
m iejscu.

W  B rzegu  D olnym  na  dw óch  m atach 
pojaw iło  się  61 w oln iaków  reprezentują­
cych 16 k lubów  z "9 w ojew ództw . N asi 
zapaśn icy  m usieli uznać w yższość kilku 
ryw ali.

W  kategorii M ączaka i S tasierskiego 
zw yciężył zaw odnik  G runw aldu  Poznań 
M ateusz  G ucm an , za  k tó rego  p lecam i 

znalaz ł s ię  R adosław  D ublinow ski 
z  A K S  Białogard.

R yw alizację  k lu b o w ą zdom inow ali 
w oln iacy  ze sto licy  naszego  regionu, 
a  C eram ik  up lasow ał się  na dziew iątym  
m iejscu . D zięki punktom  zaw odn ików  
G runw aldu  i C eram ika  k lasyfikację  w o ­
je w ó d z k ą  bezapelacy jn ie  w ygrała  W iel­
kopolska.

(debe)

Ś w ietne starty  
m ło d y c h  za p a ś n ik ó w
Pod koniec w rześnia w  Ż arach rozegrano 

m iędzyw ojew ódzkie  zaw ody  m łodzi- 
czek i m łodzików  w  zapasach. D o w alk  
przystąpiło  łącznie aż  160 zapaśników  
i zapaśniczek.

Miejsca Ceramików
DZIEWCZĘTA -  STYL WOLNY

2. Zuzanna Marcinek
2. M onika Olszewska
2 . M onika Ptak
2. Patrycja Stachowiak
2. M agdalena Piętak
3. Patrycja Hałas
3. PBulina Poczta
3. M artyna Szarzyńska
3. M onika Szarzyńska
3. Agnieszka Środa

CHŁOPCY-STYL KLASYCZNY
3. Adam W osiek

3 . Karol Usarek
3. Jakub Tanaś
3. M ateusz Filipczak

Rafał Patalas (z prawej) i jego zwycięska młodzież

WYNIKI
INDYWIDUALNIE 

K at. do 9 6  kg
1. M ateusz Gucman 

(Grunwald Poznań)

2. Radosław Dublinowski 
(AKS Białogard)

3. Maciej Hasiec (Podlasie Białystok)
3. Konrad Dudziński (Grunwald Poznań)

5. Przemysław Mączak 
(Ceram ik Krotoszyn)

5. Szymon Stasierski 
(Ceramik Krotoszyn)

DRUŻYNOWO

1. Grunwald Poznań 4 2 6 ,5  pkt.

2. Górnik Łęczna 306
3. Gwardia Warszawa 99 ,5

9. Ceramik Krotoszyn 37,5

KLASYFIKACJA WOJEWÓDZKA

1. W ielkopolskie 464  pkt.
2. Lubelskie 3 6 8 ,5
3. Mazowieckie 1 8 2 ,5

4. Zachodniopomorskie 122
5. Ś ląskie 101

D ziew częta  ly w alizow ały  w  stylu 
w olnym , ch łopcy  w  klasyku. B ardzo  do­
brze zaprezen tow ała się m łodzież C era­
m ika.

Ż aden  z reprezen tan tów  kro toszyń­

skiego k lubu n ie w ygrał w  sw ojej kate­
gorii w agow ej. ale m im o to w  k lasyfika­
cji k lubow ej ch łopcy  z  do robkiem  10 
punktów  ukończyli zm agania na czw ar­
tym , a  dziew częta, k tóre zgrom adziły  27 
oczek , u p lasow ały  się na  p ierw szym  

m iejscu.
Indyw idualn ie  krotoszyn ian ie  m ogą 

się poszczycić  w yw alczen iem  pięciu  
d rug ich  lokat o raz  dziew ięciu  trzecich 
pozycji.

P oziom  m istrzostw  b y ł wysoki, co  
w  kon tekśc ie  naszych  rezu lta tów  cieszy  

je s z c z e  bardziej re lacjonow ał trener 
kro toszyńskiej ek ipy  Rafał Patalas. 
-  D ziew częta, za jm u ją c  p ierw sze  m iejsce  
w drużynów ce, p o tw ierdziły  sw o ją  p rzy ­
na leżność do kra jow ej elity.

(debe)
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Sparta Miejska Górka -  Biały Orzeł Koźmin 0:2 (0:0)

C ie s ie lsk i
bezdzietnym ojcem
Piłkarze Bia łego Orła po raz drugi w  bieżącym sezonie wygrali spotkanie wyjazdowe. 
Zawodnicy Krzysztofa Pancewicza zwyciężyli w  M iejskiej Górce, gdzie gościła ich tam ­
tejsza Sparta. Bohaterem spotkania był w  drużynie gości m łodziutki Błażej Ciesielski.

Sport

Tulisia Tuliszków -  Astra Krotoszyn 2:0 (1:0)

Słabsi o d  s ła b y c h
W  wyjazdowym spotkaniu przeciw nierobiącej furory drużynie 
Tulisii Tuliszków słabo zaprezentowali się piłkarze krotoszyń­
skie j Astry. Zawodnicy Jerzego Andrzejewskiego ulegli benia- 
m inkow i 0 :2, a jedyną bramkową okazję zm arnował Grzegorz 
Gmerek, nie w ykorzystując rzutu karnego.

Początkow e m inuty by ły  obiecujące dla 
orzełków , k tórzy starali się kontrolow ać 
przebieg boiskow ych w ydarzeń i próbo­
w ali szybko objąć prow adzenie. D om ina­
cja gości nie trw ała jednak  zbyt długo i od 
15 m inuty gry na boisku przew ażała w al­
k a

M im o tego, że  piłka przew ażnie znaj­
dow ała się w  środkow ej strefie boiska, kil­
kakrotnie dochodziło  do  zam ieszania na 
przedpolu bram ek obu team ów. D o prze­
rw y jednak  skuteczniejsi od  napastników  
okazali się dw aj bram karze, którzy scho­
dzili do  szatni z  czystym  kontem .

D roga odsłona była zdecydow anie lep­
szym  w idow iskiem  aniżeli pierw sze 45 
minut. N ajpierw  gospodarze pow ażnie za­
grozili dobrze dysponow anem u R adosła­
w ow i B iegańskiem u, który po tym  spotka­
niu zapew ne na  dłużej zadom ow i się m ię­
dzy  słupkam i koźm ińskiej bram ki. N ie 
dość, że golkiper Białego O rła  bronił bar­
dzo pew nie, to na  dodatek p o  uderzeniu 
g łow ą ryw ala sprzyjało m u szczęście, bo­
w iem  piłka odbiła się  od  poprzeczki.

Pech za to  nie om ijał Janusza M arynia- 
ka, który posłał dw ie  b o m by  na  bram kę 
Sparty, a  pitka tyleż razy  trafiała w  górną 
konstrukcję bram ki. W  drogiej części sw o­
ich szans nie wykorzystali rów nież M ate­
usz Filipiak o raz M aciej Klimas. O baj zna­
leźli się w  sytuacjach sa m  na sam  i w  bez­
pośrednich po jedynkach z  bram karzem  
m usieli uznać je g o  w yższość. N a  szczę­
ście przyjezdni mieli w  sw oich szeregach 
Ciesielskiego, który w aln ie  przyczynił się 
do  dw óch bram ek, ja k ie  goście zaapliko­
wali zaw odnikom  z  M iejskiej Górki.

Bohater meczu Błażej Ciesielski (drugi od lewej)

N ajpierw  w  6 0  m inucie gry  n a 'p o lu  
karnym  Ciesielski w ym anew row ał ryw a­
la i został podcięty. Sędzia podyktow ał j e ­
denastkę, k tó rą  n a  gola zam ien ił M ary- 
niak.

N iespełna 10 m inut później Ciesielski 
bardzo dok ładną w rzutką obsłużył rezer­
w ow ego w  tym  m eczu M irosław a Czajkę. 
Z am ykając akcję, dośw iadczony napast­
n ik dobrze dostaw ił no g ę  i by ło  0:2. Taki 
też  rezultat u trzym ał się  do  zakończenia 
pojedynku, o  przebiegu k tórego opow ia­
dał Pancew icz: — P om im o że  B łażej C ie­
sie lski nie m a  je s zc ze  dzieci, należy m u  s ię  
m iano o jca  tego zw ycięstw a — śm iał się  
trener. - T o  on  w ypracow ał oba gole, któ­
re p ozw o liły  nam  na zdobycie  ja k ż e  cen­

nych punktów. Myślę, ż e  wygraliśm y zasłu­
żenie, a  na  słow a poch w a ły  zasłużył wresz­
cie bramkarz. Tym razem  R adek Biegański 
sp isa ł s ię  bez zarzutu  i  k ilka  razy  uratow ał 
nas o d  stra ty  bramki.

Daniel Borski

Bramki
0:1 -Janusz Maryniak (60’ karny). 0:2 
-M irosław Czajka (69’)

Biały Orzeł
Biegański -  Piróg, Borykin, Stępa (85’ 
Pilarczyk) -  Skrzypczak -  Nowakowski 
(79‘ Parchem), Chromiński, Maryniak, 
Rlipiak (59’ Czajka) -Ciesielski, Klimas 
(86’ Lewandowicz)

K onfrontacja w  Tuliszkow ie nie przyspo­
rzyła nielicznym  w idzom  zbyt w ielu oka­
zji do  oklasków , bow iem  gra toczyła się 
g łów nie w  środkow ym  sektorze boiska. 
W  pierw szych m inutach nieznaczną prze­
w agę osiągnęli zaw odnicy  kierow ani zza 
linii bocznej przez Jacka  K anclerow icza. 
Ich napór p rzyniósł efekt w  20  m inucie 
gry, kiedy to gospodarze w yw alczyli rzut 
rożny. K rótko  rozegrany pom iędzy K ac­
p rem  Ł ącznym  i S tanisław em  M ikołaj­
czykiem  stały fragm ent zakończył się  do- 
środkow aniem  w  pole karne, co zaow oco­
w ało celnym  uderzeniem  g łow ą w  w yko­
naniu  zam ykającego akcję  Przem ysław a 
Rybickiego. P o  zdobyciu gola m iejscow i 
nieco spuścili z  tonu i zagęścili środkow ą 
część m uraw y, licząc na w yprow adzenie 
skutecznych kontrataków. Z m uszen i do 
długiego rozgryw ania piłki przyjezdni po­
trafili dostać się z  n ią  tylko do pola karne­
go  Tulisii, gdzie czekała na nich skutecz­
na  i tw arda defensyw a gospodarzy. M im o 
to  po  jednej z  akcji zaw odników  A ndrze­
jew skiego  p iłkę do siatki zdołał skierow ać 
G m erek, tyle że  arbiter dopatrzył się u  na­
pastnika pozycji spalonej i bram ki nie 
uznał. Skoro nie udało się  gościom  w ypra­
cow ać sobie sytuacji na  przedpolu, w  koń­
cu D ariusz R eyer po  zw iązan iu  trójki ry­
w ali huknął z  dystansu. G olkiper tuliszko- 
w ian  sparow ał piłkę, ale ta  trafiła pod no­
gi nadbiegającego M acieja Leisa. Ten nie 
zdąży ł oddać strzału, bow iem  został p o ­
w alony na  ziem ię przez jednego  z  obroń­
ców  i sędzia w skazał w apno. D o  piłki 
podszedł G m erek, lecz je g o  słabe uderze­
n ie  b ez  problem u w yłapał rozgryw ający 
dobre zaw ody Delwo.

W  drugiej odsłonie op tyczna przew a­
ga  A stry  uw idoczniła się jeszcze bardziej, 
ale m im o  to  D elw o ani razu  n ie został 
zm uszony do  w ysiłku. Tym czasem  scho­
w ani za  p odw ójnągarr/ą  m iejscow i co ja ­
kiś czas odgryzali s ię  niebezpiecznym i

kontram i. Po jednej z  nich, w  66 m inucie 
spotkania, znakom itym  prostopadłym  po­
daniem  zaim ponow ał Tom asz Raszew ski, 
który uruchom ił tym  sam ym  D ariusza 
W oźniaka. R ozpędzony atakujący gracz 
Tulisii, m ając przed sobą w yłącznie Piotra 
Półtoraczyka, zdecydow ał się  na  m ijanie 
bram karza. Po ładnym  zw odzie i zosta­
w ieniu  na  ziem i Jaszyna  W oźniak dopeł­
nił fonnalności, kierując futbolów kę do 
opustoszałej bram ki gości.

Po stracie drugiej bram ki krotoszynia- 
nie próbow ali strzelić kontaktow ego g o la  
ale ich starania n ie przyniosły ju ż  zm iany 
w yniku. O  grze sw ojego zespołu w ypo­
w iedział się kapitan A stry  Reyer. -  Zagra­
liśm y słabo i gospodarze z  pew nością  za­
służyli na zw ycięstw o. Niestety’, w  naszej 
g rze  szw ankow ało  w iele elem entów  p ił­
karskiego rzemiosła. B yliśm y w ięcej razy  
w  posiadaniu  piłki, a le je ś li potrafi się  roz­
g ryw a ć  j ą  w yłącznie do  Unii szesnastego  
metra, n ie m ożna m yśleć o  zdobyw aniu  
bram ek. Jesteśm y w  ja k im ś  dołku i wydo­
j e  m i się, ż e  p sych ika  kilku m łodszych za ­
w odników  w ym aga na tychm iastow ej p o ­
prawy.

Daniel Borski

Bramki
1 :0  -  Przemysław Rybicki (2 0 ’), 2 :0  -  Da­
riusz Wożniak (6 6 ’)

Tulisia
Delwo -  Dutkiewicz, Ignaczak, Rybicki, 

Paduch -  Gorgolewski, D. Łączny, Kwie­
ciński (8 6 ’ Nowakowski), Wożniak (80 ' 
K un ick i)-M iko ła jczyk, K. Łączny (60 ' Ra­
szewski)

Astra
Póltoraczyk -  M . Kujawski, Smyczyński 

(7 0 ’ D. Kujawski), Sworowski, Piotrowski 
-  Gustowski (50 ' Staszewski), Reyer, Ko­

laski (6 0 ’ Szych), Falentin -  Leis, Gmerek

CKS w y g r a ł -  CKS p rz e g ra ł, c zy li ja k  p iłk a rz e  
T a d e u s z a  P o la s zk a  bili g ło w q  w  m u r
W meczu dwóch CKS-ów -  ze Zdun i Zbierska, nieocze­
kiwanie lepsi okazali się c i drudzy, którzy występowali 
w  roli gości. Po ostatn ich dwóch dobrych występach gra­
cze Tadeusza Polaszka znowu zagrali słabo i bez koncep­
cji, niemal przez 90  m inut gry bijąc głową w  mur i nie po­
tra fiąc sforsować defensywy rywali.

Jak to  niegdyś byw ało, kłopoty Polaszka 
rozpoczęły się jeszcze  przed sobotnią po­
tyczką. -  Po raz kolejny zabrakło kilku za ­
w odników  żalił się szkoleniow iec

W iększość z  n ich  je s t  usprawiedliwiona, 
pon iew aż znam  w artość edukacji oraz  
obow iązków  zaw odow ych. N iestety n ie  ty­
czy  się  to w szystkich... m ów ił tajem ni­

czo.
Przez cały m ecz zdunow ianie wykazali 

się inicjatyw ą i zdecydow anie dłużej utrzy­
m yw ali się przy piłce. Tyle że w  ich ak­
cjach często brakow ało pom ysłu i zam iast

grać do  przodu, piłkarze Polaszka grali 
w szerz boiska. W  tym  czasie goście ocze­
kiw ali n a  przechw yt i w yprow adzenie 
szybkiego kontrataku. Jak  się  okazało, na 
skutek niefrasobliwości gospodarzy przy­
jezdni w iele razy mieli ku tem u okazje.

N ajpierw  jednak  to  zdunow ianom  
w  20  m inucie m eczu udało się stw orzyć 
stuprocentow ą okazję strze lecką  D o pro­
stopadłego podania w  tem po  w ystartow ał 
M arcin D om iniak  i po  chw ili znalazł się 
oko w  oko z  bram karzem  gości. Pom ocnik 
gospodarzy przelobow ał w ybiegającego

b ram karzą  ale piłka niefortunnie odbiła się 
od słupka. G oście, po  w yprow adzeniu  
5 niebezpiecznych kontr w  trakcie począt­
kow ych 30  m inut, sku teczną akcję  prze­
prow adzili w  m inucie 37. W tedy  w łaśnie 
zdunow ianie, których w szyscy  gracze -  
z  pola przebywali na  połow ie gości, straci­
li piłkę, po  czym  piłkarze ze  Z bierska p o ­
szli z  kontrą  w  liczebnej przew adze trzech 
na  jednego . W  końcow ej fazie akcji piłkę 
otrzym ał Tom asz Janczak, który uderze­
niem  z  8 m etrów  oddał strzał, p o  którym  
futbolów ka odbiła się  o d  słupka i trafiła 
w  siatkę M arcina M achow skiego.

Z  tej sytuacji zdunow ianie n ie  w ycią­
gnęli żadnych w niosków  i g ra  nadal w y­
glądała tak, ja k  na  początku. D o  60  m inu­
ty spotkania goście w yprow adzili jeszcze  
trzy groźne kontry, które jednak  nie zakoń­
czyły się popraw ieniem  rezultatu. Zaw od­
nicy Polaszka w  66  m inucie m ogli dopro­
w adzić d o  rem isu. P o  rzucie rożnym  do

piłki w yskoczył M arcin Stachow iak, ale 
gościom  po uderzeniu g łow ą defensora 
C K S-u -  po raz kolejny dopisało szczęście, 
gdyż trafiła ona jedynie w  słupek.

G dy d o  zakończenia m eczu pozosta­
w ał kw adrans, przyjezdni podw yższyli 
prowadzenie. B ram ka padła po wzorcow o 
w yprow adzonej akcji zaczepnej rozegra­
nej na lewej flance Ostatecznie piłka trafi­
ła  do  M acieja K ubiaka, a  ten  popisał się 
w spaniałym  strzałem  w  długi róg  bram ki 
M achow skiego, który w  tej sytuacji nie 
m ógł zapobiec nieszczęściu.

W brew  oczekiw aniom , po  tym  zdarze­
n iu  nie nastąpiła ultraofensyw na gra  zdu- 
now ian i m ecz zakończy 1 się dw ubram ko- 
w ym  zw ycięstw em  gości. R zecz jasna, po 
końcow ym  gw izdku słów  frustracji nie 
szczędził trener przegranej ekipy. -  
W  przerw ie  tłum aczyłem  zaw odnikom , ż e  
należy zm ienić taktykę. Niestety, robili to, 
co  sa m i uw ażali za  stosowne, i iv efekcie.

g ra jąc  o  dw ie klasy gorze j niż poprzednio, 
m usim y prze łknąć gorycz porażki. N asz  
g łó w n y  prob lem  tkw i w  braku odpow ied­
n iej frekw en c ji na treningach. Sko io  ktoś 
nie m a na  co  dzień kontaktu z  murawą, p o ­
w inien starać się  g ra ć  prostą  piłkę. D ziś 
wyglądało to tak. ja k b y  ci. którzy nie trenu­

ją , urządzili sobie  takow y podczas m eczu  
o  punkty.

(debe)

Bramki
0 :1  -  Tomasz Janczak (3 0 ’ ), 0 :2  -  M a­

ciej Kubiak (6 5 ')

CKS Zduny
M achow ski -  W ojcieszak (4 6 ’ Gmerek),
M. S tachow iak (4 6 ’ Z. Kuciński), Kubów 
-  Kaszek -  M. C iesie lski, B. Stacho­
w iak, M , D om in iak -  Nowicki, A. Kuciń­

ski
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ŁTSR Łask -  Krotosz Krotoszyn 2:8

P rze ła m a li się 
i z d e k la s o w a li ryw a li

Tomasz Durajczyk był najlepiej punktującym zawodnikiem Krotosza

Tenisiści stołowi Krotosza mają wreszcie powody do zadowo­
lenia. Po trzech porażkach, w  wyjazdowym spotkaniu prze­
ciwko ŁTSR Łask, nasi zawodnicy wreszcie zdobyli wymarzo­
ne punkty. Krotoszynianie rozprawili się z rywalami w bardzo 
dobrym stylu, bowiem w  całym meczu stracili tylko 9 setów.

Piast Kobylin -  LKS Gołuchów 0:0

W padka kobylin ian
W roli murowanego faw oryta przystępował do meczu z LKS-em Gołuchów grający na własnym 
terenie kobyliński Piast. M im o absencji M ichała Rejka, Jacka Biernata czy Jakuba Pospiecha 
zawodnicy M arka Nowickiego byli zobligowani do wywalczenia trzech punktów, bowiem gołu- 
chowianie to  ligowa czerwona latarnia.

Pierw sze starcie w  Ł asku  n ie  okazało  się 
je d n a k  m iłym  d la  gości d o św iad cze­
niem . A drian  K orzy b sk i n ie  ugrał b o ­
w iem  n aw et se ta  z  o b iecu jącym  ju n io ­
rem  K rzysztofem  Z ie lińsk im . N a  szczę­
ście by ły  to  złe m iłego  początk i, bow iem  
na  p ie rw szy m  sto le  p ew ne zw ycięs tw o  
odn iósł lider K rotosza  A drian  R ybak, 
k tóry  n ie pozostaw i! żadnych  z łudzeń  
W ito ldow i U zarczykow i, zw yciężając  
3:0.

N ieco  późn ie j R ybak  m usia ł uzn ać  
w yższo ść  Z ie lińsk iego , u legając  m u 
w  czterech  setach , a le  ja k  p okazały  ko ­
lejne gry, by ła  to  d ruga i o sta tn ia  w  tym  
dniu p rzegrana pingpongisty  z  K ro toszy­
na. O d  tego  m om en tu  og ląd a liśm y  ko n ­
cert g ry  w  w y k o n an iu  gości. D o  rem isu  
2:2 doprow adził K am il D uniec, k tó ry  po 
zacię tym  boju upora ł się z  U zarczykiem .

N astępn ie  przyszła  po ra  na  zm agania  
deb low e, w  których  d w ukro tn ie  zw ycię­
żali przy jezdn i. P ary  R ybak /S trza łkow - 
ski o raz  D urąjczyk /K orzybsk i n ie straci­
ły  naw et je d n eg o  seta w  w alce  z  duetam i 
Z ie lińsk i/U zarczyk  i G rzelak/Pabicki.

G d y  w  m eczu  n u m er siedem  S trzał­
kow ski bez  stra ty  seta o dpraw ił z  kw it-

PUNKTY DLA KROTOSZA
Durajczyk 2 ,5
Rybak 1 ,5
Strzałkowski 1 ,5

Duniec 1
M alinowski 1
Korzybski 0 ,5

R y b a k  d o  R zeszow a
Już w  najbliższy w eekend  lider pingpon- 
g istów  K rotosza  A drian  Rybak w eźm ie 
udział w  prestiżow ym  turnieju rank ingo­
w ym  seniorów. >

N asz zaw odnik  zagra w  R zeszow ie, 
gdzie odbędzie się jed en  z  ogólnopolskich 
turniejów  klasyfikacyjnych seniorów. 
-  L iczę na  dobry  w ystęp  A driana  i m am  
nadzieję, ż e  p o  tych zaw odach  znaczn ie

k iem  G rzelaka , by ło  pew ne, że  w  naj­
go rszy m  w y p ad k u  K ro tosz  zak o ń czy  
spo tkan ie  rem isem . N a  szczęście na  w y ­
sokości zadan ia  stanął także D urajczyk, 
k tó ry  poko n u jąc  P ab ick iego  przesądził 
o k o ń cow ym  zw ycięstw ie.

Pew ni sw ego  ten isiści K rotosza  n ie 
spoczęli na  laurach i zw ycięża li do sa­
m ego  końca. D urajczyk pokonał G rzela­
ka, a  d esy g n o w an y  d o  g ry  R adosław  
M alinow sk i n ie  da ł szans P ab ick iem u, 
po  czy m  w  kro toszyńsk im  obozie  zapa­
n o w ała  euforia , bo w iem  inauguracy jna  
w y g ran a  w  p ierw szej lidze sta ła  się  fak­
tem .

N ie  m a  się  w ięc  co dziw ić, że bardzo  
szczęśliw y  by ł po m eczu  k ierow nik  teni­
sow ej sekcji A lek san d er Sędzik. 
-  W reszcie n a stą p ił d łu g o  o czek iw a n y  
p rze ło m  i m u szę  p o c h w a lić  ca ły  zespół. 
K a żd y  z  ch ło p a kó w  za g ra ł na  w ysokim  
p o zio m ie , a  fa k t, ż e  s tra c iliśm y  tylko  
9  setów, m ó w i sa m  za  siebie . Sądzę, że  
dzis ie jsze  zw yc ięs tw o  p o zw o li za w o d n i­
kom  je s zc z e  bardziej uw ierzyć w e  w łasne  
m ożliw ości, co  p rze ło ży  s ię  na  ko le jne  li­
g o w e  zw yc ięs tw a  i punkty.

D zięki tem u sukcesow i K rotosz odbił 
s ię  od  d n a  i aw an so w ał na  8 m iejsce  
w  tabeli. P rzez  n a jb liższe  trzy  tygodnie 
tenisiści nie po jaw ią  się  p rzy  stołach, bo­
w iem  ty le  p o trw a  p rzerw a  w  rozg ryw ­
kach  ligow ych. W  kolejnym  m eczu  k ro­
to szy n ian ie  p o d ejm ow ać b ęd ą  zespó ł 
Z K S I I  D rzonków . Spotkan ie rozegrane  
zostan ie  w  so bo tę  27 październ ika o  g o ­
dzin ie  16:00. Daniel B orsk j

aw ansu je  w  rankingu -  stw ierdza A lek­
sander Sędzik, kierow nik sekcji tenisa sto­
łow ego Krotosza.

Niestety, n a  podobny  turniej juniorski 
nie zakw alifikow ał się obiecujący  m ło­
dzieżow iec K am il D unicc, k tóry  w  p o ­
przednich  zaw odach, w  decydującym  
o aw ansie starciu, m usiał uznać w yższość 
ryw ala z  G rudziądza. (debe)

M ecz P iasta  z. L K S -em  był typow ym  
spotkaniem  w alki. N ad  składnym i akcja­
m i dom inow ały  tw arde starcia. O  pierw ­
szej odsłonie m iejscow i b ę d ą  chcieli ja k  
najszybciej zapom nieć, bow iem  -  ja k  po­
w iedział po zakończeniu  gry kierow nik 
P iasta  G rzegorz Pem ak: -  P o prostu  
przespa liśm y trzy począ tkow e kwadranse. 
W  tym  fragm encie m eczu  gospodarze le­
dw ie dw ukrotn ie  zaniepokoili strzegące­
go  gołuchow skiej bram ki M arcina Ż ółt­

ka. N ajp ierw  w  12 m inucie g iy  dok ładną 
cen trą  popisał się  Jakub Sm ektała, ale bę­
dący w  trudnym  położeniu  N ow ick i ude­
rzeniem  z  pó łobrotu  posła ł p iłkę  na  n ie­
zn aczn ą  odległość od  pajęczyny. K ilka 
m inu t później n a  strzał w  pełnym  biegu 
zdecydow ał się Tom asz K okot, ale tym  
razem  dobrze interw eniow ał golk iper go­
ści.

N astaw ieni na g rę  z  kontry przy jezd­
ni w  pierw szej części także nie dali się w e 
znaki kobylińskim  defensorom . O  jedyny  
strzał w  św ia tło  b ram ki D om in ika  Sa­
dow skiego, po  szybko  w yprow adzonym  
kontrataku, pokusił się  D om inik M arcin­
kow ski, tyle że  po je g o  uderzeniu  z  bocz­
nego sektora pew nie interw eniow ał 
bram karz Piasta.

W  przerw ie N ow icki zapew ne zrugał 
sw oich  zaw odników , k tórzy  po  zm ianie 
stron prezentow ali się dużo  lepiej. N aj­
pierw  na bom bę  z  35 m etrów  zdecydow ał 
się środkow y obrońca Rem igiusz C hm ie- 
larczyk, lecz piłka p rzeleciała nad  po ­
p rzeczką św ią tyn i Żółtka. P arę m inut 

później dotarła do  ustaw ionego przy  linii 
bocznej N ow ick iego , który natychm iast 
p o s ła łją  w  pole karne gości, ale w  ostat­
niej chw ili jed en  z nich zdołał w yekspe­
diow ać fu tbolów kę na  rzut rożny. Po 
p ierw szym , n iezby t udanym  dograniu 
z  narożnika boiska ob rońcy  raz jeszcze  
w ybili p iłkę poza  końcow ą linię. K olejne 
dośrodkow anie trafiło  ju ż  do  K rzysztofa

Czarni II Fabianów -  Sulimirczyk Sulmierzyce 0:4 (0:2)

C zw ó rk a  d o  ze ra  i p o je c h a li lid era
Najmniejszych kłopotów nie 
m ieli piłkarze Sulim irczyka  
z pokonaniem lidera rozgry­
wek -  drużyny Czarnych II 
Fabianów. W ystępujący 
w roli gości gracze z Sul­
mierzyc zaaplikowali rywa­
lom cztery gole, a z ty łu za­
grali na czysto.
Przez całe spotkanie na boisku niepodziel­
n ie panow ali przyjezdni, k tórzy  sw o ją  
p rzew agę i w iększą  dojrzałość udoku­
m entow ali p iękną b ram ką z  25 m inu ty  
m eczu. S trzelcem  okazał się ustaw iony 25 
m etrów  od bram ki M ariusz Doktór, który 
w ykorzystał dokładny p rzerzu t w  w yko­
naniu Piotra Fabisia i bardzo ładnym  ude­
rzeniem  posłał pitkę w  górny róg  bram ki 
Czarnych. Jeszcze przed przerw ą drugie­

K endzi, k tóry  g łów ką  posłał fu tbolów kę 
bardzo blisko słupka, ale od je g o  ze­
w nętrznej strony.

B roniący się niem al całym  zespołem  
goście w  70 m inucie m eczu stanęli n ie­
oczekiw anie przed najlepszą okazją  
b ram kow ą w  całym  spotkaniu. W  naroż­

J. Smektała stwarzał największe zagrożenie

niku szesnastki Sadow skiego p iłkę  przy 
nodze m iał M arcinkow ski, którego n ie­
potrzebnie sfaulow at Tom asz Skrzyp­
czak. Przew inienie stopera P iasta  było 
ew identne i arbiter uży ł gw izdka. D o 
ustaw ionej na 11. m etrze futbolów ki pod­
szedł G rzegorz Kuś, ale -  m im o że po je ­
go  m ocnym  i płaskim  strzale piłka zm ie­
rzała w  sam  narożnik -  Sadow ski zdołał 
w ybić  j ą  na  rzut rożny, ratując tym  sa­
m ym  swój zespól od straty gola.

W  odpow iedzi na uderzenie z  niem al

go  gola dla sulm ierzyczan, po dobrej cen 
trze z  rzutu rożnego, zdobył M arcijpSzy- 
m anow ski, popisując się skuteczną g łów ­
ką  z  5 metrów. A stystentem  po raz. drugi 
tego dnia okazał się Fabiś.

W  drugiej części goście grali z  jeszcze 
w iększym  rozm achem  i jeszcze dw ukrot­
nie pokonyw ali bram karza gospodarzy. 
N ajpierw  w  68 m inucie gry Fabiś uderze­
niem  z  18. m etra sfinalizował koronkow ą 
akcję kilku partnerów , a  w ynik spotkania 
na  5 m inut przed końcem  ustalił grający 
trener Jacek Pilichowski. Ostatni gol także 
nie byt dziełem  przypadku, w ynikał z bar­
dzo dokładnie i starannie przeprow adzo­
nej akcji. W  środkow ej strefie boiska 
D októr nie dostrzegł Tom asza Paw laka, 
a  ten skierował pitkę do rezerw ow ego N a- 
ufalla Zeidana. Sulm ierzycki stranieri do­
grał do w ybiegającego na  w olne pole Pi- 
lichowskiego, który zgubił obrońcę i strza­
łem  z  8 m etrów  ustalił w ynik m eczu.

Z  rezultatu i gry sw oich piłkarzy zado­

30 m etrów  zdecydow ał się  P rzem ysław  
K aczm arek, ale piłka przeleciała tuż obok 
słupka. C hw ilę  później zbyt egoistycznie 
postąpił Sm ektała. K obylinianie uzyskali 
p rzew agę liczebną, a m iody zaw odnik, 
m ając przed so b ą  jed n eg o  defensora 
i dw óch  oczekujących na podanie partne­
rów, postanow ił sam  zaskoczyć Żółtka. 

N iestety, je g o  próba z  20  m etrów  była 
nieskuteczna i piłka znów  m inęła m agicz­
ny prostokąt.

K ilkadziesiąt sekund później ten sam  
piłkarz ponow nie p róbow ał pokonać 
bram karza LKS-u, tyle że tym  razem  Żół­

tek w yłapał strzał z  ostrego  kąta.
N a tym  pojedynek m iędzy  S m ektałą 

a Żółtkiem  się nie zakończył. W  83 m inu­

cie m eczu  ofensyw ny  pom ocnik  Piasta  
podjął kolejną próbę pokonania golkipera 
gości. O statnia instancja  gołuchow ian 
i tym  razem  spisała się bez  zarzutu, b ro­
niąc uderzoną z  kilkunastu m etrów  pitkę. 
Szansą na zm uszenie Ż ółtka do kapitula­

cji była akcja z  87 m inuty  spotkania. W te­
dy  nakładką  w  polu karnym  gości zagrał 
jed en  z  defensorów  LKS-u, dzięki czem u 
gospodarze w ykonyw ali rzut w olny  po ­
średni. Po k rótk im  rozegraniu sw ego 
szczęścia próbow ał faulow any w cześniej 
K okot, lecz pitka po strzale napastn ika 
Piasta  trafiła w  mur.

Daniel Borski

Piast
Sadowski -  P. Kowalski, Chmielarczyk, 
Skrzypczak, Kaczmarek -  S mektała, Ku­

rzawa, Kendzia, H. Kowalski -  Nowicki, 

Kokot

LKS
Ż ó łtek  -  T. Kuś (7 6 ’ Woźniak), Ślusarz, 

Ordziniak, M atysiak -  Burzyński (8 4 ’ 
Trzęsala), Grześkiewicz, G. Kuś, Szku- 
d larski (6 9 ' B artos ik) -  Banasiak, Mar­

cinkowski (9 0 ’ Baras)

w olony  byl prezes klubu M arian Sosiński.
Cieszy m nie to. że  ch łopcy  m im o dw u- 

bram kow ego prow adzenia  nie spoczęli na  
laurach i dążyli do zdobyw ania kolejnych  
bram ek. G ołe p a d a ły  p o  przem yślanych  
i zespołow ych akcjach, co rów nież w zbu­
dza  uznanie. Jedynym  m ankam entem  dzi­
sie jszego m eczu była n iezbyt dobra sku­
teczność, po n iew a ż p ow inn iśm y w ygrać  
zdecydow anie wyżej. (debe)

Bramki
0 :1  -  Mariusz Doktór (2 5 ’), 0 :2  -  Marcin 
Szymanowski (4 2 ’ głową), 0 :3  -  Piotr 
Fabiś (6 8 '), 0 :4  - J a c e k  P ilichowski 

(8 5 ’)

Sulimirczyk
Borowczyk -  Wypyszyński. W łoch, Chy­

trow ski -  Szymanowski -  Fabiś (8 0 ’ Ze- 
Idan), T. Pawlak, Banasiew icz (6 8 ' Pili­
chowski), Stache (5 8 ’ Liszewski) -  Ma- 
ty lak (6 5 ’ Wala), Doktór

9  października 2 0 0 7
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Astra Oldboys Krotoszyn -  Lech Oldboys Poznań 3:4 (2:3)

zyjaciela
M irosław Okoński, Waldemar Kryger, Bogusław Pacheiski czy Ryszard Rybak. Ci i w ie­
lu innych byłych graczy poznańskiego Lecha uczestniczyło w  rozegranym w  Krotoszy­
nie pierwszym Memoriale Wojciecha Tatarudy. Mecz oldboyów A stry  i Kolejorza zakoń­
czył się jednobramkowym zwycięstwem gości.
Z anim  p iłka została kopnięta  po  raz 
pierw szy, w idzow ie oraz zaw odnicy  m i­
n u tą  ciszy  uczcili pam ięć  zm arłego  nie­
daw no  W ojciecha Tatarudy, n iezapo­
m nianego  H enryka M iłoszew icza i Bar­
bary  H ajduk, w ieloletniej pracow nicy 
k lubu z  Krotoszyna.

Sym bolicznym  akcen tem  spotkania 
było  rozpoczęcie go  przez w nuka Tataru­
dy  Ł ukasza Stybla, na co dzień grającego 
w  seniorskim  zespole Astry.

R ozgryw any 2 razy  po  30  m inut m ecz 
dostarczy! k ib icom  w ielu  em ocji, 
a  pierw szy gol padł ju ż  po 300 sekundach 
gry. W cześniej jed n ak  Lechici po  faulu na 
Pachelskim  w ykonyw ali rzut wolny. D o 
ustawionej na  osiem nastym  m etrze futbo- 
lów ki podszed ł K ryger, k tóry  po tężną  
bom bą  n iem al znokau tow ał stojącego

w  m urze  W iesław a K aczm arka. W  odpo­
w iedzi gospodarze przeprow adzili skład­
n ą  i sku teczną  akcję. L e w ą  stroną  
przedarł się  Karol W aściński. P o  jeg o  za­
graniu p iłkę w  polu karnym  opanow ał Ja­
nusz  M aryniak. G racz B iałego O rła  K oź­
m in spry tnym  podaniem  p ię tą  obsłużył 
n iep ilnow anego  L eszk a  N ow aka, a  ten 
uderzeniem  z  kilku m etrów  otw orzył w y­
n ik  potyczki. Po chw ili św ie tną indyw i­
dualną  szarżą  popisa ł się Pacheiski. Z na­
kom ity  napastn ik  m inął trzech  ryw ali 
i strzelił z  oko ło  20  m etrów . N a  posterun­
k u  by ł je d n a k  Tom asz G łuch, k tóry  m im o 
problem ów  zdołał przy tu lić  p iłkę  do pier­
si.

W  11 m inucie goście , za  sp raw ą d o ­
b rze dysponow anych  R ybaka i K rygera, 
doprow adzili do rem isu . P iłkę z  w łasnej

połow y w yprow adził p ierw szy z  nich, po 
czy m  podał do  sw ego partnera. Rybak 
ładnie obrócił się z  p iłką  i natychm iast do­
grał w  pole karne, gdzie  w biegał rozpę­
dzony Kryger. B yły  w spaniały  p la ste r  za­
chow ał się  w ów czas n iczym  rasow y eg­
zekutor. W yprzedził obrońcę i zm ylił w y ­
biegającego  z  bram ki G łucha, po  czym  
lekkim  strzałem  z  ostrego  kąta posłał pił­
k ę  do pustej bram ki.

O ldboye Astry’ ponow nie objęli p ro ­
w adzenie w  20  m inucie, k iedy po  zespo­
łow ej akcji n a  czystej pozycji znalazł się 
S tanisław  H anzlik , k tó ry  z  k ilku  m etrów  
skierow ał p iłkę  do  siatki przyjezdnych. 
G oście, w  barw ach  k tó rych  całe spo tka­
n ie  rozegrał Stybel, zaledw ie m inutę póź­
niej pow inn i kolejny  raz  w yrów nać w y­
n ik  m eczu. Pacheiski w yłoży ł p iłkę  Sty-

blow i, a  ten, stojąc sam  na  p iątym  m etrze 
od  bram ki i m ogąc spy tać  b ram karza, 
z  k tórego rogu  chce  w yjąć piłkę, zagrał 
najgorzej, ja k  m ógł, posyła jąc j ą  prosto 
w  ręce G łucha.

P rzed p rzerw ą  najaktyw niejszy  na 
p lacu  Rybak w yprow adził sw ój zespół na 
prow adzenie. N ajp ierw  w  28 m inucie gry 
o fensyw ny piłkarz, znajdując się  z  prawej 
strony szesnastki, przełożył piłkę  n a  lew ą 
nogę i uderzeniem  w  kró tki róg  nie dał 
szans golkiperow i m iejscow ych. C hw ilę 
później ten  sam  zaw odnik  w ykończy ł 
efek tow ną akcję  sw oich  partnerów  i sta­
ło  się  ja sn e , że  w  drugiej odsłonie to  go ­
spodarze b ę d ą  m usieli odrabiać straty.

C zęść d ruga n ie  przyniosła jed n ak  ty­
lu em ocji, co p ierw sza. Poznaniacy  dość 
szybko  zdobyli czw artego gola, którego 
autorem  by ł Pacheiski. O czyw iście  sw ój 
udział m iał w  ty m  Rybak, który zauw ażył 
pozostaw ionego bez  opieki Pachelskiego. 
Po drodze p iłkę przepuścił jeszcze  Stybel, 
a  po  opanow aniu  je j P achela  -  ja k  za  
daw nych czasów  -  uderzeniem  z  kilkuna­

stu  m etrów  w pakow ał piłkę do bram ki.
W ynik konfrontacji n a  3:4 został usta­

lony w  52 m inucie  gry. W tedy  jed en  
z  obrońców  A stry  rzucił długą  p iłkę na 
p o łow ę ryw ali, a j  ako pierw szy dopadł do 
niej w ybiegający  z  w łasnej części boiska 
M aryniak. N adal grający w  lidze zaw od­
nik n ie  dał się dopędzić  n ieco  starszym  
ryw alom , m inął zw odem  interw eniujące­
go bram karza  i z  w ielk im  spokojem  po­
słał p iłkę  do pustej bram ki Kolejorza.

B yłoby  dobrze, gdyby m em oria ł pa­
m ięci n iezw ykle zasłużonego sportow ca 
i działacza W ojciecha Tatarudy na  stałe 
zagościł w  kalendarzu  im prez K rotoszy­
na.

Daniel Borski

Bramki
1 :0  -  Leszek Nowak (6 ’), 1 :1  -  W alde­
m ar Kryger (1 3 ’), 2 :1  -  S tan is ław  Han­
zlik (2 0 ’), 2 :2  -  Ryszard Rybak (2 8 ’), 
2 :3  -  Ryszard Rybak (3 0 ’ ), 3 :4  -  Janusz 
M aryniak (5 2 ’)

B.
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Wspólna fotografia zawodników obu zespołów
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http://www.ses-astra.com
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www.rzeczkrotoszynska.pl
• Naszą stronę co tydzień odwiedza ponad 2000 internautów •  Tu możesz dowiedzieć się, o czym pisiemy lub skomentować nasze publikacje •  Polecamy internetowy serwis ogłoszeń, rubrykę dziele sip/ 

oraz codzienną prognozę pogody •  Wyniki plebiscytu Krotoszjntanei XX m e ta  •  Bogaty serwis gości fheczy oraz tytu łu K/otaszyroaran R o ta  I f tg jn e h l Krotoszyna • Archiwum gazetowe od 2003 r. •

R E K L A M A

Opel Astra Classic II
już za 39 990zł!
*

p r o m o c y jn y  k r e d y t

CLASSIC II

Ul. P oznańska  24 
62 -800  K a lisz  
062 768 19 00

O /O strów  W lkp ., Za cha rzew  
ul. K ro toszyńska  15 

63 -400  O strów  WJkp.
062 736 00  66

Ul. W roc ław ska  105, 
58 -100  Ś w idn ica  

074 851 40  93

w w w .w e g a a u to .p l

*P ro m o c y jn y  k re d y t  -  5 0 /5 0  lu b  2,99%  lu b  4,99%
Zużycie p a liw a  o raz  em is ja  CO2: A stra  C lassic II 1,4 -  6,3 1/100 km, CO2 151 g /km  (w g d y re k tyw y  
1999/1 OO/EC, cykl mieszany). Informacje na tem at złomowania samochodu, przydatności do odzysku oraz 
recyklingu sg dostępne pod adresem internetowym: www.opel.com.pl

ATIZ s.c.
POŻYCZKI GOTÓWKOWE
•  b e z  p o rę c z y c ie li
•  m in im u m  fo rm a ln o ś c i
•  szybka  w y p ła ta  (1 dz ień )
•  o d  500 zł d o  3 000 zł
•  d la  k a ż d e g o
•  m oż liw o ść  ra t

Krotoszyn, ul. G a rn c a rs k a  5 
czyn n e  p o n .-p t. 11“  -  17“  
te l. 722 66 66, 0608 301 885

STUDIO MODELOWANIA CIAŁA

Elektrostymulacja !!!

Błyskawiczne
odchudzanie

Krotoszyn, ol. Farna 11. Tel. 062 597 17 92

K o n k u r s  z  G i o  R i c c o
W spólnie z salonem  Gio Ricco, miesz­
czącym s ię  w  Krotoszynie przy ul. Pia­

stowskiej, przez kilka tygodni prowadzili­
śm y konkurs, w którym  nagrodą były ta ­

lony o wartości 100  zł.

Spośród nadesłanych kuponów losowa­
liśmy jeden zwycięski. Dziś po raz osta t­

ni nagradzamy Naszego Czytelnika. Po
odbiór talonu zapraszamy Panią Cecylię 
Ratajczak. (red.)

PREZENT
6 X 0  R IC C O

------------------------------------------------------------------  REKLAMA

W szystk ie  u s łu g i

tylko z dojazdem do klienta
. . . .  od 8.00 do...!C S  fryz|erskie,
makijaż trwoły do 48  h, wizaż, stylizacja, 
masaż twarzy i dała,
kosmetyczne: henna, manicure, pedicure frezarkę, woskow anie, 
zab iegi z kw asam i AHA, za pom ocg ultradźw ięków: oczyszczanie, usuwanie 
blizn potrądzikowych i przebarw ień, e lim inow anie rum ienia i rozszerzonych 
naczynek oraz w orków  pod oczami, lifting, odm ładzanie  i inne.

0694133 7261 w w w .Urod^€KpreSS.pl J 0602839 414

stalowe elementy kute
tomatyka do bram
jto m a t 999 zł brutto

amy garażowe
•arna uchy lna  +  au to m at 

m o n taż 1 999 zł brutto

i l U

K andydat do S ejm u  RP

łu ż y  u d z io mo ro z u m ie m e

8 .  MARSZALEK
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I  B P r e S S  Zastizegamy sobie przyjemność opracowywania lub skracania nadesłanych tekstów. Niektórym nadajemy piękne tytuły, niektóre nieco skracamy. Artykułów raczej nie gubimy, ale ich także
7  nie zwracamy. Wzory i elementy graficzne nie będące własnością reklamodawcy należą wyłącznie do nas. Za treść ogłoszeń i reklam nie odpowiadamy. Wszystkich Czytelników kochamy...

Ą — i zapraszamy w nasze niskie progi od 8.00 do 16.00, od poniedziałku do piątku. Tych, którzy są bardzo ciekawi, informujemy, że łamie nas Artur Paterck.

Gazet 
Lokalnych
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